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,.... największym 'osiągnięciem władzy ludowe; 
Wypowiedź Prezydenta RP na łamach tygodnika uPrzyjaźń" 

W śród wielkich osiągnięć władzy ludowej w Polsce Odrodzonej nie­
wątpliwie najwięks.zym jest hi storyczny przełom w stosunkach mię­
dzy n<1rodem polskIm a narodami ZSRR, jest ugruntowanie przyjaż­

ni polsko·radzieckiej - oto pierwsze słowa wypowied7.i Prezydenta UP 
!30~estawa Bieruta, zamieszczonej w numerze tygodnika "PrzYjaf.ń". po­
sWlęconego problemom "Miesiąca pogłebienia przyjaźni polsko.radziec­

kiej". 

ZSRR jest państwem potężnym i nIe­
pokonanym. SZCZYCIMY SIĘ: T~ 
PR:lYJAźNl~, PONIEWAż ZA· 

WDZ ZAMY JEJ SWE WYZWO-
LE1'n~ SW1~ WOL~OŚć. 

Szczycimy się nią dlatego, że dr.'ę­
ki nicj mogliśmy wkroczyć na nową 
drogę rozwoju historycznego i zabez­
pieczyć ludowi pracującenm pl.':todu­
j:!cą rolę w buuowie now go ustroju 
spra wiedli waści spolecznej. SzczycI­
my się tą przyjaźnią, pon waż je"t 
ona dla nas rękojmią z,~ 'cięskiej 

Jest to przyjaźń nie tylko krzepią­
ea, ale i twórcza - brzmi dalej wy­
powiedź Prezydenta RP. Jest to nie 
tylko przyjaźń, która zabezpiecza p()o 
stępo wy, wyzwoleliczy i twórczy Ide­
runek naszych dążeń i wysiłków, ale 
jest to również przyjaźń, która wie­
lokrotnie pomnaża nasze siły. 

W całym kraju uroe zvsle ~n ~ u~ ureucje 
IS'fOT.~. źRóDŁEM TEJ PRZY­

JAźNI JES'l' WSPóLNA IDEA WY· 
ZWOLENIA CZł.OWIEKA Z UP AD· 
LA.J~,CEJ NIEWOLI IMPERIALIZ­
MU_ 

Naród Jlol~ki szczyci się przyjaź­
ni:). z n:>ro~lami ZSRR nie dlatego, te 
cx:x;IQOOOQCX)OOoooocx:oooc.. -~ 

,Miesiąca pogłębienia prz'/ jaźni polsko-radzieckiej" 
Z CAŁEGO kraju napływają. wia­

domości o uroczystej inauguracji 
"Miesiąca pogłębienia przyjaźni pol­
sko-radzieckiej" 

GORAJU odbędzie się konkurs wiej 
sld ch zespołów artystycmych z 11 
gromad na wykonanie pieśni, tań­
ców i utwor'ów scenicznych autorów 
radzieckich. 

walki ludów z ciemnymi siłamI I 
ws tecznictwa. 

Wraz 'f. milionami ludzi pracują­
cych całe~o świata żywimy i umac I 
nia my przyjazń dla ZSRR, poniewaz ( 
ZSRR - to os toja wolności, pokoju, 
post~IHl, spra wierlliwości i solidarno­
ści ogólno·ln zkiej. 

Numer "Przyja źni" zawiera rów­
nież 'wywiad z wicepremierem Rządu 
RP, Hilarym Mincem na temat zna­
q:cll.:a przyjaźni i w~ lló\pracy polsko 
radzieckiej dla ut l'walenia i wzmOl:: 
nie rria suwercnności ekonomicznej 
Polski, dla b udo "Y podstaw socjaliz­
mu w naszym ~: rL\ju. 

SzyhkIe uruchomienie przemy­
slu, komun ikacji i urządzell uży 
teczllości publicznej w okreSIe 
b<;!r.pośrednim po wyzwoleniu ziem 
polsldch, zawdzięczamy przeue 
wszystkim pomocy ZSRR. Porno;: 
ta była wszech~tronna i obejmo­

MAO-TSE-Tmm 

- przewoonicr.ą,cy rządu centralnego 
Chińskiej Republiki Ludowej 

LU-SZAO-TSI 

Przemysł 
wała C,l łą ~'o<; podarkę polską. - zastęllca przewodnic'l.";tcego cen­
st ,' ierd?:a m. in. wicepremier Hi· tralnego rządu ChińsIdej Republiki 
lary l\1inc. I LudJwej 

CZU-T'EH 
zastępca przew()(ll1ic zącC' g'o cen­

tralnego rządu Chińsldcj P. CIluhlild 
LmlGwej i nnczeIny (lowódca Chiń­

skicj Armii Ludowej 

CZU-EN-,LAJ 
- premier Państwowej Rady :'_dm!­
nistra('yjnej i minister spraw :r.:tgra­
nicznych n:arlu centralnl.'f:o Clliń-

skiej Republild Ludowej elek trote~ hni cznv 
wykonał \Y 116 proc. 

'W przededniu rozpoczęcia "Mie­
siąca" głównymi ulicami OLSZTYNA 
przeszedł pochód. w którym wzięlf 
udział członkowie w57.ystkich kół 
TPPR z tC"l'enu mia"i.l, W szkołach 
i we wszystkich zakłp.dach pracy zo­
stały wyg-łoszone okolicznościowe po 
gadanki. W kinach olsztyńskich roz­
począł się festiwal filmów radzien­
kich. 

Na urocr.~-stofć inauguracji "Mie­
s iąc :J." w KIELCACH. która odbyła 
się na Placu Partyzantów, przybyły 
lic ,," ne deleg-acje par tii politycznych, 
związków zawodowych, instytucji spo 
łecznych oraz !dlkutysięczna rzesza 

................................................................................. ~ ...... ł ........... { ...................... 11.8 ••••••••••• 0 ••••••••••• 

--- plan wrześniowy społeczeństwa. 

Uczestnicy uroczystości długo ma.­
nifestowali na cześć braterstwa na­WARSZAWA ~PAP). Przemysł 

elektwtechniczny wykonał plan 
prOdukcyjny, wyznaczony mu na 
wrzesień br. w 116 proc. 
Największe przekroczenie pla­

nu, wynoszące 18 proc. uzyskano 
w branży kablo - chemicznej. 
Branża maszyn elektrotechnicz­
nych wykImała plan w 115 proc., 
branża zaś aparatów eJektrotech 
nicznych w 112 pro\!. 

TPPR woj. olsztyńskiego , liczy 50 rodu polskiego i radziec:dcgo, na 

tysięcy członków, zgrupowanych w cześć Genernli<;simusa Stalina i Pre- Konstytucyjne zebran·le T-wa PrzY·loźn·1 Chin' sko-Radz·leckie·1 w PAkin Ole 
826 kolach, czynnych w różnych miej zyden{a Roleslawa Bieruta. Po ode \ 
scowo{;dacn WARMII i MAZUn. graniu hymnu narodowego uformo- PEKIN (PAP) 6 bm. odbyło się 

W lubelskich zakładach pracy od- wnł się pothód, który przcgz edł uli- w Pekinie w obecności około 1500 de­
były się liczne imprezy artystyczne, cami miaf\ ta do Pomnika Wdr.ię~zno- legatów posiedzenie konstytucyjne 
na program których składały si ę :5ci, gdzie zostały złożone wieńce. Towarzystwa Przyjaźni Chi'ńsko-Ra 
pie€ni, tallce i recytacje utworów W KRAKOWIE w sali kina "świt" dziecki ej. 
poetów i kompozytOl'óW radzieckich. odbyła się uroczysta akademia, itiau- Mo:vę powita1r~ą. wygłos~ła P~'ze-

Zarówek wyprodukowano wc 
wrześniu ponad 3.137 tys. sztuk, 
wykonujac plan w 112 proc. 
Plan rOcŹny l)rzemysłu elektro­
techniC7.nego \' ciągu 9 miesięcy 
zrealizowano w 86 proc. 

Wojewódzki zarząd TPPR w LU- gm'ujęca festiwal filmó'v radziec- I wodmcząca komItetu ?rą:a?lzac;v)ne­
BLINIE zorganizował wystawę ob· k'ch W l d .. . r d' ł d 12:0 Towarzystwa Pl'zYJazm Chmsko 
jazdową, obrazującą. życie wl3i ra- ' I,... a <a emu WZIę I u ,~!a ~l'ze Radzieckie.i, pani Sun Jat Sen. Mó­
dzieckie.i oraz osiągnięcia ZSRR w ~tawJcJele. sa~1Orządu, partu pohtycz wi~c o his torycznym zwycięstwie 
dziedzinie opieki nad matką i dziec nych,. zWI~zkow zaw?do,~ych, prz?- ('hiń~kiej Al'mii Ludowej, pani Sun 
kie111. \ dowm~y pracy liczm członkowIe .J at Sen podl,l'e~liła, ~_e zwycię4wo 

_________________ W nadchodzącą niedzielę w BIL- TPPR. to było by niemożliwe hez Rewolu-
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Utworzenie separatystycznego rządu niemieckiego 
prowadzi do odrodzenia rewizjonizmu i agresywnego '- nacjonalizmu 

I Noty Czechosłol~ acji do rządów ,USA, An~łii i Francji I 
PRAGA :PAP), w dniu 6. 10. 1949 r. pełniący Gbowiązki ministra 

spraw zagranicznych wicepremier tii roky wręczył ambasadorowi Stanów 
Zjednoczonych, ambasador~\Vi 'VielI[ iej Brytanii i charge d'affaires Fran­
cji w Pradze identyczne noty o nastę pującej treści: 

Utworzenie państwa i rz..ldu 2a- r kół demokratycznych są zakn ywa­
chodnio-niemieckiego będące -.vym- ! ne. 
k iem sys tematycznego naruslania ; W wyn:ku tego odradza się , szowi­
przez mocarstwa zachodnie :~1.l1 :E'ją- l' nistyczny, agresywny NACJONA­
cycb układów m:ędzynarodowych. LIZM NIEMIECKI B1SMARKA T 
dotyczących- Niemiec stworzyło sytu I HITLERA, ponieważ naturalne dą­
ację szkodliwą dla 'interesów m:ll\-I żenia narodu niemi~k:ego dławione 
jących pokój narodów, co pr-Jwa ':1zi , przez mocarstwa zachodnie są nadu­
już obecnie do odroc1zenia rew!z.1:m:z ! żywane w sposób demagogiczny 
mu niemieck:ego i agresywnt,go n<ł- I przez s:ły reakcyjne, podżegaj ąct! 
cjonalizmu. • I Niemców przeciwko czynnikom po-

Rząd czechosłowacki przestrze s~ępowym j demokratyc~nym prze~ 
ga ponownie rząd Stanów Zjed- c1w~m ZWlązkow:., RadzJeC~ lemu l 

noczonych oraz rządy Wielkiej i kraJ.om, de~okra~,ll ,1udow~ J " ' 
Brytanii i Francji przed kon-l Nlem;ecl{]e dązenla rew!zJomrstyc~ 
sel{wencjami tego stanu rzeczy, ne oraz PRAGNIENIE ~D\\ ETU 
tym bardziej, że d&tyczą oue bez ~AWET ZA CENĘ WOJNY są p?­
pośrednio żywotnych interesów pIerane przez mocarstwa zachodn:e, 

chcące wykorzystać je w przyszłości 
dla własnych celów, 

Przez bezI;:arne tolerowanie tego 
rodzaju przemówień i przez popie­
ranie tego rodzaju dążeń, mocarstwa 
zachodnie biorą na siebie sz('zególną 
ecdpowiedzialność wobec Czeclwsło­
wacji. 
Czechosłowacja -prote s towała nie­

jednokrotn:e. lecz bezskutecznie prze 
ciw ko tej polityce mocarstw zachod­
nich, 
Rząd czechosłowack! protestuje 

tym energiczniej obecnie. gdy w 
przemówieniach wygłoszonych w 
Niemczech Zachodnich znalazły się 
nowe elementy, a m :anow:c:e ROSZ­
CZENIA TERYTORIALNE W STO­
SUNKU DO CZECHOSł.OW AC,H, 

Rzad czechosłowacki prote~tuje 
jedno'cześnie przeciwko ,utworzen iu 
pal1.s twa i rządu zachodn:o-n;em1ec-

Czechosłowacji, która ma nieste 
ty jak najbardziej ponure do- Przed utworzeniem ogólno-niemieckiego rządu 
ś~\,iadczenia, jeśli chodzi o Niem 
cy. Otwarcie w Berlinie nadzwyczajne; sesji 

kiego, ponieważ niemieck:e dążenia 
rewizjonistyczne są jedny m z l~gc 
konsekwencji. ' 
Rząd czechGsłowacki sldada,iąc tt'n 

protest uważa jednocześnie za swój 
obowiązek wskazać konkretny spo­
sób wyjścia z tej sytuacji. 

StanowisIw Związku Radziec­
kiego i jego propozycJe, dotyczą­
ce probkmu niemiecidego, zawie 
rają przesłanki dJa rozwiązania 
zagadnienia niemiecIdego, Pro­
pnycje te mogą być zrealizowa­
ne jeżeli zachodnie m;)i):lrstw:1. o­
ImpaI'yjne pOr:lucą swą zgubną 
p()litykę separatystyczn'l w 
Niemczech, jeżeli powrócą do po 
lity'd czterostronnych porOLU­
mień w Niemrzech, i jeżeli w 
przyszłości bp,dą dotrzymywały 

zobowiązań międzynaro!lowyeh. 
Na tej płaszczyźnie łatwo bt:rlzie 

osiągnąć zjednoczenie Niemiec, czte­
rostrOlmą kontrolę i szybide zawar­
cie traktatu pOkojowego z Niemca­
mi. Przyczyni się to wyhitJl\e do u­
t.rwalenia poltoju. 

cji I.i.,topadowej w Rosji, bez istnie I 
nia Związku Radzieckiego. 
Burzą oklasków i okrzykami na 

cześć Z"'viazlm Radzieckiego i Stali­
na powitali zebrani pojawienie się 
na trybunie s7.efa delegacji radziec­
kiej, Aleksandra Fadiejewa. 

Dni pobytu w Chiń<;kiej Repu­
blice Ludowej - powieuział Fa­
cliejclV - pozostaną na zawsze 
w naszych sercach, jako dni wiel­
kiego s7,'z~śd\l_ My i wy źyj(,l11Y 
na wielkich obszarach ziemi. Na­
sze narody są niezliczone. 'Vkra· 
czamy na arenę światową, jako 
rwycięzcy. 

,,, toku zcbrania przewodniczący 
zawiadomił o uznaniu Chińskiej He· 
puhliki Lurlowej przez rządy Polski, 
Buł/!,arii, Rumunii i Czechoslowacji. 
Radosną wieść powitano brawami i 
okrzykami na cześć przyjaźni z kra­
jumi demokracji ludowej. 

Depesza do Stalina 
i Mao~Tse-Tunga 

Towarzystwo Przyjaźni Chiń~,ko­
ł{adzieckiej na konstytuującym po­
siedzeniu przesłało do Generalissi­
musa Stalina depeszę, następującej 
treści: 

Przesyłamy nasze najserdecz-
niejsze pozdrowienia wielkiemu 

nauczycielowi i przywódcy ludu 
pracującelrO całego świata. Po· 
między narodami ZSRR a naro­
dem chilIskim istniała zawsze głe 
boka i ścisła przyjaźń. Naród 
chiński pamięta bardzo dobn:c, 
ze Związek Radziecki zniósł do· 
browolnie dyskryminacyjne ukła 
dy, zawarte między Rosją carską 
a Chiilami. że podczas pierwsr.ej 
wielkiej rewolucji chiń!'ldej w la· 
tach 1924-1927. udzielił narodo· 
wi chiń"kiemu cennej pomocy, że 
w roku 1937, gdy faszyści ja­
POllscy zaatakowali Chiny. Zwią 
zck Radzieeki !>od kierownictwem 
Generalissimusa Stalina pO\Śpic­
szył z olbrzymią pomocą materiał 
ną i moralną dla Chin, a wresz-

cie w roku 1945 Związek Radzice 
ki wysłał swe wojsim do lUan 
dżurii, zniszczył japońs!q armię 

kwantl1ńską oraz wyzwolił Man· 
dżurię. -. 

Tak więc Związek Radziecki w 
przeciągu minionych 30 lat zaw· 
sze okazywał szczerą symp::tię 
Chinom, walczącym przeciwko 
agresii cudzoziemskiej. Jednakże 
reakcyjny reżim kuomintangolYski 
usiło,,- al zclła wić przy } aźń na rodu 
chiński:!go dla ZSRR. Obccnie 
gdy znaleźliśmy się porl kiero','· 
nictwem wielkiego przywód"y In­
du chiń~lde:ro. Mao 'f,.;e Tunc::t, 
,,,,:zelkie przeszkody na drodze do 
przyjaznej współpracy m i~dzy 
7..dą:!:kiem Radzieckim a Chi:Jami 
zostały usunięte. 

N arocly chiński i radziecld bfdą 
odtąd zawsze walczy ły po kater 
sku o swe szczęście ora ... o d~mo­
krację ludową i trwaly pokój 
świata. 

TowarzY3two Przyjaini Chi ilf.ko­
Radzieckiej wystosowało do ])rc:nie 
1'a Mao Tae Tung-3. depeszę, w kt61'ej 
stwierdza z radością, że dzięki zwy 
cięstwu n r! Kuomintang iem u~taly 
wszdkie P' ;eszkody, l,tól'e hamowa­
ły pl'zy)azl: między Chinami a ZSRR_ 
Nastąpiło to pod przewodnictwem 
Mao Tse Tunga, wielkiego przy wód­
cy i rewolucyjnego nauczyciela ludu 
r:hińskiego., 
X)OOO(X)OOOOOOOoxoX.~ 

Oon]osła ustawa 
o uregulowanią spra w 
kcśdelnych w CSR 

PRAGA (PAP) Na wspólny 

Rzad czechosłowacki stwierdza, że .' d . .................... :1 •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• _ .................................. . 

wnio,ek minisira sllrawiedliwnści dra 
Cepicki i ministra szkolnictwa prot. 
N ejedly'eg(), czechosłowacka Rada 
Minhtrów zatwierdziła projekt ustaw 
o utworzeniu państwo",e~o urzędu 
spraw kościelnych i o gospodarczym 
zaopatrzeniu kościoła IV Czech03ło· 
\vacji • 

utworzen:e państwa zachodnio-nie- ' N· · k· Radv Lu owe1l 
m ieckiego oraz nie cieszącego się za- lemiec leJ 3 · , 
ufa~ :c~ na~odu rządy , ~łożone~o z BERI IN (PAP) _ W piatek w I dnia 15 października 1950 r_ w ra 
POl ltykow me reprezent1.1]ących Istot .. . - .. . f' N' . db d 

Kryzys, rządowy we Francji rozwija się 
Zadaniem państwowego urzędu 

SJli'n\V kościelnych będzie czuwanie 
nad rozwojem życia religijnego zgod­
nie z zasadami konstytucji czccho 
słowacki('j i ustroju ludowo-demokra 
tycznego. 

n~'ch :nteresów Niemiec a skompro- południe zebrała się tu na sesję d.zleck1eJ stre le lemlec {J €l ą 
m'towanych przez współpracę z rc- d . N' . k R d L sle wybory powszechne. 
ż iJ~em hitlero\~sl~im - jest tylko 'I na zwyczaJną lemlec a, a ,a u Nic'miecka Rada Ludowa zazna 
logi czną konsekwencją polityki pro- dowa. Obrady odbywaJą Się w , 'l ' t k t orędzia do 
w adzonej prez mocars twa zachod~i!:"1 gmachu niemieckiej komisji gos' Joml a ~lę z ,e s .em " 

P oli tyka ta jest we wszystkich d . d k . . fl' cra . wSZYStklch Nlemcow, zaWlera Jące-
j 'h po arcze] U e orowane] a ", m l .. , 

swych pun .t"c sprzeczna z poro- , , k"" bl'k' demokraty go glowl1le postulaty aotyczącc 
zum ien iam: czterostronnym:, czy do- nIemiec leJ repu l l " " , 
tyczy ona demil itaryzacji, odszkod~:- cznej. . ' " przy~złoscl NIemiec, ITI. m, utw~-
wań, denal,yrika cji. demokratyzac]l, W sall nad trybuną wldl1le.le rzenla demokratycznego rządu me 

PARYź (PAP) - Od piątku rano 
prezydent nepublild, Vincent Auriol, 
kontynuuje narady związane z kry­
zy~em rządowym. 

Do Pan-ża przybył samolotcm z 
Nowego Jorku Rohert Schuman, mi­
nister spraw zagranicznych wrzą 
dzie Queuillc'a. 

KOMUNIKAT CGT 
PARYż (PAP) - Biuro CGT op u-re form y rolnei. czy też deka.rteliza- transparent z napisem "Niech' ży- m ieckiego. 

cji. PoIityl{a ta, sprzeczna. z !stot.ny- J' e front narodowy Niemiec Demo' '''')OOOOOOOOOODO<>XXlrXXlr''''''''''''lOOC>OOClOOClOOC<XXlOOCn. ~~ 
d k .")()O"')(XY.YJ:lOOCY' ...,~()()OOOOOOOCXXXX>OO\,I'O r · ...... ' 

mi interesami llaro II mt'ml~(, I~go kra tycznych! 
stoi na przeszkodr.ie utworzen~l1 ZJ<:~ Przed ses"a do Niemiecki':!] Rad v W niedzielę , dnia 9 paźd7.iel'nika br, o godz, 16.00 
noczonych. c1('mokr.atycznych I pokoJ . J. . ' . w sali Filharmonii, uJ. Narutowicza 20, odh~dzie się: 
miłujących Niemiec i zawarc~u trak- Lud?v.~e] napłynęły. l1c7:~e teleg~a 
talu pokojowego. my l llsty od orgamzac]l, przedSi ę 

Rozwój wypadkÓW w za chcdnich b iorstw i stowarzyszeń, wzywają­
s trefach Niemir.c un :emoili:-via na- ce do utworzenia ogólno·niemiec­
rodowi niem ie<;k ie:nu wstąp I':!l~;e na k iego demokratycznego i niezależ 
drogę prawdZIwej ?er.n0~ra~JI. ,W necro rzadu z siedzibą w Berlinie. 
s trefach tych przemowlema : dZla- b • 

ią czasy hltlcrowskle, są me tyll,o ", , . 
łania, które. zbyt do~rze prz~poml~a I BERLIN (PAP), - Przewodni-

tolerowane, lecz na:vet popierane: czący N ler.a,leclne.l Rady: Ll:dow~] <»­

Drldczas gdy wszelkIe wypow:edZl WIlhelm PH' ck zanowledzlal, ze 

INAUGURACYJNA AKADEMIA 
l\UESIACA POGŁĘ:BIENIA PR7,YJAźNl 

• POLSTW· RADZIECKIEJ 

zOl'ganizowana przez Oddział Grodzki 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko·Raddeckiej IV 

Organizacja części artystycznej "ARTOS". 

Łodzi. 

blikowało komunikat, w którym 
stwiel'dza, że przestudiowało rozwój 
walki klasy robotniczej o zadość­
uczynienie jej ekonomicznym i spo 
lecznym postulatom i wita z zadowo· 
leniem wzmagajl!cy się ruch w obro 
nie jedno~ci mas pracujących. 

Biuro przypomina, że klasa robot· 
nicza o<;iąc:nąć może zwycięstwo je­
dynie w wypadku, jeśli wzmocni swą 
jcdność i wzywa członków swych or­
ganizacji, by o tę jedność walczyli. 

Projekt ustawy o gospodarczym 
zaopatrzeniu kościoła przewiduje, 2e 
państwo pokrywać będzie wyda tki 
persr}fl;tlne duchownych wszys tkich 
wyznań j towarzystw kościelnych, 
jak również wydatki rzeczowe ko­
ścioła i towarzystw kości elnych, 
związane z wykonywaniem czynności 
religijnych. 

Szkoły, instytuty j Semlnll1';a du-

SIł·k USA t chowne będą utl'zymywane z funrlu-
~.raJ W rwa szów PI!:1.stwowych, a wszelki mają 

Strajk IV przemyśle węglowym j tek ko~c:o.lny i majątek towarzystw 
stalowym z udziałem okolo miliona kościeln~'ch przechodzi w całości pod 
robotników trwa w dalszym cją~u. kontrolę państwa. 
Wladze związku górników :r.godziły Cała prasa czechosłowacka pod­
się nli nawiązanie rozmów z właści- kreśla doniosłość powyższych ustaw, 
cielanli kopalń z udziałem rozjemcy za pomoct:) któr ych rząd republikI 
rządoweg-o, nie widać jednak na ra- ludowo-demoln'atycznej prag nie ure 
zie persuektywy zakońcr.enia straj· gulować stosunki miPlhv nllll stwcm 
ku. 'a J.:;oRciolem. 
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Grammos. jeden IZ. oddziałów 
greckiej Armii Dem<ikratycz­
nej zdobył archiwum 8 dywi­
zU woj,:;k monarcho-faszy tow 
s:,:ch. w którym znaleziono m. 
in. Jlas.l~plljący "śc::§'le tajny" 
rozkaz: 

Partia bolszewicka renlhuje polity­
kę 7.!lllOwllia.hlocą zbudowanie s1>olo· 
c7.eństwa "omunist~'czne~o, Polit:k:! 
na7.y"'Yamy ogólną linię, kierunek, do 
k~ól·t.'go zm:erza. w eał-eJ swej d7.ill­
l~lllo~d wiad7.u państwowa lub par­
tia. PrzYjmując jakąkolv:iek uchwalę 
- bez względu na to, czy dotyczy 
ona kwestii g0s~odarcz~rch, zrI,r:rad· 
n:oI1 kultury, czy też stosunk{,w mię 
dzynaJ'Ouow;rch - partia ::'olszewic· 
k:\ opiera się przede lI·szystkim na 
swe,i linii ogóhej, po;lporządJ{Owu. 
j~e całokształt swej dzhłalno3ci jed­
nemu celowi - sprawie zwydę')twa 
komunizmu. 

Polityka, prowadzona przez partIę 
hols7ewicką, je:!t polityką, opart~ 
Da ścisłych za<;adach naukowych. \V 
sv"ych zarządzeniach partia powcdu· 

je} się nie przyp:~dkowymi w"glQda­
mi, lee'. 'pm W lilII i rozwoju "[IO]etZ' 

llego i "'TroiJ.ająr)mi z tych [HaW 

wn:oslwmi pral<tynn) mi. Kietuje się 
ona nie jakimi: peboż;lymi życzenia­
mi, lecz wZJ?;lęd;ll~li na re~lne polr:>:(' 
by rozwoju materillln!'r,O potlsta,,' 
żyda spolecznego. 

SOCJALIZ:\I - REAL, T ~ POTRZE. 
B.~ \YSPół,CZESNEGU SPOŁ.E· 

CZE:'ST\VA 
Taką l'eahą potrzeb:). materialne­

go istnienia współcze~neg'o społeczni 
stwa jest wla6n;e so?.i:tlizm. Ale u­
strój socjalistyczny, jako lI~tl'(lj wy· 
soko zorganizowany, Op~Hty na spo­
łecznym posiadaniu środków prqdul, 
cji, nie pow3taje sront".nicznie ~alU 
prze3 się - na!ei:y go zorr;anizo· 

............................................................................ H ................... , ..... 

o Niemcy 
' ••••••••••••••••• a ••• ~ •• 
•••••••• n ••• ua.a •••••• ". 

• , 
"' .............. . pokojowe 

demokratyczne 
N;,Jty Rr.ądu Pol.skiego do Sta­

nCJ\\' Zjednoczonych, F'rancji i 
\'/:elkiej Brył anU \V spra ",ie Nie 
m:ec, '.\"~'ra:(ają n:ev:ątpliwie my 
::jj i uC7.uc!a całego społeczeń­
<\',a po!~k'er,o. Popierając "J ca­
b .; roz', :ą;;łoiki słuszną ;. zgodną 
z ży-..,,·ołnyrr.i int€resurn: Pt.lski 
i101:ł::kę 7.w:~z.k\l n"dz.ieck~('go 
\\'0he:: Nic:n;ec - .:ifOlnl!l:o\\'2.na 
o::tatnio w n,'lach l'ad.7.iecl~!('h Ż 
I paźdz:cmi.ka - noty polsj{ie 
wyrażają F anowis];:o calego obo 
zu demokracji i socjalizmu od­
nomie niezmier!1ie ważnej dla 
sprswy !pokoju kwestii niem:ec­
kiej. 

Noty polskie formułują jasno 
zagadnienie: swą systematyczną 
rozbijac}{ą polityką mocru.'stwa 
zachodnie w!elokrotn:e lPogwałci 
ty układ poczdamski, będący je­
dyną możHwą podstawą uregulo 
waonia sprawy niemieckiej zgod­
nie z interesami sąsiadów Nie­
miec i zgodnie z interesami naro 
du niemiec:Y"':ego. Pobtyka trzech 
mocarstw zachodnich w Niem­
czech wykazała na, każdym od­
cinkU', że. zm'el'zają one do 
ws}rrzcszcnia jmp~ializ.mu n~e­
m:eckiego, P09rzez rozbicie Nie 
micc i stworzen:e separatystycll:­
nego pań:-twa "TMzonii", mają­
cago 1iłuż~'ć za baz~'Wj1pado\vą 
dla agresywnych pro;tlÓ'\v'impe­
l·ializli.lu ameryka~iego. 

W Tym stani~ rzeciy spoleezeń 
"two [Jol!ikie, 'Ptlm:~tne ·It!'agicz-

. nych <.!oświadczcll dziejowych, 
musi z całą stanowczością za­
protestO\'laĆ przcch\'ko polityce 
mocarstw zachodnic11, godzącej 
zarówno 'W irH~1'esy Pol:;.lti, jak 
l w :ntere'3Y pC!{(Iiu św!atowego. 
W tym stanie r':2Czy polska (}o­

pin~a pl.lbllcl.~la jut żywotnie za­
[nteres.owann. aby problezn nie­
m:ec.k\ 7.o,tał rozw:ąz<l1'1Y zgod­
nie z założc1":ami Poc7.damu, na 
bane u!rwClll'nia p01;:oju, zabez­
p~'~czen'a inferesu'.'J sąsiadów 
N:emiec : zab'O?;):eczenia mt.eTe­
iÓW naror!:l n;"mie-::k:ego. 

Tilkie wiab'0 l'ozv.iązan:e sta­
n;o.· na pal7.~dku dziennym zbie­
l'aj'lcej s:C; w Berli;1:e Nie­
m""ckiej Rady Ludowej. Wyło­
n;ona przez powszechne głoso­
Y'anie w r2,dzieckiei stretie oku­
pac,\' jnej ora;; popienma, pomi­
m0 terroru i za!cazu okupantów 
"'.n~{losask~c11. !>r~ez c.e·mokratycz 
:1" odłamy ,;p0łeczcńs!wa nic­
r.1"ck:ego 'N r.!ref<:\ch zachod­
n :"b Nien"Jeckn Rada LUCiowa 
sbn~\','i reprezentację w.!'.zys!­
l:i.::h prawdziwie demokratycz­
ny;;11. po~tępow~:ch i pckojowych 
"l;;-;n;:mtów N:em:ec. 

r,iemiecka Rada Ludowa ,ku­
r'a przede wszy::Lkim przedsta­
,.,:i\<clsL.."lO klasy" robotniczej -
l p i kJa.;;y, któl'a;e1yna zdolna 
jest do przebud0".'Y ustroju i 
o,:ych:ki nicm:t>eb;;j w kierun­
Ct dem:Jkl'acji, Rada Ludowa 0-
p:era się na' wiE'lkiCh csiągnię­
elach pokojowej odbudo'wy w 

strd:e radzieck:ej, gdzie z i:ol'ze 
niami wyrwane 'I.of t ały podsta­
wy imperiali.z.nlu nicmieck:cgo 
- junkiers.two, w;t·lk'l !'m\!1~je­
ra, m:1itaryzm. - i gdzie dzi;:;:i 
ogromnemu wy~i~:~Q\\': d C:ll0:,ra 
t:vcznej a'wangaroy 1'1al'''(~lI l'1 :c­
mieok:ego, nastQpu io. ~ta tei: .... -
!'t~m2.t:(czne przpn~:ariy \'.1 Ś\·~ ~a­
<!0moś"i S,pOł2CZel1·,j"'il. Pop;era 
na jest ona '\\Tes'''c:c p"zez 
'\,·szystk:e uczc:we patr:otycwe 
elementy w N:emczcch. przC'z te 
Niemcy, kt6re odrzucają precz 
czarne karty ,,1V1c;n Kampf", il 

nawi<łzują do dcmo'cratycznych 
tradycji narodu l':icm:eckiego, d,. 
Marksa, EngelGa, Licbknechta, 
Thae1mana. 

Z I!;ych to zalą:!!ków Nowych 
Niem:ec wyłoni się nowa repre­
zentacja pol!tyczna lI1arodu nie­
mie.okiego. całego rnarodu nie­
mieckiego, a nie - jak operet­
kowy ,;parlament" !l. Bonn - je­
go najbardziej SZOwinistycznych 
: reakcyjnych elementów. Z tej 
właśnie Rady Ludowej, w któ­
rej CZo!OIWą rolę odgrywa ruch 
robotniczy, wyłol1! się demokra­
tyczny tj'llllC:Zasowy rząd l1ie­
miecki. Jego glóWIl1ym celem bę­
dzie realizowanie uchwał pocz­
damskich w całej rozcią.g·!oŚC"_ 

N:ie jest przYiPadkiem, że Rada 
Ludowa wypow~edzi.ała się jamo 
:i wyraźnie za nietykalnością gra 
nicy na OdiI'ze ~ Nysie. Nie je-t 
pl"zypadlcte.m, że '\\ ła~nie pod 
auspiCjami Rady Ludo'/t."ej odby­
wały s;ę niedawno manifestacje 
polsko-n!emieclde. będące ze 
$trony społeeze115twa niem:eckle 
go dalszym poważnym krokipffi 

. w kierunku ustanowienia do­
brosąsied1kich stosunków m:ę­
dzy Po1s~ą a Niemcami. Nie jest 
też przYlPadkiem, że zal~żk: no­
wych stosunków pols!~o"l1iem;ec 
kich ro~wj.iały się pr7.ede ''''szyst 
km w strefie ]·ad7.~('ck:ej w ~!re 
fie okupowa1'1e.l przez tę armię, 
która l'oz.grom:ła tasz:vzm. wy­
zwoliła Polskę i umożliwiła n1l­
rodov.i niemlec!demu powrót do 
rodziny pokojowych narod6w. 

W tej. ytuacj!, w ch'rili k;edy 
na zachód od Odry i Nysy po­
wstają :fundRme'nt~· polityczne 
NO\vych Niemlec, not:v Rządu 
R P. nabierają szczególnej wy­
mow.v. Wyrażaią on" <\G11o:m';,ko 
całego narodu pol::kiC'go, I~'ór:, 
dom3ga ;ę rozwi;:;7:'n ' a pro!'le­
mu n;cmlc-:k:ego \\' du("!1n P oe/:­
damu, zgodnie?: interc;:;ulJ): Pol­
ski i zgodnie z in'eJ"c.'lam: Ni\!­
m;ec. Noty. ~e wyrQŻ:::ją ftan;·.\·:­
sko ws;;yslki~h lIczcl\'.':;'Ch ludzi. 
wszyslkich tych, kVH':::n dro"'i 
jest !pokó:i. a nienaw:""na polity­
ka im.perializmu 'podieg:lj<l::cgo 
do wojny. Wyraż:l.ia one stano­
w:sko całego światowego .obozu 
postęa>u, który w zi~dl1Oczonym 
antyimpeMalis tyczn~'m. pokojo­
wym ;państwie niem·eck:m. wi­
dz! jedną z podstaw p,.)koju św:a 
towego . 

5y, na podo;t,av. fe 100·proct'ntowej 
Imkktywizacji. Zagudnienie "lito ko· 
r.o·· zo-;talo roz.~trzygl\ięte na ko· 
rzyść socjalizm u! 

wa':. Tym wła§nie r,iżni się on ratly" la łatwa, kraj nad?l pozostawałby 
!;lllllie od ll~li·o.iu k:J.pilalistycw"g'o, krajem rolniczym, e portowałby 
który )'(\'l,',"ija si~ żywiołowo. VI" U- pl'ounkty rolt]~, impol'to :J łhy !'I1-wz')t 
sb'Qju ~ulpitalistYl:Zn:vm wp!yw Jloli- i ut'zadzenia te('hnicz~~, Gd;,'by jednak 
G.~ Id na I'Mwó.i go,podarczy jest sto- l,raj radziecki wkl'ot'r.ył na. te <.!rog~, 
~linko\':O ni(·",'·iclki. ł~7.~l'łz!,! tu spore, to pnwbtoczyłby gię on w bazę su- BlTDOWA RPOł,'EC7,~",~TWA 
cZCll·'twem :;;,;> żyv:iolowe, konku- · 1·0\\·'·OWI1 pailstw imperial;st)'c1mych. J(O)1:U. 'ISTYCZ. -EGO 
l'cncja, pog:oń za ",yskiem. ~ato'l Druga l[l'oga wymagała. pl'zezwy- Dzięki zwycię~t\\"u polityki upr::e-
miast u~tTi;j ~ocj<lli~tycz:1Y pOFsłaje ('i~:i.enia o,!rl'OnJ'lydl trudności: nale- m:v;,t~vienia. kraju i kolektywizacji 
i l'o:'W!ja "ię w ,-;-ynil(\l d",ialnlności I żalo, za cenę jak najdlllej posun!ę- rolnietwa zhudowano podwaliny soc· 
ludzl-iej. matego też wybór kirrun- tych O~7.(,7.(~dllOŚci, stworzyć prze· jalizmu i obecnie spGł'.!czeń!!two 50' 
ku t.ej świadomej działaln03ci, tj. po- mysł, ' .. ytwarz."ljący' ~T'odki produk· cjalislyczne rozwija się na whsnych 
!:tyka partii, kt~('a stawia soh'e za cji, który lIniezależnilhy kraj od fn'1damentl~ch. 
zadll!!ie hllrlowę ~oc.ializl1lu, decydu· ŚWill.ta kajlitalistycznl'go. Po jakiej W miarę utrwalani'! się socjaliz­
je o zwydę.4twie tego ustroju. drodze potoczy się roz'il'l;j - zalI." mn, wzrasta rola polityki p:ntii 

żało to od polityki partii i państwa. uol'zewicldd. 
ZWYCIĘSTWO SOCJALIZ;i\JU I \Vł:l~nie dzi,:,ki slu'Iznej polityce () roli polityki partii w lSRR cle-

ZA LF,i.\t,O OD POLITYK I parl.ii zwyciężyła droga socjalizmu. cyC:u,iE' cały układ życin spo!ecznc~o, 
P.\.RTH I PA:;;STWA uzu<;adniona naul,owo przez Lenina decyduje sama i~tota n~troju radziee: 

Rewoiueja Listopudowa !ttworzyla i "talin;\ l>olityka socjalistjjznego kier,o. Społeczna własność ~I'odków 
niezbędne l11'ze~łanki or6'anizacji spo u(lrr.emy!'lo,,'ienia kraju stała sir j'.'e- produkcji mllożli,,'ia i c7.yni niezbęd­
Icc~eństwa IU1. za~ndach socja]jQ.tyci:- neralną lini~ wytyczoną przez; wIn· nym planowanie g03podar.czl'. 'V 
n ·ch. R wolucja. odebrała bUI'~:unzj1 dz~ radzicrką. ZSRR opracowuje się ro:zue i pię. 
i obszarnikom wladzę polityczną, ('jnl<'tnie państwowe plany rozwoju 
pl'zl'kaznła p05iadanc przez nich nII.- KOLE.KTYWI7.ACJA - ~o~pI)[Jar;;twa naro:!owl'l!:o Z"'RR. Te 
rzęd:l:ia. produkcji na własność cale- POD'\YALIXA, ZWYClf.,~TWA plany pań"tw\lwe f\tanowią konkret.ny 
g'O narodu, co .jednak !l'e decydo\'.'?.lo SOCJALTZ)IU NA ' WSI \\' n-nz pQlityid bol'zewit-ki .. j \V dzie • 
,1eszc7.e l) całkowitym zwycięstwle Z chwilą rozwoju l'rzemysłu zaC1.ę G:>:!nil' go~<p1)d; l'C'l2j, po-,il.',"aż za w-
~ocinlizmu. to dotkliwie oucwwać ,s!mf.ki zaco- sze 'llj one 7f{fIlJ. e z ~'Ió "nym celem, 

, TaJ€Żalo ?ire!lli:!!ować moilliwo~~ rania rohirtwa, Hozdrobllienic go- - z "'ypelnieniem r:en~ral.,yin za-
zwyeię'\:;'·V'i: f<odo.1i 7 l1\\l , co zn!eżnl0 sporhll'stw chłopskich w każdej ch",l- da", jakie stawia Part.ia KIl:l1Uni­
cpUwwic:e od polityki partii i (Illit. U :~ro:ri o kr!ljo"i glodem. :"l'ależalo siyczna: zawsze !:elem !('h jc"t WZl\1O'! 

~1t~; ł1. • • ł)(zy ... !:\T):ć co scalenia rb~zaTÓ',\·" 1t- n;eriie "j0 'jnliZnltl. ntr?rn ard? nic-
.l'~, .~ha I.t>nm, ~\\')7}:,k1\n.'(':,~. w:-l~:J ~H':\ll'n~ dl w wi~ll(ic kdno"t~d !!f). I z:l'Tis!().~ci gO~'p0:l!: .. :<i ra:lz:eddej od 

k;l.t ,," :' ~ }.~'('., '.) \ ,O ,.~I~ "y .~l' . t~, ~: ": I s1.d" :,.;.0:('. [ . Z'1'JIl' ~I:lt i .z~3b'"ł "lę I otO::Z~~l:l kaPhahst:rc.zne.e:,;. . . 
7H' t.l J ,': ,"'~ .(, ~ l" h~I.7ne.l: ,'~ I w fI',1 ;ZlI d""I"h llH).~ll1vO"'l - n!l>o Foh.yka bols::cwlc.;a k·<;l·u.:e me­
wd. 1l~,\I(;~,,:(,..l~lę'k~. łnu;,ma;.la nie I P1'7l'jść n' s~4t"m "'jełkich, kJpit;::li. tylko N:>:woiprn !2;o;,podarki l'ad?iec· 
J)or71'"lb n:"r.·.('! przy1"rocenla ·ta· ,ty~z reI: "'o~))odant", rlllny,·h·, ('o kiej, lecz również wl~dcr" wp·lyw 
rydl pon::11kow. . . I h;'!ohy n1Wnfl7.l1:H7'1t' 7, 7a!1;l'ad~ !"oc· n:\ ~yri-e dudIOI';" sJ)olecuintwa so· 

~. ,ial:1m:1 i ruina m:>.;; chlo!l,ll'ich, - e:jaltstycznC\!·o. Budowa komunizmu 
CH!,Of~Tlh (>. -;.}' SP~UH.JD()W. al'JIl. td: wkroc'zy:ć na drogę zr1.e- "y~:tl!':t ,~ysokjeg-o poziomu ~świa. 

?\IC'ZD:! :'\0'\ E·"O l STROJU 14~f'n1R roz.lrohn1onych !1:o~lJodarstw ;!amiem2 I w;;;zY5tko, co Illoze wy 

,.Dowódca grupy ameryk:),ń­
skiej ofice:ró',V' łąc?".nośd, pod­
pułkownik Flemm;~~, wizyto­
wał sztab dywizji i zwrócił u­
wag~ na przect.staw:one mu da 
ne o stratach ,voj::k nieprzy­
jaciela i o ilości zu~ylych 
przez nas 'POcisków. Ppłk 
Flem."!ling ośw:adczył, że we­
dług obliczeń dostawców bro­
ni z USA. uważa się, ~Ż POCili!!: 
został zużyty opłacalnie tylko 
wówczas, gdy pozbawił życia 
5-10 ludz.:i .. , To oświadczen'.e 
okrC'Śla pun!<t widzenia i za­
m:ary Amerykanów. l\!u!'imy 
traktować je. jako wyraźne o­
strzeżenie, że powirm:iJŚIDY w 
liposób barclz:ej celowy wży­
wać amun:cję. W przeciwnym 
razie nastąpi wkrótce dzień, 
gdy opuszczą nas nasi sprzy­
mierzeńcy. " 

Tak:e p<Juczcnia skiero',vał 
generał monarcho-faszystovl­
ski do swych podkomendn:vch, 
iądaj1-lC od n'ch, by barchiej 
,.opłacaln:e" i "celowo" uży­
WL'li poc:"ków. dcstarcz:1l1 .. ·ch 
z Ut:;A. Z 'nsintkcji, udzielo­
nych prze:? w~pom,r..:~r-~rrr'). VI 

rozlmz:e pplk. Flc';'lm:n~a, 
pnebi j~ n :c,;rychany. ;ś:;;" lu­
'rlohójC7.Y cvnizm amerykl\11.­
sk:ch hnnc:larzy ś:nierci, któ­
rzy .. ren t,o'\":no;ć t ( 5\JJcg:> pro­
c:de.ru ob:'czaj~l na pod3taw:p. 
Lr;';'!'lłc': n1<>tem'ltvcznvch: 1 
pn.,k ,- 10 zabity·ch .• 

Nie od d:dś wiadomo, że hZCl 
dIarz.:! śmierci w tyglach S'W('­
go ohydnego bllS1nCSiiU pr:r.el a­
piają krew, łzy i cierpielJ:a 
ludzkie na brzęczące złoto su­
perdywidend. Roz.kaz 'wyżej 
J!(rzytoczony dowodn:e św[ad­
czy, jak zimne, pcxlłe i wyra­
chowane ~ą man:pulacje tych, 
którzy taką diabe1.s~rą alche­
mią dyrygują. 

B. D. 

Si.ła pr~Y~,wycz~.ienia.. milionów thlop;;Jd~h. w: wielkie. go"pocl.a;·:itwa 11nuć wl'lyw na ś:v\~rlom();$ć It;~~\",~, 
lnrIzl- mUWl1 LC,lJłl - je~t <;ln5Z n~ z:l.5lldzle zespołowe] u!)rnwy r,'I'Ull ~ )Jodpon:ąd!iOwane Jest temn O~~Olne· 
na. OllaJona w Ro<;ji hurżuazja tó\Y. mu celowi, do !<tórego dą.źy partia. 
st.arała 'lir w',z('lkimi sił:uni WY- Byia to droga skomplikowana, w~'- Dotyczy to zarówno literatury, jak 
zys~a~ tę sił",. wyzyshć wahania mar.ra.i~(,'a polityki dalekowzrocznej, sztuki~ nall~ i oświaty. Ani jedna 
wlaf>cl\vt> drnuaym ~3.iad.a<:zom. cierpliwości, a jednocześnie energii dziedZina dZIałalności społecznej, kul 
zasiać nieufność w st0.3Unkll do i zdecydowania. Partia '[ll"Zygotowala turalnej czy naukowej nie może roz· 
klasy robotnirzej i odciągnąć ehło bazę materialną. niezbędną. do znstą- wijae się w kraju rad..:ieckim bez 
pó" od budownictwa 50cjalistycz pi.enia kułackiej produkcJi zbożowej kierowniczego wpływu polityki boI· 
migo. Stanęła kwestia: .,Kto ko· produkeją kołcho:r.ów i <I!owchozów, szewiclciej. Ta właśnie szezególna 
go?" C!"y klasa robotnicza pet- przekonała chłopów o przewadze n- rola świadomości, zarówno 'IV rozwo>­
trafi. pl}il1'Owadzić za !lobą chłop- stroju kołchozowego, a DMtępnte l ju gospodarki, 111.11: t lmltury ducho 
stwo i wt.edy zwycięstwo l5ocja- pr'Jleszła. od polityki ograniczenia bo- wej kraju l'Jocjalizmu, decyduje o 
liT.mu będzie- zapewnione, czy też gl'lCxy wieJ~kich do polityki likwida. t.ym, ze '!>OIityka bolszewic:l1\ Jest 
chłopst.wo pójdzie :za elementami cji kapitalistów wiejskich, Jako kła- podgtaw~ roawoju i potę~i ZSRR. ._ ......................................... . 
kapitalistycznymi i wtedy przy· 

JfB~~!t~~~:n~;;,~~'Pod na~iJkiem mos IUdowvch fraDrji 
niu władzy klasy. robotniczej w celu . a - . ... • ł J.. • r 

~~~:;~~f:g:d ~~~~:~;t p~a~~{~c~~, rzą ~,~~~~~_~I.1Y!!~,!~,~.ą.~!:!... DłUSla uS"ł\p.e 
de~nien,ia soju!'zu l'obotniezo-chlo-p- , . 
skiego. w celu wciąv;nięcia chlop,twa Po ~szIo roku "wiT'ownda., krę m()o::~dowy :. iilmowy dawno jut 
do blldownlctwll socjalistycznego. tactw l G&lllkiwania DUOOU fr811cu- padł ofiarą eksparH!jl 

wach tyeh mieści sl~ pod~lw Fran­
cuza dla odbudowllją.cej i rmbudo­
wującej się goepoot:rl.l poMdej i ro­
rYł:z z odmiennej Iyinac;i w Jp~o 
wła..snej <lkzyŹ1l1e. 

8klego ul>adł r7,,1d J)remiera. Queuil-
l PHZEl\1YSŁOWIE~JE - le'n. KAPITAŁU 
W.\RUNKlE:\1 1ST "TB:'Il'IA 

PA "S'fW \ R \DZIECKIBCO Bezpośrednią przyczyną upadh'1l Ws-ka7..niki produkcji przE'mys1owej 
• L. J • '. J.T. rządu, który zv~ał sobie n;echlub- we FrancJi ~adają z mie"iaca na mie 

Decydnł,t~e :mr:czl'.me dla. zwyc:ę· ny przydomek' 
stwa socJs]tzmu mIała pohtyka u'! sjąc, co m:ędzy itU'i;\'TIli jest \\'y1'1i-
l>rzemysłowienia krnju i kolelttywI. ! "RZĄDU ZDRADY NARODOWEJ" k:em PC'l!ier:!nla prz~z k!lplt~Hs,ów 

A tymczasem we Francli df'wAlu­
a.c.ja. fn.nka, n,decyt1owana poza !,:ra_ 
n)(o[lJllI Francji, za.ostr-zyła. j(lS7cze bar 
d'ł:lej kryty:'''lną sytuację ludzi pra­
cy. Ceny wlęks2:ckl l:l"tyku!ów pit'rw 

:T.llcj~ rolaictwa. , je~,t sprawa płac:: cen. a~)}~ryJ;:allsk!ch p'::t'm~'Slu ~l!eml~t;-. 
I\.ledy odbudowano Z!lt:'l1.czona po Po dewaluacji franl,a t1'ag:Cl.11e po IH~.O l{(}~zh;m prk,,<l1lysln frN.llcuslile 

wojnie il11pel'iQlistyc;mej i domowej, łożell:e klui'Y robotn:cze,i Francii _ g~, .Barltl z 1']tal'YllSk,,~ rtul,~ ze~az~ą, 
~'o3[locln'kę nal'otlowll. '-:i~oniła sfę b!-'7.pośredni '.vynik marshaJUzacj' I /'I::vn~eJ ~('nem ~~ '" ~eUd<;l1, PU"C?W 
kwestia, 5~1~'.t.1 dl'?;;"'). ma ;,ię tOC7.Y': kraju _ uloglo dalszemu P?gorne- m,:,:m~c.~lCh'110 '~·.)U~.~~: n·zIHlat. ul;:a 
daJ:'l7.Y l'o~\\'().1 kr:.tJu. ,7 edl1a. dro":l by, n'l1. f'r::mcu,ki przern.," ~ł )oln:czy ~a- Ilzl,el"C'J llO.lt;y'l..l r"ąuu Qnewlle a, 

" . , który }>Os}I1,7;111e wY»c.lnil!!ł wS'J:dkie 

szej pMrzeby uległy dalszej zwyźee. 
a spadkowi sily nC'bywczej ma'i to­
warzyS7y :tutomatyemle dalszy S~2-
11(';. pr:xlukdl, Ił co zą tynt idzie dal­
szy WT.1'OSt b ezr ob oda. 

Podżegacze wojenni \v potrzasku 

rOl:ka.'ł;y ·Was'ilyngtonu. Logiczną kon 
s"K\';enc .ią z~,p!'7.eda71.ia gospodarki 
francuskiej ka::>:talbiom amerykań­
:iki:n jest c:ągły 

WZROST BEZROBOCIA 
w.e I'RA!JCJI. 

Połoie'lie fl"1lnrllskiej klasy T.?bot­
nlczej stało si~ Sz(!zegóIme C:ęźklC'. 
Vi' nlas8.('h robotniczych (il).luałll. 
świadomość kCt;liec:mości walki o po 
płaWI( bytu. Wbrt'w s:lcjal-dernokw 
t:'cznym prz"wódcom roz]"mo\,'cj 
.. Porce Oc1vr:ere:-" t'7.łoukowit' tej c('n 

VI wyn:ku l1n;:;ruc 10m:enia iIIielu I tnli cl'n chr7!':><:i.i:;ńslddl zwia7-
g<.lęzi pr.l.emvsiu !'ranC'lsk:, <;0 riue- krnv 'l"woiiowY('h ceraz el1erg!c7nid 
siątki t;.''ilh:'('y robv!111k{)w :mala'f.lo (hm l\!:,:lją się ,jellnośei a,Jtcjl 'l COT. 
~!': na 'bruku. repl'e7.e-n\'uią.cą olbnymią więl .. sz~"ć 

Cora.z gorsza ,}t'l't l'ówniC'.i: !lY~11ac.ia I'rauCl1skieł! rolJlltnBtó'l,i'. 

('H{):~a fr:Il1Cll&1;:lcgQ, rll.illO'\'l!mego NacifJ. 'Ze &tr()ny ma.s ro-bofJlic'T.. "('b 
pruz ptoameryltań.'.ką pOl.iiYkę rzą- i nOW~ t1'udncści gQ3JjQdarcze '.'J:vr.i­
du QLlt'umfl'a. tle na1y"hrnia,:;t po dewaluac.ii do-

"Wy hl1lecic llaprzucl - pow:e- prowadz:ły r.o ,1pl1d!m rząd,1 Qneu:l­
d7.:al p17.cd p:xru dniam: \V\'bitny e- le'a. t;p:łdJ on w dwa tygodn:c po 
il:onOm!.3 t a f1'ancu",k i , Leve1ie, z'me- dewaluacj: fl'[\ ~~a. Upadł on w ;-00)­

dzcj:ilcy Polsk,~ -- pra«::y u was st·ar- l11'2ncie. kiedy w całej Francji pc~(>;i­
('za :Ha wszysU,iC:h, {Il.,,,'stajlł nowe I nyrn eeh:;m odb:ło się hasło "::G'T'. 
w~.l'sdaty, :Wkłady, rabryld. Pelska I ne.wołujące do jec1łlości w wake o 

I 
J}(YLbawiml3. "dl}bl'otllkjsłw" planu rewal(;r.~·zację płac, do obrnn:r świa­
M:a.l:słtalla tętni wzmt'ion~'m r~1.mem ta J)'tIlCY l>1'a:e~l zgubnymi skutkami 
·akt:vwrto.~ri gospodarc'lcj". lV slo- dl'wull1l\cji. 
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4 
P0mimo wszvst!{O człowiek ten stał się dla mme row·nlcl. 

Źl ()d;0111 d:)('hodt~: nie umiał czytać ani p:sać, a w oddz~3k ~~('i1-
Sj.;il~1 odsiady\ovala k3~'ę jego kochanka. ZgodzilelTl si~ odc?'l ty· 
wa(; mu jej li~t), i pisywać odpowiedzi. Rzecz prosta. kazałem 
mu pf:\C:Ć porządn;(, za to li~ty były - c:-.;cko! Zapomin tl(>m dh 
k 'go ;,')iszę, wylc\yalcm na papier wszystko dobre. co żylo ,'v·'c 
m~ic; śmi::lo r; .... wiedzieć mogę, że dla obcego mc~ż~zyZl1y zdoby· 
k!11 s,'ree nieznajomej kobiety. Co prc .. wda skłonny jestem 
p~"~"P\lSZcza{:, że zakochała się rG'.czej w ty~n, k~óry Visal; tak, 
l:.:.tv Q\']Y ni-:zego. 

'J (',1m; z n;ljlepszych naszych dochodów stanov,Tiło tak zwane 
,.l'Gll1c2zcnic Huy"; byliśmy wyslal'i.cami niebic~, panat~1i ognia, 
w t 'm1 I,'hł·)d'l':m śv:iccie ścian kamiennych i ~:elazne.i kraty. 
Si')! ~(;v\\';.ni wiE::i;niowie. z81'~1knicci wieczorem w swych celach. 

ni.e marzyli o n~c2ym prócz papierosa. Wtedy to zja\Yialiśmy się 
my, z boską iskrą w l'qku, v(:drnj<lc dY.5kret!1ie po całym hallu 
pode drzwiami cel. Loncik dymił pon~tnie; mądr7.~· h.b znający 
się na na. zym procederze trzymali już wJasne knoty .f!J'to\\'c do 
zapalenia. Nic l,ażdy dcisf.qj)(;\ 'id laski bGsk:(~(;o ogni:::: glupcy, 
któ!'zy nie c]-.ó,,~i z{~0c1zi(! sip, na nasze wan:-,id, ;;zli spać bez 
papierosika. N:c nas ~() pie obchodziło, ltCZ jcg0l110,{;C: i l takiego 
mieliśmy na oku, by przy okazji dnpaN: [;0 \\' kf!cie i \v .. ypać, 

ile nalr:t:ało. 0((1 maci~ n3 ": ZC r"ctody pr2.cy, Y\ cai;,'m lnUn bylo 
n'·> 3, doz"I'CÓW, trzyna"t'l. a l::>. trJ pir.ciu.;ei: zv,'~ l:lycn W:ęŹii::1\\'. 
Do obowiązł~ów nas7:,,'ch rClk-ź::tlo ob:iJuy<.::nie \\'ir.:~r:iów i utl' ;X­
manie b~ldyllJ.::\\ \, PO!·Z:lJ!-:'l1. r..c :zta należR~a do ·t1'aż·li1.;6'.:, 

którzy byli l ówni;ż Z\ ·ic :-zclmikami. Co do pOl'z;~dkó\", to .s~ : \­

r,.liśmy s:q z ca1ych ~,il. 'v\' rrzeciwnym b ';:ll'm l'az!c Z::-'i)C:0~ ,lI]J) 

1:::y nas do ciężi~;C~l 1'o\)ól, mo;~c n:nn?t z karą ci0iTm:c)' \~! Lm 
czasie. Dopóki zaś porządek ~yl bt'Z z',ll'Zulu, p ..... z')St~.'.valiśmy 
przy .,tanowisku i przy dochodach. 

Zasl.anó\~'my się przez ch\Vi1~ nad s~myr:1 proble:natem: t!'zy­
naście dzikich bestii post:lwiono nad ?g-qją pięcitG2t równic 
czikich zwierz<lt; wi::;zicni.e byl0 istnym l"cklC'l'11, ::1 pl'zC'ci~ż na­
le:':2.ło umieć w nim rz,~d:.~ić. 2\\·<'\;.; .... '\':5::.· nnhl"'<; óJdch ')(::-lti:, 
doid::iel11v do \\'niosku. iż naclzi1i.śmv DfJi'tl'2Chpn1 nip dobroci:,. 

Co pra\'lda poza nami istnieli strażnicy, w każdej chwili gotowi 
na pomoc, lecz wzy\vaJiśmy ich df)piero w ostateczno,;ci; straż 
nie lubi:a . .icż~1i odwoJj'v . .'aao się do nlej zbvl często, i ostalecz­
nie mogla ll.~'llnr~ć nas \'1 każdej chw~li, n.nnaczywszy bardziej 
Zdradnych doz 'lrc,J\,:. l'aieżało wic;c rad.zić so:)~e własnym ro;7,U­
mC111. (~ pod opiekę :;traży udavlać s:C; tylko 'lo' wypadkach wy­
j,cltkov. ych, na pa

v
'k:;ld. jrrti cele ~1al_3kowane l'ldźr!1i przemic' 

n:ć ll<1. k:-:ało na (;h. 'il~ ',' f-rzybyte!~ łam:m:a kośd wię'!.2enl1~·ci~. 
.Tec\ vl1 ą !'7.(>~Zi!. 1·~~6{a l"r;~2 d~:~b!'a1 wte6y str,,~;nik, było r1ol;:l;F1· 
ne L~m[;:n:':: ("e d:?·J.'i :. (lyskrc"tne v,,:mni.!~c:e s:~. jak ",dvbv 'fakt 
,,,l:'I"11'~, ".:,., ~:," ' C;'l' o.'C)-,,· , »,,. ('~~.J ]'(,.(1,..".]' C·"l·t \,. "·'J':1·"'r·a~('11 <" ,i:"l.J .. "'-. .... ... . • ~ L ( .... ~ _ ••• 4 , • • ~ . . ... v ........... _~. ......1 'v c ........ .i. C' . ... , .,I. ... J. ... '-'~.l, ..... 

2'11 ,'(C:71~Ych ni(: ZN; t"ł Zł t ;t,n'le SPQ::;tlze;~Gny. 

O h'm, co C:zi." l ~:-~ '.' ·:G .. y za zam:miQi;Tr:li dr.~w~3mi, n:c 
PC",·.'iem ani " JOW3: pel\, :(';" za to, iż ,y wiąz:cniu hrab~tw:~ Erie 
z{; D. l'zaly ~~;q \'kJ'o:)l1o~ci :ieszcze mniej ne(~ajr~~',) się do cL'aku 
i praw: e już nie do pom:, Ślenia. Nic do pomy,ślcnia naw2t c11a 
r.,nie. który cl:nvr:o przest3.!em uważać się za naiwne pacholą, 
nieś\,.-iad, 'me straszliwych przepaści ludzkiego poniżenia. 

Otci1lail to była .złc~bo\,t, lecz dno swe, :ma12zIa na pe'wno w wię­
z;eniu hl H bt wa EJ'ie. ,)2~s~aj lcc1v:ie lekko i żartobliwie doty-
1'::;1:11 k\'\vawcj pm~iel'zdmi rzeczy, na które patrzyłem własl1Y­
mi oczyma. 

(D. c. n.). 
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I I na co dzień • 
U]nOSC 

Musimy walczyć 
Zar6wnoo wydarzenia z życIa międzynarodowegOt jak I fakty 

o szeregów ,Partii O praWaChmee~a~;ki m"",,,,,,,,:, 
ścl 1 lekkomyślność wykluczono trCZeIlj'Ie,WÓwrOgOW1 udd.aJets~~. Pkeneć- 11I11I11I11I11I11I1nl1l11l11~1I11111111~lIll1ll1ll1ll1ll1l ll lDtnllllll1l1~IIUllllmUllllillIl! kapitalistycznej 

czystość 
• naszego własnego doświadcze Dla, ujawniają zacieklle próby 
I wysiłki Wl'IOga, by wedrzeć się do ruchu robotItiaTJego i za­
gnieździć się w DIIlSzym ILpar8 cle państwowym. W ten apos6b 
wróg stara Silę wszelkimi dost ępnym.i sposobami osłabić nasze 
budownictwo przez opóźn.ianile jego rozwoju, prz.ez oportunisty­
czne I kapitulanclde wypaczan ie d7J.ałalności jego Ol'gan6w. bądj 
pnez sabotaż lub robotę s:z.pie gowsk ... 

z partii .sekretarza Kom. Gminne ac a wczas, g y po rau.l u ry 
go w białostockim, Lucjana Rut- swą przeszłość., swoje obce klaso PARYZ. JlI!kdonouą tutejsze d"ienniki, pewien prole&or " Sorbony 
kowsklego, który wydal dobrą wo pochodzenie i oblicze, swoje pracuje nad 2·tomową rozprawą :I dziedziny lizyki ek$p~ryrnentalnei, w kt6-
opnę bandycie. skazanemu na 12 powiązanie z elementami kapita- rej naukowo udowadnia, je przysłowie "Gdyby kózka nie akakala, toby 
lat więzienia. listycznymi i agenturami innperia n6żek nie zlanwla" nie odpowiada OIItatnim sdobycaom " dziedziny me-

Dos' wicidczenie lizmu. c1umiki ruchu. Zakorzeniony bowiem pr2lesqd, je co skacze. może upaś~ 
.,Wielcy" zdrajcy jak Rajk, i w konsekwencji złamać nogę - nie pokrywa .il} supelnie I rzeczytl{i.~toś-

Swiadczą o tym, fakty wykryw Eog. Zalewtiklego, na~lnlka Wy 
da I wykluczenia ostatnio z par- działu Finansowego w Zarządzie 
tli szeregu zamaskowanych wro- Miejskim. Funkcja ta dawała mu 
gów oraz elementów obcych inte- zaledwie "poboczny dochód", sta 
resom klasy robotniczej i etyce nowiąc parawan dla jego kupie<:­
partyjnej. Oto jeden z nich - kiej działalności. Miał on bowiem 
Stanisław Moroński, burmistrz m. poza tym udział w firmie prywa­
Buska. Cały jego haniebny ży- tnej i plac (nie licząc sklepu spo­
wot jest sygnałem, wzyw,ającym żywczego swojej m8Jłż.onki). Ten 
do zaostrzenia czujności organi- niebrzydllci mająteczek "zaolkrą­
zacji partyjnych. glal" on wypożY'Czaniem pienię-

. ostrzega i poucza Palffy i inni, działają lPOPrzez sieć ciq Frlmcji wsp6łczesnej. w kt6rej co innego "wcn - co innego pada -
Wydarzenia ubiegłego roku dały pomniejszych wrogów rudlu, kt6- j co innego łamie nogi. 

klasie robotniczej wiele doświad- rym rowni,eż udało się zatrzeć za Widać to :I komunikatów oficjalnych, ·kt6re doltOllzą: 
czenia. RezOlucjla Biura 'Info.rma sobą śtady: Jeśli rzucimy okiem że wbrew urzędowej polityce "zniżki cen" oficjalny wskaźnik cen 
cyjnego dała ruchowi rO'botnicze- na sylwetki ludzi.. wykluczonych podskoczył z 1,752 w sierpniu do 1,826 we wrześniu (100 w 1938 r.) -
mu p' erwszy sygnał do zaostrze- z partii, stwierdz'my, że najczę- że przy 29 zasadniczych produktach żywnościowych wskaźnik cen 
nia czujności, ujawniając zdradę ściej zmieniali on1 mlejscowość w tym czasie podskoczył z 1,744 na 1,845 -
k1iki Tito. Pełne jej wema9kowa środow'sko "wypływając" tam że zwyżka cen mięsa w ciągu ostatnich dw6ch tygodni wynosi oko-
nie w wyn'ku procesu Rajka - gdzie ich przeszłość nie była lo 50 proc. -
jeszcze bardziej winno zaostrzyć znana. że na nadzwyczajnym posiedzeniu gabinetu, mimo burzliwej dY$-
czujność mas praeujących i pari ' j Czujność partii nie m()źe sta- . kusji, ministrowie nie zdołali osiągnąć porozumienia w sprawie pro-
.robotniczych krajów demoKracji nowić przypływów po których blemu płac i cen - i . 

Jeswze za ozas6w s8IIUlcji był dzy na procent. , 
on konfidentem policji _ płat- Cz~ po~obny wyzyskiwacz I 
nym zdrajcą klasy robotniczej. Obł~l~nfk, mogł pr.acować na ko­
Podczas okupacji żyło mu się rzrsc pa~stwa lud~w~go? - Czy 
niezgorzej w konszachtach z mogł dązyć do socJahZlmu? 

ludowej. następuje odpływ. "Trzeba _ że wobec tego splotu nierozwiqzalnych problemów. przed kt6ry-
Raz jeszcze ujawnione zostały ja'k mówi tow. Jóźwiak _ zmo mi stanął rząd, premier Queuille musiał zgłosić dymisję gabinetu. 

metody, jak'mi operuje wróg w biIizować ozuin: '~ć całej partii Jak widzimy więc. prawa powyższej mechaniki są całkiem .proste: zde· 
celu przenikania do ośrodków Ue i strzec, by ta czujność' mała się waluowany frank s k a c z e w dół, ceny produktów s h a c z ąk • do góry h' 

bezradny rząd Queuille'a p a d a. . a zwykły robociarz t,anclls I, na 'yc 

esesm3illami. Podobne żywioły osłabilają 
rowniczych życia kraju - apara niepr:reniknilOOlą zaporą przez l . .. harcach zwolennik6w amerykańskiej ..;, spansji dolarowej - a m, e sWOI 
tu państwowego i partii. Jak wy którą nie będzie mógł do pa,rtii 

Po wyzwoleniu ta marna kre- 7JW3Jrt?Ść. i bojowość org.a~izacji 
atura wślizgnęła się do partii z par~YJn~J, wnosząc do .nle? opor 
właściwą sobie chytrością., aby tunlzm.l ~ływy kap~tahsty~z-

kazał dobitnie proces Rajka i jak naszej p'rzedosstać się żaden I skromny budżet .domowy. C:;. wykaz.uje nasze yłasne doświad- wróg". ______________________ . 

autorytetem partyjnym utorować ne, USlł~J~c. wyp.oozac i Z111le-
sobie drogę do wysOikiego stano- kształoac JeJ klllSiOlWW chank-
wiska. Zostaws~y burmistrze~, za ter. 
troszczył się, rzecz pr.osta, Ule o Różne maski wroga 
miasto, lecz o własne korzyści. klasowego 

Komisj.a Kontroli Partyjnej, wy 
kluczyła go z partii DziaŁanie wroga klasowego przy 

Niektóre tkalnie . • d .si , ., k ~ . . W·; mag'"' 1'1 ·.n 
przemysłu bawełnianego nie ol,rzylD.u~ą. ro.tt~u p 1 a n:.1 

Brak CZUl
' no' s· CI· _ b:era rozmaite tormy; pomocą i 

ułatwieniem jest dlla niego lekko­
brak kontroli myślność i łatwowierność, człon­

. Lokad.na ollganizacja partyjna ków partii, bądź też rueuozumie­
wykazała nie tylko brak C'lIUjno- nie przez nIch wagi wydawatnych 
śel, lecz rownież i brak kontroli ocen i rekomendacji. Zdarza si~ 

Co mówią dane I miesiąca działalności nowego regulaminu 

. ał.alnoś"" j Ik b . często "grzecznościowe" wydawa 
jego dzL ..... a o urm1- nie pism polecających ludziom 
strza. 

Niedostatecznej czujności klaso którzy na to nie zasługuj" lub na 
wej przy wyznaczaniu ludzi. na wet nie Sll dobrze mani polecają rs cym. W ten sposób otwiera się 

Wrzesień był w przemyśle bawełnianym PIERWSZYM MIESI~­
CEM PRACY W NOWYCH W ARUNKACH, wprowadzonych przez 
REGULAMIN PREMIOWANIA ZA JAKOść. Bezmyślne "brakorób 
Btwo" musiało wreszcie ulec pew nemu zahamowaniu. 
Według niepełnych jeszcze da nych z ubiegłego miesiąca, przeciętna 

ILOść BŁJ~-:DóW NA KA1:DE 100 MTR. 'fKANINY SPADŁA O 60 
PROC. WYPRODUKOWANO W [ELE SZTUK "EKSTRY" I POD. 
NIÓSŁ SIJ,i; POW A1:NIE PROC ENT "PRIMY". Nie wszędzie jednak 
odbyło siO to Ztlpełnie gładko. 

odIpowlednie stmow ka sprzyja drog~ dla szkodnik6w, dywersan-
cz~ bezkrytyj l' CZll

Ó
! .... lrul

T 
t dla t6w i elemenrt:6w obeych. Cyfry, m6wiące o wykonaniu ilo· 

,.starych speca 1St w. owarzy- C-'.JI- tli daj 'ak śeiowego planu produkcyjnego 
sze nasi c~o zapominają, że :t.1on~ par ,wy ący J ,,- w pnemyśle bawełnianym wskazujIł, 

Nieznaczne wahanie notujemy w 
przędzalniach odpadkowych (sierpieIl 
- 105,8; wrzesień - 104,1), nato­
miast poważnie &padła produkcja w 
tkalniach. Plan wrześniowy bowiem 
został wykonany zaledwie w 99,5 
proc., podczas gdy w sierpniu tkalnle 
osiągnęły przekroczenie planu, Wy. 
konując go w 105,7 proc. 

wrog 1dasowy, eho6by nawet po- kolwiek ocen~ czy pol.eeający ko- t. nie wszystkie gałęzie tego prze-
i da" wi ........ a i umiej ... tnoś~ ni- gaś, musi zdawa.6 sobie sPra"!ę z mysłu zdołały utrzymać ten sam po­

I a ~ """"ł ~. d" b ' 1\ tego,.te od wydanej przea: mego ~om ilościowy, jaki osiągnięto w 
gdy ni. u2:yje ich ualL o ra pa - Op'nit Kail ty f i jaki sierpniu. Zdały egzamin przędzalnie 
stwa ludowego, lecz dla tym zre:- . l e I18U aD e, II m cienkoprzędne, wykonuj~ we wrze8-
eznjejaego azltod2mlta mu. To partia odniesie .IQ do d8Dej osoby Diu plan w 112,. proc. (sierpieti _ 
teł przy ".,.,uwełu kandydatów musi. m~~ sobie sprawę ze wsp6ł 108 proc.) i średnioprzędne, kt6re 
na powUne i od,powie<Wialne stano odpowied7ia1n~ wobee partu. za r6wmeż osi,gnęy 'W ub. miesiącu 
wisU, o!lgani~ partyjne win- poleconego człowieka. ~aśni. za wytszy procent wykonania planu 
ny zbadać ~ icll pne67lloś~ tego rodza3u brak odpawu~d:z.ialno (104,8), nit w sierpniu (102,8). 

Oblicze kIuo," I doty~hczarowl\ Nast koresDondenci fabn]czni Diszq. 

Mniejszą wydajność pracy w tkal­
niacll niektórzy tkacze tłumaczą na 
ogół tym, że trzeba obecnie zwracać 
większą uwagę na towar, znajdujący 

dział~ nie dając 8l~ oszoło,. 
ml~ tytulaIrn!, obrotności, 1 ,.re­
prezentacyjn,," ~w~ 

Szkodliwe ł obce Organizacja partyjna nam pomaga 
elementy Istniejące na tereDi. naszych za- lwtetUcr. Ta dotąd martwa placów- ' trudnośclaml, dodawaU nam zawile 

kładów organizacje społeczne nie ka kulturalna ożyła. Zorganizowane l ołuchy i 511, uczyli walczy~ z tymi 
Elementem szkodliwym za... przejawiały do niedawna żywszej 1:espoly artystyczne wykazały wiele , trudnośclami i pokonywać Je. 

nleezysz~jącym organizację dzlałalnośd. Zarówno koło ZMP, jak zapału l energii. Zaczęły się wystę· Dzisidj możemy być dumni z na­
partyjną, obcym ideologii i ce- i Liga Kobiet były prawie oderwane py śmetlicowe, akademie, odczyty, szych osiągnięć, zarówno w dziedzi­
Iom klasy robotniczej są też od tycia fabryki, nie zdołały nawlą- zorganizowano bibliotekę, kurs dla nie organizacyjnej, jak I kulturalnej. 
wszeJ.''':~o rodzaju kupczyki i zać łączności z szerokimi masami. anaUabetów i różne imprezy rozryw· A W 

.~ Rzecz zrozumiała, że wpłynęło to kowe. I • • 
byli fabrykaocl-spryci8ll'Ze, .kt~ bardzo ujemnie na żyde kulturalne Ostatnio Dasz zespół artystyczny koresponder.t fabryczny "Głosu" 
rzy spodziewali się, że łatwieJ fabryki. Swietllca świeciła pu&tka~, wystąpił ze swym programem na do. z PZPDz Nr 3 
mi będzie handlować, spekulo wszelkie imprezy kulturalne, kursy żynkach we wsi Kalinowo, uzysku­
wać i płacić nmiejsze podatki oświatowe, pozostawały tylko w sfe- jąc powszechne uznanie, oraz zorga· 
dzięki legitymacji p8ll!tyjlllej, rze projektów. A prZecleż nte brak nlzowal akademię, po~więconą odbu­
czy też kapitaliści wiejscy, pra- w naszych zakładach młodych talen- dowie Warszawy. podczas której ze-

gnący W ten sposób wywindo- tów. ludzi zdolnych, tądnych nauki brano 5.500 złotych z dobrowolnych 
• k 1 kulturalnej rozrywki. • składek. 

BRAK 
życia kulturalnego 

wać się na wyższ~ stanoWls. a Sytuacja ta, na szczęście, uległa CqfWPłynęło na tak doniosłe zmia-
w samorz.ądzie gmInnym, społ- ostatnio radykalnej zmianie. W clą- ny ""Pracy naszych organizacji spo· W domach wypoczynkowych 
dzlelczoŚCl. gu krótkiego CZ'asu koło ZMP, z licz· łecznychl Otóż t<tjemnica tej zmia· 
Niektóre organizacje p,artyjne by 30-tu członków wzrosło do 80, a ny leży w tym.. :łe praclł i tyelem or. Jak wielkim dobrodziejstw~. dla 

POdobne elem~nty JUŻ usunęły; Liga Kobiet ze 100 wzrosła do .00 ganlzacjl społecznych zalntęresowała ludzi pracy są wczasy, r?ZUIDleJą. to 
. da: jedn k d b ł i członkiń Jednocześnie ze wzrostem się podstawowa organizacja partyjna dobrze wszyscy. korzystający z mch. 

me wszę ' le a Zl. o X YOStę II'czebnym' organizacJ'e te zaktywizo. naszych za.kładów Towarzysze z Par I I ja znalazłem !i~ między wieloma 
one na dostateczną czuJnosc s a • b t'k i kl' t l' . , . . . i wały się I obejmują coraz szersze tli pomogli w organizowaniu Imprez, ro. o m am, orzy o rzyma I 'przy. 
tnio <?entra:1na. KO~1SJa Ko-?-trol kręgi tycia fabrycznego, nadając mu I slutyll na kałdym kroku radą i do- dZiał .na. wczasy ~od komec u~)ległe­
Partyjnej zatwlerd~lł;a d~cY~Ję or-, nową treść I żywotność. I świadczeniem t. co najwa:!:nlejsze, w g? mI~sląca: Skler?wano mru~ do 
ganizacj i partyjnej w GdynI, kt6- Pod wpływem tych zmian przelsto- chwilach ciężkich, w których nie mo pIękneJ . mleJscowośc~ ?a~morsklej -
ra wvkluczyła Z partii niejakiego czyło 6i~ również obUcze fabrycznej gllśmy się upora~ z kłopotami czy Hallerowo. Po przyjeZd~Ie do domu 

" wypoczynkowego, po pierwszych za· 
................................................................................................ , •••••••• , ............... I ••••• 'II •••• ~ .......... . 

PRZYGOTOWANIA w 

Do stołówki PZPW Nr 2 przy· 
był właśnie transport kartofli. 
Stołówka musi być zaopatrzona 
na zimę, toteż robotnicy na proś.­
bę Rady Za,kładowcj zostali po 
pracy i zabrali się do składania 
kartofli do piwnicy. Rada Zakła­
dowa była w kłopocie, poniewa~ 
nie rozporządzała dostatecznym 
funduszem na zakup tak znacznej 
ilości kartofli. Ale PSS przyszła 
jej z pomocą, rozkładając spłatQ 
należności na raty. 

Rada Zakładowa \atroszczyła 
się również o obuwie dla dziecI 
swych pracowników. Już od jutra 
zacznie się wydawanie talonów. 

Gdy zima się zbliża, trzeba za.­
opatrzyć się w opal. O tym też 
pomyślała Rada Zakładowa. Jui 
za wczasu są sprawdzane także 
'Wszystkie kaloryfery. aby ewen-

tualne uszkodzenia naprawie! 
przed Mdejściem chłodów. 

Dotkliwą bolączką jest brak od· 
powiedniego węgla (miału), kt6-
rym pali się pod kotłem. Pocho-­
dzi on z różnych kopalni, ale dla 
kotłowni p'ZPW Nr 2 najodpo· 
wieuniejszy jest węgiel z kopalni 
"Milewice" . Tego węgla jednak 
zakłady nie otrzymują jut od kil­
ku miesięcy, a dawne zapasy s, 
już na wyczerpan.iu. Palacze ra>­
dzą sobie w ten sp. )b, że mi&­
szają stare zapasy z węglem, 
otrzymywanym obecnie. . 

Kierownik zaopatrzenia kilka.­
krotnie interweniował w tej spra.­
wie w Centralnym Zarząd:de Prze 
mysłu Wełnianego i w Centrali 
Zbytu Przemysłu Węglowego, 
lecz dotychczas bezskutecznie_ A 
tymczasem nadchodzi zima i sale 
llrodllkCllina n.iezarlłulro trzeba b, 

chvrytach nad malowniczą okolicą I 
odbyciu kilkunastu wycieczek, za­
uważyłem ciekawy objaw wśród prze 
bywających tu pensjonariuszy. Otóż 
każdy po kilkudniowym pobycie za­
czyna nudzić się. A przecież pensjo­
na\t wyposażony jest w wielkie sale 
rozrywkowe, posiada nieprzeliczoną 
ilość gier stołowych, siatkowych, pi­
łek, łodzi itp. Skąd więc owe nudy? 
Otóż wkrótce sam doszedłem do 
wniosku, że brak jest po prostu or­
ganizacji - tego tak nieodzownego 

dzie ogrzewa~. Zakłady PZPW Nr czynnika we wszystkich przedsi~-
2 powinny więc otrzymać odpo· wzięciach, i nawet w zabawie. Pen­
wiedni węgiel. sjonarlusze, którzy przyjeżdżają tu z 

PZPW Nr 2 mają jeszcze jedną różnych stron Polski, nie znają sie­
bolączkę - jest nią wielka cłas. bie na wzajem, co utrudnia wzajemne 
nota na podwórzu fabrycznym. zbliżenie. Dlatego też do czasu, do· 
Nie ma gdzie złożyć olbrzymich bel póki nie zabłądzi do pensjonatu na 
wełny. które rozkłada się na zie- wczasy jakiś "wodzirej z natury", 
mi, be~ należnego zabezpieczenia. wczasowicze są jak niezaradne dzieci 
W razie deszczu cenny surowiec i każdy 'ziewa w sv;-vm 'kącie. Uwa­
moknie a wierzchnie warstwy ule>- żam, że warto zastanowić się nad za­
gaj, zabrudzeniu. Dopiero ostat- ~np"ażo,~a.niem kogoś, chociażby spo­
nio rozpoczęto budowę dachów, sr~d mlejsc?wego personelu,. kto ~y 
przymocowywanych do murów fa· zaJl~ował Sl~ w~zasowi.czam~, WClą~ 
brycznych, pod którymi mają by<! I gał Ich do gl~r l orgamzował zespo-
składane bele. lc;we rozrywki. 

.• • . Sądzę, ze uwagi moje są tym bar-
Tr~eba 151' Jedn~k POSPI~SZYc!. dziej aktnalne, teraz w. sezonie je. 

aby Jak naJprędzeJ zabezpleczy~ \ sienno-zimowym. 
wełnę. Nieco późno przystąpiono 
do budowy tych szop. Rada Za.- S. Tomczak 
kładowa winna więc przyśpieszyć korespondent fabryczny 
tempo robót. łL S. I Zakl. Mech. im. J. Strzelczyka. 

się na krośnie, zaś usuwanie błędów 
pociąga za sobą straty czasu. Wyn'lr 
kało by z tego, że polepszenie jako­
ś'ci musi się odbić kosztem ilościowe­
go spadku produkcji. Jednak prakty· 
k8 i wyniki pracy poszczególnych 
tkalni wskazują na niesłuszność tego 
twierdzenia. . 
Jako przykład może służyć tkalnia 

PZPH Nr 4, która w miesiącu spra.­
w(lzdaWCZ~ml wykonała plan ilości()o 
wy w 1\13,6 proc., czyli znacznie le>­
piej, niż w sierpniu (100,7), popra. 
wiając przy tym znacznie jakość 
swych wyrobów. Równie dobre wynI­
ki osiągnęła tkalnia ' PZPB Nr 21, 
która równie:!: podniosła procent wy­
konania planu ze 100 w sierpniu do 
105,3 proc. we wrześniu. Wpiki te 
zasługują na szczegó1n4 uwag" mIę· 
dzy innymi dlatego, te we wrześniu 
i w PZPB Nr 21 wyprodukowano 
znacznie więcej "ekstry" i ,.primy", 
niż w poprzednim miesiącu. 

Sił jeszcze i inne zakłady, kt6re 
potrafiły polepszyć jakość· wyrobów, 
utrzymując jednocześnie wykonanie 
planu ilościowego na wysokim pozio 
mie. MożlW tu wymienić PZPB Nr 9 
w Łodzi lub PZPB w Andrychowie I 
Krosnowicach. W wielu jednak fabry 
kach prżemy:słu bawełnianego tkal­
nie znacznie obm.żyły swoją produk 

cję. Najpowl l.:. t.J':>ty spadek obser· 
wujemy: w l I ~B 1'-;1 6, . tóre we 
wrzeiiniu wy; ., ai} pla.. n lrdwie w 
~:3,8 proc., ,,~a' ':'i_l.una ó~en,ka" ze­
szła z 125,1 proc. w sierIlniu do 107,8 
we wrześniu, a PZPB w Rudzie Pa.­
bianickiej z 105,4 do 92,1 proc. 

Spadek ilościowy produkcji w 0-
wych wymienionych oraz w kilkuna.­
stu jeszcze innych zakładach, gdzle 
wykonanie planu również spadło, 
choć nie w takim wielkim stopniu, 
jest właśnie przyczynił ntewielklego 
niedoboru w wykonaniu planu mIe­
sięcznego przemysłu bawełnianego w 
tkalniach. 

Podalle wyłeJ przykłady I cy· 
fry świadcz,. że obniżenie wydaj 
Ilości pracy W niektórych fabry· 
kach nłe Jest w zasadzie uspra· 
wiedliwione. Przeeież inne zakła· 
d,. potrafiły polepszy~ jakość pro 
dukcJI pn,. równoczesnym powi"" 
azenia produkcji I one powinny 
atać si, przykładem dla pozosta­
ł1ch fabryk przemysłu bawełnia­
nego. Gorzej pracuJące tkalni. 
musz, wytężyć wszystkie sw. 
siły, b,. zwiększyć ilościowe wy· 
konanie planu. Hasło przedterml· 
nowego ukończenia planu tr:!yJE't· 
niego musi zostać jak naj;;7V',·· ej 
zrealizowane. BeL 

NAJWAŻNIEJSZE LINIE 
~ ~ z.s.I?1(. ~m;rt{ 

. ~~~950~~VfLL" 

W Zwiątku Radziecklln oclległośt i . mierzy się często tysiącami kMome­
trów. Szybką i Siprawną komun:kacj ę na terenie całego państwa zapew­
nia lotn:ctwo pasażerskie. Długość p asażerskich linii lotniczych, łączą­
cych różne ośrodki kraju przede wsz ystkim ze sto:t:cą Związku Radziec­
kiego, jest w tej chwai największa n a świecie. 
... ~ ......................................... , •• , •••••••••••••••••••••••• I •• ' ................. . 

Usunąć pozostałości o8emtlYz 1y 
Korzystając w ubiegłym mIesiącu 

z urlopu udałam się w góry. Za­
mieszkałam w pensjonacie, położą.. 
nym tuż przy samej granicy polsko­
czeskiej, w okolicy Karpacta. Uczest­
nicząc w wycieczce na szczyt "Śnież­
ki", oraz chodząc szczytami Karko­
noszy wzdłuż granicy czeskiej, do­
konałam spostrzeżenia, które przy­
wróciło mi we wspomnieniach kos"z.. 
marne lata okupacji. Otóż na słu­
pach granicznych po stronie pol­
sldej, widnieją. czarno malowane U· 
tery "D" (Deutschland). Nie był to 
odosobniony wypadek. Będąc kilka 

tygodni temu 'W Beskidach ł nal! 
Dunajcem, zauważyłam r6wnid te 
same czarne - przypominające 0-
kres siepaczy hitlerowskich - ut. 
ry na słupach granicznych. 

Mam nadziej" te kompetentne 
władze zainteresują sIę tym faktem 
i loedy następnym razem pojad, 'W 
góry, słupy naszej gr81\icy będą jut 
nosiły właściwe inicjały, literę "P". 

Ewa Krasiejko 
artystka dramatyczna 
Teatru im. laracza 

w Łodzi 

Załoga PIPW Nr 3 przekracza plan nro~lftc j~y 
Załoga PZPW Nr 3 wykonała plan 

produkcyjny III kwartału w 112 pro 
centach. Na uwagr: zasługuje fa,kt, że 
PZPW Nr 3 dysponują przestarza­
łym przeważn~e parkiem maszyno­
wym. Aby więc przekroczyć plan 
produkcyjny, tLałoga "Wem:anej Trój 
ki" mtWiała włożyć wiele energii, a 

przede wszystkim umlejr:tnoścl zawo 
dowej. Należy nadmien:ć, że załoga 
PZPW Nr 3 kilkakrotn:e już prze­
kTaczała znacznie plany kwartalne, 
zdobywając sobie wśród włókniarzy 
miano wzorowej załogi. 

S. Warcikomki 
Koresp. tabl'. z PZPW Nr I 



-
Niezwykły eksperyment prof. Je Pawłowa 

(Fragmen.t scenariusza filmu p. t. "Iwan Pawłow") 
Od 1 bm.. i:lo 1. 11. b. '1'. tlgląt1amy ł oglqdać będziemy - w ramach Festi· 

wdu Filrnaw Radzieckich - fUljwybitniejsze dzieła kinematografii ZSRR: 
filmy radzieckie, które w ubiegłych ~zonach cieszyły się naiwi~knyln PCJIA.'o· 

. dzeniem., jak i te, które dotqd nie były u nas jeszcze wyświetlane, a których 
ukazanie się lUI naszych ekranach sI ar:owić będzie kulwralrle tV)durzenie mie 
~iąca lJOg1ębienia przyjaźni polslto-radzieckicj. W.~Tód tych filmów do,ęd nie­
tf1\'§wied(tnych znajduje się piękny obraz filmowy po.'iwięcony wie1!demu uczo 
n~nm ro.,yjsl,iemu, Iwanowi Patdowowi, na.iwybit.niejszernu wspólczesnemu 
fizjologowi (zmarłemu w 1936 r.), k tl)Tego długoletnie badania nad c:ynno.~· 
ciami ml)zgu przyczyniły się do ugr Ulitowania wiedzy o działaniu układu ner 
wowego. 

Poniżej zamieszczamy fragment scenariusza ww. filmu, który zdobył jeclną 
2 pierwszych nagród lUI festiwalu filmowym w Marillńskich Łaźni<lc1I. 

, Leningrad podczas powodzi w I I znów po chwili mknie masczy· 
1924 roku. na -:- tym razem ulicami, których 

Przez mosty suną thuny ucieki- nawIerzchni~ pokryta jest warst­
n;er6w z zalanych wodą terenów. wą w:o~y. Ko~ ~am?chodu cor.az 
Niosą toboły, prowadzą dzieci. Ja- bardziej pogrąza]ą SIę w wodZle. 
ki?; dziwak wiezie na taczce do- * 
niczkę z kwia.tem. Pawłow i Siemionow płyną na 

Wyje wiatr... łodzi. Przed nimi zatopiony do po 
Pawłow i Siem.ionow wracają łowy .domek. Wysoko, na parape 

bryczką do miasta. de okna, siedzi kobieta trzyma­
jąc na ręku dziecko. 

Zapada zmierzch. N1kodem po Wyprzedziwszy ich, szybko 
pędza konie. Z oddali dochodzi przemknęła ratunkowa łódź moto 
głos armatniego wystrzału. rowa. * - Hej, tam! Obywatdka! -

PAWł,OW (zaniepokojony): To 
na Pietropawłowkie. (z"\lT~caja.c 
się do Siemionowa) - P0I?-le ~I­
k1)l .. j11, niech pan natychmIast Je· 
dzie do instytutu. 

Wieczór. Huragan<YWy wicher 
wzdyma fale na wzburzonej rzece. 
Newa wylała z brzeg6w. 

Pozrywane wichrem fe1astwo 
gruchocze na przystaniach. . . 

Lodzie zbiły się u nad'brzeża. 
Woda stale przybiera, olbrzymie 
faje niosą się po opustoszałej i gro 
źnej teraz Newie. 

* Pawłow l'rzech.adza się po po­
koju. zbliżając się od czasu do cm.­
su do okien. Zona obserwuje go 
z niepokoje):tl. 

Znów słycha~ armatni wystrza!. 
PAWŁOW: - Słyszysz? Woda 

wciąż pt'zybywa. .-A...I._ 

Wbiega zdenel'\Wowana \ATJ.nA, 

Wiera. 
_ Woda zagrała.,zabudowanlom 

Instytutu. 
ŻONA PAWŁOWA (szeptem do 

cćr1d): C7.yś straciła rozum? 
Lecz Pawłow już rzucił się do 

przedpol~oju. Pobiegła za nJm W­
na: 

_ :Ni~dzle ciebie uJe pmszezę. 
pJ'Tecież to S'LaleństWlOt .. 

Zr)'Wa z wieszaka !palto m~a i 
trzyma przy sobie. 

krzyczą z motorówki. 
Lecz ona patrzy nieprzytom­

nym, tępym wzroldem, jakby wo­
łanie odnosiło się nie do niej. 
Nadpływają Pa\vłow i Siemionow. 
PAWŁOW (do Siemionowa): -

- Widzi pan? (Wskazuje na kobie 
tę) - Silny pr~estrach, szczytowe 
zahamowanie czynności kory móz 
gowej. Nie słyszy okrzyków. Ro­
zumie pan? Paradoksalne stadium. 
Silne bodźce nie działają. 

Podpływają do moto1'Ówkt. 

* Terytorium instytutu - zalane 
w.o~ą. Woda pluszcze u podnóży 
wrez. Z najbliżs2,ego piętra ratu-
je się archiwa, protokóły wielo­
letnich doświadczeń. 

~loda zalewa tereny psiarni. 
Niektóre domki. podmyte wodą 
unoszą się na powierzchni. Prze 
straszone, skomlą(!(' psy utrzymu­
ją się z trudem na wodzie. Zabie­
l;n na łódce, przcchyli":sz;v si<~ po 
przez burtę wciąga :za kark jakie­
goś psa. 

Noc... Trzymane przez straża­
ków pochodnie, oświetlają niesa­
mowitym, migotliwym blaskiem 
całą tę fantastyczną scenę. Wiatr ... 

W jednej z łodzi Pawłow i Iwa 
nowa. Na zaimprowizowanej tra­
twie Siemionm,v wyci,!ga z wody 
obmokłe skomlące psy. 

- lUampus, lHampus! - woła 
Iwanowa do kudłatego, nastroszo 
nego psa, kt6ry wcisną! się 'v kąt 
altany zalanej do polowy wodą. 
Pies przykucnął na wrstępie gzym 
su Siel'Śt: najeżDna. Odsuwa się 
na bo].;: o.d wye\::o.gających siQ po 
nicgo rąK h\'anow~j. 

PAWŁOW: - Panie nIikolaju! 
Podpływa Siemiol"low na ti'atv:ie 

skleeonej z drzwi. 

PA\\Tł-,OW (wskazując na psa): 
- Pamięta pan wypadek z kobiew 

tą? Ten snm obraz. Najzupeł­
niej ten sam. Mechanizm zjawis­
ka jednakowy. 

Ze też tego dc1ąd nie dosłrze· 

PAWŁOW: - Na pewno zatopi 
,,,id,,. (Podchodzi do telefonu) 
Tpjc. tak ... Proszę z Instytutem M~ 
rlycyny Eksperymentalnej. Co. 

Scena z filmu biograficznego "Akademik 
Iwan Pawłow" 

Zdziwiony Nikodem odchodzi. 
Pawłow uśmecha się, obserwując 
powątpiewające twarze współpra 
cov."Ilików. 

- Jestem zdrów, najzupellliej 
zdrów. Za chwilę pójdziemy w 
doświadczeniu śladami urazu psy 
chicznego. . 

I 'Oto widok w laboratorium. 
Nikodem stoi w pogotowiu u 

·drzwi kamery, trzymając wiadro 
z wodą. Siemionow grzechocze ar 
kuszem blachy. Pawłow uloko­
wał się przy peryskopie, ( pozwala 
jącym obserwować wnętrze karne 
ry. Stąd dyryguje inscenizacją 
powodzi. 
PAWŁOW: - \1Viałr! Co się tam 

. dzieje - róbcie wreszcie wiatrl 
Zabielin i Iwanowa hałasują, na 

śladując wycie wichru. 
PAWł,OW: - Woda! 
Nikodem leje pod drzwi kame­

ry wodę. Pawłow nie odrywając 
oczu patrzy w peryskop. 
Wnętrze kamery. Pies, ujrzaw 

szy cieknącą od strony drzwi stru 
gę, wzdrygnął i począł się gwałto 
wnie cofać z nastroszoną sierścią. 
,"Voela coraz 1>7.crzej rozle' .... a siG po 
podłodze. Pies szamoce się w Tze 
m.ienia(!h coraz silniej i nagle za­
styga w jakimś transie. 
PAWŁOW (zwycięsko): - Patrz 

ciel 
Otwiera drzwi. Pies śpi w prze 

gródce. Pawłow unosi mu ~;:rpę 
i zgina. Łapa pozostaje w te] po 
zycji, jakby podtrzymywana nle­
v,rid2ialną nicią. 

ZABIELIN:-Katalepsja?! Sen! 
PAWŁOW (triumfująco):-W is­

tocie! Po mocnym naprężeniu na· 
głe załamanie. . Reakcja ZllP~~n!e 
jak u człowi .... kn. PrzypomDlJcIe 
sohie ldinłkę. 

SIEMIONOW (rozmyślająC":­
Znane nam przedeż wypadki otę­
pienia nie.których umysłowo eho. 
rych tłumaczą się podobnie. 
PAWŁOW: (promieniejąc):­

Tak właśnie! A gdyby w {lOOob 
nych wypadkach sztucznie wzmoc 
nić .en? Uczynić go długotrwa­
łym. \V ten spGSób przywrócić si 
ły . przemęczonemu mÓ7,golVi: Maż 
na by było tą metodą leczyc? No, 
nie? 

* Pawłow idzie parkiem w asyś-
cie Siemionowa i Zabielina, otot'zo 
ny grupą lekarzy. Ma się wraże­
nie że pnl'k jE'st taki jak'inne par­
ki - dróżki, klomby, liście drzew 
szumią na wietrze .... 

Lecz oto widzimy człowieka sto 
jącego w dziwacznej pozie. niby 
zamarłego w biegu. Inny ubrany 
w kitel przybrał pozę Napoleona pn:r:rwana łączność? zł 

ŻONA PAWŁOWA: - N'igd e 
nie p-ajedziesz. PA WLOW: - Zawołajcie 

nią cicho, szelltem. 

na zono. Zobaczycle że to przypad i I!lajesta.tyr.1.l1vm gestem przywo-
k doświadcze.~ie da nam do-· lu]c do. SJf;>bl~. Pa~ło\Va . . Pawłow D:nvonek. Pojawia się Siemio-

nowo 
PA WLOW: -- No ... Chwała Bo-

gu .. . Co tam słyehnć? • 
. SIB"l'IIIONOW: DyżuruJe Zabie· 
FJl. Wo~a padcbadzi pod wie:i~. 
F.~hel uszk<ldzony. Brak łąeX?oś~t. 
~'rt'{ihtlj~ jakoś przedostac SIę· 
S ,\ł'l(l;:h{,d czeka. 

P.\ V'lLOW: - Dobrze. Jedzie-

my. kI 
SIE"l\lIONOW: - Ald to wy u 

c:tonc ... 
PAWŁOW: - Powiedziałem, źe 

jO(~ę i pTOSZę nie gadać wię-cej na 
ten temat. 

* Samochód pędzi ulicamt Lenin-
gradu. Przy mostku maszynę za­
trzymuje patrol. 

MILICJANT: - Przejazd wzbro 
niony. Strefa zagrożona. 

Siemion wyskakuje z wozu, kie­
ruje się do dowódcy patrolu. .... 

K1óry~ spośr6~ ratujących ze 
zdziwieniem patrzy na Pawłowa: 

- Jak to, cicho? !{rzyczymy i 
też nic nie słyszy, jakby skronie­
niała ... 

owe I pokorme zbltza SIę ku memu. 
brą robotę··. * CHORY (wzburzony): - Niech 

pan skocz'\' do lUurata. Musi nu­
Poczekalnia w instytucie. Po- dć gW!Il:di" !10 boju. 

sępny Zablelin przechadza się tam I na~!le ~:h"'vciwm:y Pawłowa 
i z powrotem. Wchodzi Iwanowa. za ramię. pl'Zw:ą>!a go ku sobic. 

ZABIELIN: - No i co? _ A może \":::zystko było omył 
PAWŁOW: - Otóż to, zbyt IWANOWA: - Z;upełnie jakby ka? 

wielki wstrząs. Nastąpiło poraże zamieniono psy. 2adnych śladów . PA IVŁOW (('\ch o): -' Tak j t, 
nie ośrodków korowych. Odl·uchów. Wasza Wys(ko;!-. wszystko to J' 

Wchodzi Siemionow i na milczą lo. zw"kłą e>m"lką. 
Przelwnany widocznie tymi ta . h tylko rpką ol J re zapy Ule mac a ' ". Rzadko kiedy widziano Pawła-dziwnymi słowami i rm:kazujq- \" . l' · 

'v zrusza ramlOnam . wa tak ujli1'Jjącym i troskli\vyn1 
cym tonem gło.su PawIowa, czlo- _ Mam już tego wszystkiego 
wiek w motor6wce przyłożył dło f' b ł ? jak teraz. dosyć. Pro es.ora me y o. Pawłow idzie dalej. 
nie do ust szepcąc: ZABIELIN: - Nie wiem nawet LEKARZ: _ Wypadek ten za-

- Obywatelko ... towarzyszko .. .! co mu powiedzieć. licza się clo nieuleclalnych. Obee-

Przebłyski 
rzy kobiety. 
w~. 

świadomości na twa PAWŁOW. (wchodząc): - No nie jednak. .. w związlcu z pana pru 
~~ . 

Powoli obraca gło- ZABIELIN: _ Psy jakby nie te. cam1 ... 
Nie wvkazują żadnych objawów. Twarz dziewczyny - szczupła, 

PAWŁOW (do Siemionowa) -
Widzi pan! Czysto kliniczny przy­
padek. -

PAVrŁOW: _ Swietnie. delilkatna. nerwowa... Podmuch 
Zadowolony chodzi po sali, 2: wiatru. Lecą liście. Dziewczyna 

P
odniecenia 'Pocierają~ ręką o rę- nadstawia rękę i jeden liść opada 

. d S· . jej na dłOl'l. 
kę· Zatrzymuje Slę prze lemlO- PAVlŁOW: _ Jnk si .. p' ani czu-
nowy:m: o 't 

_ A u pana? je? 
DZIEWCZYNA (podnosząc 

SIEMIONOW (ponuro): .- To wzrok): _ Dzi!}kuję ,bardzo do-
samo. brze. W ~łowie C'lUję taką lek-
PAWŁOW: - Znakomicie.. kość i świeżość ... ~lówia. że spa-
SIEMIONOW: - Muszę p~- łam dwa tygodnie? ... Widzę teraz 

,nać, panie profesorze, że nie l'Or wszystko ;'!nów jak Jlo}u·z('d'lio -
zumiem, co pana tak cieszy? obłoki, drzewa... Jaki przyjemny 
PAWŁOW - Zrozumie pan, ko wiatr... (N'icŚffiiało uŚ1nierh3jąc 

chany, za chwilę pan zrO',tumie.... się) - Jestem panu tak wdzil}cz-
IWANOWA: - Powódź jakby na! 

zmyła zja'.:visko odruchów. Otoczenie stoi w pełnym szacun 
PAWLOW: - Jak, jak pani to ku milczeniu_ 

powiedziała? (Śmiejąc się). otóż Dzi.ewcz.vna nagle schyliwszy 
powiedziała pani prawd~ i nawet się usiłuje pocało'.,-at Pawłowa VI 

tego nie spostrzegła. Właśnie. ze rękę. 
zmyla! Zbyt wi~Ud(> napięcie ko- PAWł,OW (usuwając ręk~): -
ry mózgowej spowodowało ochron Zbytecznie n;peJrtic zbytecznie ... 
nc hamowanh). Zaraz 10 Slll'aW- A ż p:mi jestem i tak zadowolony, 

Idzimy. Dajcje W3!1Z<'gO Malllpuw nawet bardzo ... 
su do IaboratOTium. Idzie dalej. 

Cała grupa - w wieży badań INNY LEI<:ARZ: - Przyznaję, 
przed. jedną z kamer. panie profesorr..e, iż wicIu spośród 
PAWł!JW: - PrLynieść wiadro Das - psychiatrów uważało, że 

_-,~y J arkUflZ blachy. wtarpął pan nie w swoią dzie--

uzillę b~.dań. Teraz T.llluszony je­
stem jednalt stwierd:óć, źe pallslm 
metoda leczenia Sllem daje wspa­
niałe rewltaty. 

Przestrzenna, jasna sala. Rzę­
dv łóżetc Cisza. Słychać prawie 
tykanie zegarka s+ojącego na sto­
le siostry dyżurnpj. Okna szero­
ko ot varte. Wiatr powiewa firan 
karn i. Chorzy śp\~ 

Zamyślon,: twarz Pawłowa peł· 
na sl;:upienia. Do jc:kich jPszcze 
niezbadal1\·ch taicmnic m6zgu usi 
IUJe dotrz~ć jeg~ myśl? 

PAWŁOW: - Miałem jednali l'tI 
cję ... ! A mówiano - dziedzina ni4I 
dostępna pO'lm.niu ... dokąd się d~ 
licha pan pcha, nonsens! (Szept~ 
- Nie ma nicpoznawaJnego! Ote 
nawiązuje się ł~czność laboratCN 
riulU z klinika ...• 
Zamyśliwszy się, patrry na S1 .. 

mionowa. Odprowadza go na str. 
nę t szepce z uśmiechem: 

- A charakter mam ostry? .... 
Co?-. 

przełozył i opracown1 
Zen 

~~~~l"""'CO::::::CC '"C ,.~ 

Festiwal sztuk rosyjskich 
i radzieckich 

W październiku br., mkosiąeu po­
świl}ct>nym pogłębieniu Pl"l~ jaź~i 
pols!w - rao:rit'cldej-rozpoc:llue Się 
organizowany przez Min. I{uItury i 
Sztuki ogól:<lo!ir;tjowy I;:onkllrs na 
wySl:lwienie sztuk rosyjsldl:h i ra­
dziecidch. kon),urs. którego celem 
jest rI1'Zllowszee!micn:p w naszym 
SjJOłN'ZPt1s!wip. złl~.1omo:S('i twón-Z/l­
.';f'i d,(lInl1tyrmcj klflSyków rO"Y.I­
lIkif'h i w"llółr;'c~nych pisarzy redZie 
cklrh. Rtł\'.·nol('gle od\)~'wa,S sip bę­
rhie. staraniem CentralnI' j R~dy 
Zwią:rl;:{,w :;O,!:!wQfl!l\yyrh. lInnloglcz­
nl' l.onknrs d!;" świct!i('(l\"ych :.:cspo 
Mw t(>atl'a!n~'ch. 

Na zll!,OJlr1('nie konlurrsu, w piJ~r­
wszej l}olG,de gruDnia rb. odbl'd7ie 
sic w Wa:r<zawie Festiwal z udzia­
łt'-:n wyróżni cnych w konkul'shl 7C­

Sllołów zarówno zawooowych. jll!{ i 
ochotniC'lych. Festiwal o-bc.lmu.ie 8 -
12 przedst'awień. 

Za najlep'ze przed"tawienia prlc­
widzlllne jest ponall 40 nagród o 
ła(oz.nej sumie przcs:lło 10 mil: .:-nów 
zło-Łycb. Nagrody przyznawane będą 
za. całość prze!lsl.awlml'!a, za reżYse­
rię, za natl("pszą gTę alttor:!'ltą.. ind y­
widuaJn~ j zespołową, za scenogra­
fię ()raz za sprawność zespołu te('h-

nieznego. Nagrotlzony :zostanie taJde 
najle.pszy przekład sztuki na Język 
polski. 

Dotycbczas teatry warszawskIe 
7głosiły do konkursu m. ID. na.stęJIU 
ją.ce pozycje repe.rtuarowe: - .. Na 
dnie" Gorldego, "Ostatnie dnł Pusz­
ldna" Bułbakowa (pafl.stw. Teat!' 
Polski). "Dwa obozy" Jako!>..<;oua (Te 
;o.tr Kamcralny), ,.Maltar Dnbra.wa" 
l{orniejc-'/'ulta • .,Jegor Buł;vczow" Gar 
kicgo (Pańsn.... Teatr Na.rodowy). 
"Gestello" Sztoka (Teatr PO\\'6zC(:h­
ny). 

Łód:xki Państw. 'Eeałr im. Jaracu 
wystaWi ,.WISNIOWY SAD" Cle­
chowa i "ZIELONĄ ULICĘ" Suro­
wa, zaś Teatr Powszechny .'pRZE-
1,01\1" Ławreniewa. 

Kralwwski Teatr im. Słowackie-­
go zgłosił do l,onknrsu .,Trzy sio­
stl'Y" Czechowa. ..Ożenek" Gogola l 
.,Lubow Ja.ro-waja" Tre.niewa. Teatr 
Rapsodyczny - .. EugeniusUJ, Onie­
gina" Puszkina. 

"Bajka" Swietłowa. !Tea.tr Polsld 
w Szczecinie), "Dzieci Slońca" GOl'­
kiego (Tea.tr Polski \V Poznaniu) -
to dalsze sztuki, jakie zgl05zono d~ . 
tąd do konku~u. 

Radziecka kronika kulturalna 
Połączona ekspedycja arcbeolo 

giczna Akademii Nauk Armeń­
skiej SRR i muzeum leningradz· 
kiego Ermitażu zakończyła prowa 
dzone od dhlższego czai';U w okoli 
cach Erywania prace nad od-kopa 
uiem twiel'dzy na terenie starożyl 
nego państwa urartskiego w Kar­
mir-Blur, zbudowanej przed 2600 
Jaty. Bad.<mia prowadzone w środ 

wydanie encyklopedii uk?..te sł~ .", 
wielkim nakładzie 300 tys. egzem 
p Ial'zy, przedpłata na nią wyl'z.er. 
pana została w Moskwie w ciągli 
kilku dni. 

Jeszcze w dągu br. ul;;a1;ą l'\iO 
trzy piPrw<;ze tomy clv'yldopedii, 
zawierające prace i artykuły 1.200 
autorów. 

kowf'j części h,,'ierdzy naprowadzi I '" '" ,~ 

1y na ~Iady paJacu dawnego na- We wsi SOl'OCl':VI1Cf (U1irilil1:'ł)' 
miestl:lll~a. Odkopany zosŁał ogx:o 

,I w . ojczystych str~nactl Milwł;).jn 
mnł, splChlerz pałacowy w kto- . 

;y • '. Gogola, rozpoczęto od1)udm:;,'ę UlI] 
r~m odnaISZIO~? 1 rzCSzło ~~ wlel nowanego i ograbione;: ..• pr:,:~z hit 
kIch.llaczyn. Nie.t. Ql'e z me :vy- lerowców _ muzeum l Clmi:>t,,].: no 
pdmone Sfl pszen1C'ą, owsl'm ltd. . lk' . . -
Odnaleziono również puchary z WIe lm pIsarzu. 
brazu i ~rebr:'\, na ktćrych p; smem l . >l< ... 

klinowym wyryte sa imiona wlad rY • •• • 

rów nrarŁsldch z VIII-IX deku l-e . ws~stlnch kra~vw ZVi:~ązku 
rzed n:{sz' era. I Rac17aeckle,"!o , p.rzybyll. obecme do 

p li. Moskwy. mloazl uczem. by PCi?:łę-
* >I< '* bić SW!} ,'iedzę w ir..SLy:'ub oh A ka 

W tyrh cL'1iach odbył się w Mo- demii Nauk ZS;~R Oy,(;'em do in­
r-:kv:ic inauguracyjny koncert cze- ftytutów A'mcterlii z(H't<:~ic pn~'­
ch )~Jłowac}~ieg'o U~atrn marionetrk jr;.lych po jn:ic!1n,\-c.h c~,z:lm;nr'r.h 
pod dyrekrj:1" prof. Skupy. Słowo wstęl;:lych 1::;0 o,,6b. 
wstępne v:yg!c.sil znakomity 1"1.- * * .. 
cb:ieeld działacz teatralny SergillRz 
Obrazc0w. serdecznie "i'itając teatr I Utwor:; znn.nŁ'go pisarz.} raLL~ie 
czech:)słowacki. w imieniu społe- ckiego M. Ostnwski.cg'J wvdan~ 
czeństwa stoli-::y radzieckiej. ,ł zostały w ZSRR w naklad::ic 

* "' '* 5.763.000 egzemplarzy. ~.1. i.n. po-
I wieść jego: "Jak hartowała się 

Zapowiedź ukazania się w naj- stal" wydana byla. 182 razy, v.­
· b1iżs';ym czar.ie II wydania Wiel- tym 8i razy w języlm rosyjs!dm 
kiej Encyklonedii Radziecl;iej ,""y. i 98 razy w językach innych naro 
wołała wiE:lkie zaiatercSOWt1.11ie dów Związku Radzieckiego. Ogól­
wśród 1>zeroldch rzesz społeczeIl- ny nakład tej książki V\'yniósł 
stwa radzieckiego. Acz!wlwiek II 3.350.000 egzemplarzy. 

Fragm.ent ze wspaniałego radzieckiego filmu 
dokumentarneao p. 1. "Bitwa oStalinara d" 

I 
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W. Lidin POD ZNAKIEM TRWALEGO POKOJU 
wre twórcza praca narodu radzieckiego 

L udziom mojego pokolettia nych, "ridziałem pierwsze dl'7.cw- N a lotnisku. na l·tórym \,,'ylą.- \\ ojer,ny rozmach prac burlow: a- gie dziesiątk i lat, c;.rło, .... -:ck radzic 
przypadło w udziale uczest- ka, które wyrosły na olbrzymich dowałem pewnego dnia w cza nych \'-' JllTosk\vie zadziw ia nawet cki móv:i: 

niczenie w wojnach bczprzyklad- przestrzen:ach. Ludzie pracujący s ic mej podróży, z.lajdov.'ar się sa jej mle ;:l. ~ńcóv:. Tyly:o idee poko ł'J alczycie o pokój ponieważ po 
nych pod wzgleciem swego ogra- dla pokoju. słyszą już szum zasa- m.:>lot, któ r y wśród ir.71vch ładu n- jow€: moga tworzyć tak \".i elJ.:;e " kój i tylko poMj potrzebny 
mu, :Przemierzyłem pola syb~ryj- dzor.ych prz"z sieb 'e lasów, ków wiózł 'cenną pe.czkę z naei0- dzieła mogą wkładać tyle ener- jest m:liO!10m ludzi pracy. Wal-
skie, na kt6r\'('h rozl'!rom'one ZIJ- Wobwodzie pcnzeńskim od ,v:e nami cedru, orzecł:~ mpndźursk;e gii w s?ra .... vy bUc\0\\n;ctwa. l 1 • 

~ C7-C!e o pokój, gdyż oc tc.'!o za.ezy stały wojska interwentów w roku dziłem kołchoz "Ojczyzna Ra f?"O i jes' onu: na!'.iona te na prośbę . 
1919. m'zeszedłem równi2ż bezkre diEzczewa", Najbardz:ej zdum ala ucz.niów jednej -c szkół' obwodu pneszło 10 lat. temu mie:::zlm- los waszych dzieci i przyszłych 

. t d " łem lJ!1 cichej' 1Ilicy, któr a obe k l ' ..... k ze sne dro!:!i dnvjir.o j woinv ś,':' ato- mnIe ,utaj przo U.ląea agroteC!l' ):: ,Auclr.lowc· - kazarhstallskiego wy po 'o en. my 'roczymy na pr '-
,,' 'k kk' ł ., l . crue tak o[: mlorln i" la. że ! J'a sam ' wej z jei straszliwym! S01l,;:0:_Z0- u' a, tórą stosuje -ołch07, n ie te s.uli uczniOWie z Cia cJtiego KrnJu cIzie. jak szJ:śmy zawsze, wiem! 

. , ~U' I lI' k l ' ok' czuję się od.n1 Ioó.onv : U1 ;C11 stała 11 aml. vv!e e razy na tych dro- H.) Inne jego ~m -( 'esy, c. e \\'al'a rz ymors .iego, N bv sztafeta po- hasłom poko J'u, . Ni!!d" i w żad-
h ." d 1 .(, l ' sie. ul ;c" szkół a dźwie, czne glosy - ~ J gnc my, uczestIllcy wojny, wspo lu zi w nrzvsz o::;c. {' ju, lec :aia droa'<l pow:~t rzną " . 

, ' h lLzniów w'a.c?y!v ~i -= do sy, mfonii r.ych o i-~ o ! icz nośc:ach nIe wypu-m'naliśmy te w:elki.e wysił:ci, ~~ - Ten 110- ,ektarov,'Y bs wv parzka, w któr.ej zamlmiGte byly " 
t t · l' k - • ' . , . l t . ł 1 żYc!a M0:;~~\\ v. Il m~: sz!tól. k tóre śCj '.'j1V, ze sw oich ra,k drzewca yan1czną \Va.Kę o PCćÓ]', kt;.n'a, COSl1 e \ ... c:ągu pl~CIU u, - pov·n e p'ZY3Z.C a::y, . ' 

D, Ows!u:'. a. '.',' t,\'P1 '~1 cście w r. :;.J' - . na przeslr?f'n' c.wóch rł7.ip.sj pc ' , ' le dział mi przewodniczący kołch o!: u, U " "11' sz:andarll. nn. ktćr;,'rn wyp:sa!"!'" s q 
, I Pk' 1 roclziłem f:iQ w l)Io~l ,;v,1e, bl:ższY-: ! 1 Ja t.ach pozwol i na k"lka ' 

CL prowadz:l Związek Radz·ccki. v:an ers.-lnOW, po a7.llJąc p . an P odobnie J'ak W SL. ',CV, miesz- ,te \V:el~i e hasia, Poznal'ści e n:e-

Kiedy Hitler dopi€'ro gr0ma-
terenu kołchozu, _ Te oto parowJ,' krotnE- zwi f'k.st:(· lli~ za<;t ~pow ucz-

kflńc\,' stolicy rar'lzieó::c'J' Pl'ZVZWV, . J . h D . , . o' zlomno:,:ć naszeJ' ,,'oli \v naj trud-
st.mą si" zbiornikami \'.'ody. A J 1110"':; ~:::" z'cn '-ozpoczęca r ,.;:u 

., czaiłem si" J'Uż do :ro?machu pra- l 1 . t 1\'" k . 'd nI" h nlomen<ach ~vicci e że stacja pomp nawadniających, któ 'Ł' &Z {O nego l l S w " ·.LOS w e Je !1:,.'m eJszyc , l .'" 
cy i do tv ch pers'~ktyw, ' które 'b I " l~ aJ'ąc'1"11 J t l k" k r:t ra stan:e na ty, m m'ejscu .już w , 1"" Z naj anZl<-) wzn ~z.' - wo a a mu na Ce u po OJ, roz. \\, 

- rok po :roku z r?su ków demon- . . t b I' l " ko ' c;"gu naJ'bliższ"ch lat zapewr:; sw : ą , o C.l0QZonyc 1 \V ;m!ę po - f.arodów, buduJ'ących nowe życ ' e 
., J sirowanych na wysta '.vach archi- ' 

nam urodzaj, JU. oraz niesttudzoną walkę z s : łami 
pel'sanow myślał i o":)crowal tektonicznych zamiemaJą Się w U.lszystkimi siłami. swym namięt czarnej reakc.i:, które raz ieszr.ze 

terminami, obliczonymi na prawdziwe domy, parki, stacje, W nym pragnieniem pokoju, pla chcą wtrącić narody w okropności 
dług i e lata pokoju, metra, bulwary czy mosty, Ale po nami zOl:gan:zowania życia na diu i nl eszczęścia wojny. 

Str. S -
Z warsztatu 

pisarzy radzieckich : 
Kores;londeIit "Literaturnoj GaJ 

zet y" ;;wrócit się do kilku 8łyn ... 
nych radzieckich pisarzy i poetó\ .. 
z zanvtalliem co maja obecni~ n.aI 
war~ztacie. Dovliadujemy Się, ż~ 
F , Gładkow p!'acuje obecnie na~ 
"Falą" - drugim tomem trylogij 
~ll'tohiograficznej, Pierwszy tom ~ 
Opowieść o (lzicciństwie" ukazał 

" _1~' .. 
i':ię w tym roku, Tom S"",-,COW ~ 
opowiadall. o l.;o!c.hozach {)o!lmo-t 
sliiewskich pt •• ,W gl)ścinie 11 nie~ 
wicdz1ry" - pisze W. Iwanow. :l 

"Pocm!lt lozek północnych" ~ 
ta 1d tytuł będzie nosił nowy ua 
wór N. Asic,jewa. Tematem poema! 
tu jes t proj~kt slderownuja wód 
rze!{ syberyjskich -do Mona. KaSo! 
pijskiego. 'J 

M.Isakowski napisał 6 now']cli 
piosenek" do filmu "Wesoly ja~ 
mark". Przetłumaczył on z węgier. 
skiego cyld pieśni ludowych i wic~ 
sze kilku poetów. a z ukraińslr,i:J 
"'o libretto opery .. ll,llod.'\ Gwardia 
(autor A. MaJysżko). I , ~'1 

l . 

dz: ł swoje siły na d!ugo jesz 
cz,e przed Monachium, własnie 
Związek Radz'ecki uprzedzał narD 
dy o pofworn"'1l fuisku przeciw 
ko ich n:e;:aw:.słości. \v!a~nie cn 
c:~ynił wszystko, by zapobiec nad­
ciągającemu nieszczęściu. Pl) na­
szej stronie byli tacy pisarze jak 
Anatol France. Teodor Dreiser. 
Bernard Shaw Roms.in Rolland, 
Eenryk Mann, iudzie wielkiego ta· 
lentu, rozumu i honoru, Ci z nich, 
którzy żyją, ~ą z nam j po dziś 
d"2i~ń, PO!l !C''.Y '' Ż z\\,' ą7-ek RadzH.'­
cki jesL oh1'Ońcą pokoju, je3t ohrolJ 
q kul \11''1 j su ,jpn:a całej przo­
dując~.i ludzko&ci, 

• ,"'ielka droga", nad którą prtt.4 
cujc T. Siemuszkin, jest powieśdą 

Ty"'odnilc "Przy,· aźń'~ dobrze służy spra~ie ~1:~~Oa~~~f;'~hc~~:~~~~~~~~dV~ e cji podbieg'.mowych, W nowym U-' 

'In i 1~·· • ". .. l, _1 *' kO. tworze występują niektórzy boha: 
,~og».ęl.u·lan!a prZYJaZD.ł pO.uSiłtto-rau.zmec leJ terowie książki "Alitet odchot1zi 

W 111~ł:vm kantorku pl'z~dz,~hi I (J'.'~o(h'kól\' n'f" ,·"' di" ' ~a. naszym kraju. 'far.l, przy kaźdym Cl'lme, Jestem bowiem prelegl!n I w góry" 
PZPW ~r, 35 lf'ży na stole klha 'I - Najwi~cej in/(>r€'SU;;l mnie 'lakhld?ie pracy iGtn'eje Jduh spor cm TPPR-t.1, Czytnnie prl.\sy la- W. Popow pisze poWlesc .,'Irvcy 
~~~?~\plarz~ ,tYlł'od~ilta "Prx.y- w:;'<hmośd. f) ];:obr(>t~('h l:'mwj: toWY. T~W1 SI'I"rt jp-st ści-ile "Oo',J'Jjq dziecldc.i duje mi wicie l>oźyt~c~- fronty", która będzie dalszvm rią 

'
~Talcz~'liśmy i " .. alczymy o pokój ]8Zn . CO CI w la Id-os z:«..,·la.da - , "'-In,'h - mo\nl' 'O" ' ~"", "I'n .JI'I\)/\'.I l . 'l .' nych inform'lcji i dużo wnrto"clO !'", iem książki "Stal i Bzl!tk:t". Oba 
. .., ,\ .. I" 'lun" 7. Z(\O'1\llllCp~aln; ]( eOlog C"l- , -

tysl!lrami (' .z~' l\Ó'l',' wyl;:37,u.i~!C 10 majslN, to robotnik i z!ldl'ka-I ,l,a, pn;('IlWl1'CU oclrhiala wf,i- :l"Pl;! nrodl1'cc;...inymi.. wych tematów, Na po.~sta~vic , pr.a utwory są częścią składową pro-
że \\'szcl;tie plan;' w na:<zvrn 1<1'a w:vm.' vnrok rzuca na tlkb(l!tt~ iwrni, _ Z ("bk ,n.vn-Ęf:J',n f'z"łam, sy l107.nak, jak rOi'WI.!l1. Slę .'.)""IC jektowanej przez pisarza tr~' l(1gii 

- < , .. " - "!3r!1·y;en1 <'rlrmvy, ,~' ;,'sp"'rf'l"'(I- l l _ . t ZSRR 
ju ohliczon~ są na dz:esiqth:i lat "Przyjaźni". j:>k kohiet" l'alh::eckie zdoh','wa. J'a. ' ' l 'd ., . ' uItura no - OSWla ~we w ,,0 DOllb~5sie". 
Pvkoiu ' l' ., nv 1'01'''(''' ( JH'l'll'\1Je w~· ł1]n e l i znów widzę w tych wiaclomos-

. ' _ Aha, nowy, numer! Co !('ź za ,~ lI'I.7(' i za n;lll;'" n");,,(. w, ",ir·'p <;j')l'l"nt>nic.\V ll .. t~h.,;"'1 nnm~T7:1' tv- -o-• 1 dach prawd'/' iwe mm ti dla na-
N ieda\1.'no O')J~cchR.lem. rozje' wiadomości prz','no:>i nam rlL ' siaj? Sf'lnnW1S 0\ w ,):Jr~f,, · 'c. Tv!!crlll'k p'ł")(ln:J,n .,l?r7"h"ó" pniloh"ł Jl'i -

.. l'rzyi::;ń" clO 'H'~i () f"fl).· " bł,' w szeg-o młodego lullowego pan-
gle o~~regi, w któr~'ch real ;zo _ zap~d;n.ie !<llżdy, z: ChęCOllV ... "te ,,(' hAr(!Z!) ~ .. t"h;.ł o O'Azellt:!eh siwa. Książka radziecka 

w przekładzie polskim 
",'arl" ]'o ... - t <:·al ;,r'.ov"s!..-·, plan l', rze- ' ł ' . t' t Zwi~złlU RMh:<!ddm lunz',! n'vun f!ll·n'c 7,n,Y'.h, Pr7€'c'z,.·tanm', ' 0'0 l d .' . 1 ' V " _\ "... tyn;na I pomys ową Winie K:j Y- J , .,.. Prze:; ą um rownlez C1) y-
obt"'';enl'a PI'ZY1'odv. Od obwo" u d'k B f t t ' sl1ia' i~k n'kol11l1 11;(,7nalli r"ho\'- WP"~C~' llWr\7.nj(>, u." ' (':,,'.!ai:>1' l'eń •. - O . kIC rr 1 - . ..... " u go 111 'a. anvnv .0 (,mOll az • : ' , • • • , aZlen " gonuj. , E.J ra( OSClą 
Penzeuskie2'o daleko, a :i. do ohwo, d t' • l t " l'l I niC" 1 ehlolH "r7.ek~ '~t;lle~l1l' <;1P. w nall r<" ,1:":k l1 ()\>"in:.jśm" rrGazo- . d ' l d' " 

~ prze s a,,' a prace prz(>( s aWICle " h l' J " " stwler ZAm, Ja\: 11:':0 mIeJsca pa 
dów zawolża6skich c:ągną się z~- r6?'llych, repnhl'k "radzieckich nad llC7.7nyc ~ZIU ac7.~' poht~'c7.l1~'ch I "";te !"-l ',,':a wła~n:1 !'·a7etk~. :\wit:;ca to pismo polskim pisa- 'vVpcI.l!l {I. danych ~gl.n.I:()I~)ch ID :\'r .1. 
sadzone nie:la wno pa,y l ::!,lne, k [c" u,,"r~ntowaD lem pokoju. spo cczn.v~ :,. . . . - ('Zyhl i('lllV 1 nId'/' codzie!lne l'zom i artystom, Ohecnie w wie- GtlIlet)'/IIt B,{'[/fJteb C f'nlrrrllll'] , 

ryeh przeznaczenlem j'est ochrona b "Prz~'~azn' Tl' 'ze ",·"1,,, o Zy,'l!t pi<;mo ;,~V"l ... nść" - ocl7.~,wa <;ic lu :lYt\'kuh~ch omawia się szeroko TOII '. Prz.,'';lŹlli Polsfw· Radzi,'clcie) 
pól przed niszczycielskimi wypala. Robotnicy PZPW Nr. 35 dolHze hdturaln~'m ZCSRR, o hnjnym TOZ tnw, Slaw'fisk', - Ale ia c. oh;~- ź\. cie i twórC1:0ŚĆ Fryderyka Cllo ~ 't' ol:,.psip pięciolecia do dn;'1 1 lip" 
jącymi zboża, w:atrami ze step6w. znają i lubi11 pismo Tow, Przy- lm'ide ?,\11"tJj,. fnhn' ('Zlly('h - od de z naiwiększa przy.lcmnOSCl::1. J;ina, Nadzwyczaj podobają mi C ' I 1'1>" ukuzął" się Ul Po7$ce ogMnra 
Przekonałem si~, że akcja ta stała jaźni Pohko Radz:ee~icj. Czytają ?~'W3 s'ę tow, Broni~hw;t }(ordp- cz;\.'łam "pisma w,,:law:mć w je;>;,,- si~ barwIle rysunki cąsto hfil'dzo 12.;1 pn::vcji fiter(lt!lr~' TCul:iechiej o lqc3 
s'~ sprawą o:~ólno-narodową, Wi je nic. tylko czlonl\O" IC lwia.: ~'rz~ (ka l'achmistrz produkcji. -- ,yi_ ku ros~·is!dJll. Co dZleli urzt'!!h- dowcipne. TI~' 11l naklacUe 4.6'J?/i JO cg:cTl1pT(/rz)'~ 
działem, jak uczn:ow:e wraz z na \ wodmczący koła, tow. Słnwillskl, dzimy, :jakie jc .. zcze braki mnią d~m (lokladn;E" "In\';cst'a", gdzie Tow. Sławiński prz~?~:wał killca Spo;ród instytucji wydaft'lIic::yc1ł 
uczvcielam; 7_b~era i Cl nasiona i żo- \ ma zamiar zwiększyć prenamera- pod h'm w:r.:,>,1ęd<:'.m n ~ze ~wietli- znaiduję wnikliwe, głębokie pr:re- lat w ZSRR, To, co wlClzlal ~a w~a S;I,Jlcl:!:. Wyd, "Książka i Wiedza", W)1 
łędzie i sadzą szkÓłki d1'7..ew leś- tę, pon'cważ c1ot)'chczusC'wn ilość ce fnhryc7'llc. D(lśw;ndc?I"Tl':\ ro- Pl~'~rane :trt:'o'k"JJy polityc7ne, Uar- s~~e oczy. i o cz:nll do':vmd~l,le elala 106 pozycji o nakładzie 2.'12B,34lJ 
• ___________________ IIIłU_ J -* ~ bo!nikó'W r:uł7.ie(,!( 'ch 'dl~ nas rLm w:VC7.t'l'p l l1aco omawiana jest SIę o?ec:lle z ga7.ct radZieckich, egz., Spóldz. Wyd, "Czytelnik" _ 3% 

Nowe przekłady wierszy radzieckich 
Michał MotUSClwskl 

Białystok płonie 
Nad mia~:tem popiół i czad się ściele 
J, .iakby ból(·'m i strachem gnane, 
Chimery na czerwonym kościele 
Krzyczą bez\':dziqcznie skroś ognia ścianę, 

O~~icń pokonał v:sze1k::] przc<'zkodę 
Nad szkłem si~ pastwiąc i nad betonem 
Sparzył mnie jego pie~{iclny oddech 
I od tej chwili zawsze już pll\!lę. 

Jak długo będę żył na tej ziemi 
I clokądkoh\'ick pójdę. wYl't\:tnicj, 
Niźli na jawie, czerwień Plomieni 
B(~d7.:e tal1cz;'la w mej V\"yobr~źni. 

Ziemia r~l);'C)('a jest - nie dotykaj~ 

Tam siwa tQw:a kona samotnie, 
LE~{;;: o~o fW: C:'l ?i':olna zanika 
Zgosl w jerJr-.ym oknie, zgasł w drugim okni(', 

On, en ukorl~'l chłcdl'(~ meble, 
Stłukł jak v·: l1Yli::l;;:'crzu cpglę na pro8;:ek, 
Teraz zmęczony Jegt ociężale 
I l'!a ustępst'.va odl';>~u poszedł. 

1941 

Nad miastem z\\'isl1. j;lk r.:łnz ogromny, 
Mrok nierucholl,y, g!'o'~n ". , !S1.' i 'O',Vy 

I w ciemność idą w. 'soki" ck n'"\', 
Całe w żalobie, jak polskie \\cl (y,\:-·, 

$wierszcz 
Swier"'zcz zamieszkał u nas, gosć najmi1s~.1 
Nowogrodzkiego skromny piewca lab, 
Ozwie się piosnką, potem 7nów zamilczy, 
Nim świt do izby wniesie niceo światła, 

Czemu i z tego, ni z owego trelem 
Pochwala spokój nocy pod gwiazd strażą': 
Czy przewiduje w mie;,;zkaniu wesele, 
Lub wróży szczęście dobrym gospodarzom? 

Ach, "''Ystarczyły mi najbłahsze słowa, 
Żebym Zl"ozumiał, że jest takim samym 
Jak ja dziwakiem, który umiłował 
Ziemię i przestrzeii sercem zakochanym.. 

Jak ja o świcie i okna i belld 
W izbie rybaka wyliczy odnowa 

WyUczy wiosła na wichurze wielkiej, 
Od siebie nie dodając ani słowa, 

Jak ja, poprostu w niev,'j'myślnej pieśni. 
VI mowie przedziwnej, ciemnej i rodzimĘ'~ 
Pochwala spokój rybaków i dzied ~ 
l dach i omeń. i ludzk~ rodzinę· 

Przełożył 
Włoihłmieł''Z Słobodnik 

prz~'ltładem i wzorem rIo nR~l:1 I 'O- W "Izw'estinch" sytllada micdzy- oI>{)\~lada swym towarz~szom pra rO%~,,.je o na1.-lad::ie 677.300 egz, Spńłd-. 
wan:a. Dowhdl JjC)l1\' !-ic też w'e- Ptlradow:l. Pi~mo to pozwala mi t lk b h k la c?,., nIe y o na ,ze .ramac, ~ '. W,d. To!Oar::ystwa Przyjaźni PolsT'd11 
lu cieka" ych rŻCC7Y o uC'f,(\l)yr-h ~ if') C':lłknwj(';e zori{'utnwać co sit' 11 PR-u: Przy kazde] spnsOOn?!,Ci Radziecldej "W.spÓłpraca" _ 2,1 p~ 
i artystach r::llh:icc1dch oraz [lol- dz'c}'1,' na c~lyrn św'''c:e. "hwie~ u 1 T z ' '7" 'I"Z . ' po cza 1(' l: owar ,y:;ze, w I, ,\ ",- o lwldadz:e 231.600 ef{z. ,.PnI<CI W o"j.ITctj 
ski ch, ~;tia" p(>świ~('(l.ia rÓ'wnicz dt!'i:o ku Radzieckim w ten sposób zor ur," tcrrlala 23 pn::. ~ /llIl:1nd::ic 21 ~,20o. 

- Do~,hą\l;r c7.Ytam stnh' 0(1- ",icisra z:lg-adnieniu w'lp6hawod- gani'/:Owana jest praca, 'V Związ ' 
cinek !listorii 7SHR. - Jllii\"; 1 fI\'\.', n' dwa ~ bohat~rolll pracy, Szcro- lm RadJ.ieckim YDhotnik tak wy ('~:;, 
Stdan Ht'rman, J'chotnik (}z'a! /1 kI' rllllllw:ają ruch r:\f~joll(\lizator- )lełnia swe obowiądd... W tematy('e prz,.1;lIl,lriw pil'rIl'sz. 

I 
"~c(:+:'\niczneg!). - , .... JH'7y st('/mej I c;!d, Sł!\( hają go \\'S.ł\'~cy i z chęcia mf'js/'ł'! zajmuje lilemfllm pięknd 
formie p!"lcl~}1c są tutaj dzieje po prz;\'Chodzą na zebrllnia. Z l",doś (Jlr=l!r7p 'f. zys/him - lJOlłi('.'ćj - 124 
w~tani!l r.ańslwa l'f'JHlhli4 ra {1,!i-:-f' Z art~·ktllów. mó\riac;v('h o so- dół wilaje) I'aid~' numer I:ailziec- 1'(I:;yrjf', N II I/l!P'le l1Ii p j ,'ce pr::.\"pndll na 
Uch. Interesuj/' mn'e takie (1;.:;al I ('jalist~'cznej pracy, plYllie dfa kich ~az:!t i tygo1nikiiw, Z pism lif/'ra/urę polityczną - 77 po~ycji. n:i.aJ 
sue rtowy. I znów, s1urli115;l~ ra- !lUS gh:hoka nauka j:::k pov..-il).niś tych czerpią naukc; jak winni dą nl<l" pr:::'j'YOdlliczycl! i nwt('mnr~' l:i za:· 
rl:óeck:e , .... iadomości spor(lnv<:" my organi7ować tQ prvc~ w !1 :1- żyć do zhuclowania socjalizmu w niera 2-1 pozyrje, Tln~/ęfJnie idą lJf/llTci 

dl>chodzę do prxdwnn liII, jak sla s:.r.ych 7.akładach, Dla mnie spe- swym luaju. stosornme (teclIlIiha, przemy,"ł, rolnic-
ho je'17.c:le TO'lwin' ęty jest 5\1ort w cja!nie te windomości są bardzo H. SA.M. tu'o itd), 
~co:c ;~ .. ~ocxxx)(y')oo:x)CXXXXXlOCOOCIOIXJOCOCOO ~:.lOQCX)(.'O'KXXY.i: co:: O;)XlOClOOQOOCXlOOCX)()OO()OOOCOQI"X)OC~ 

Siemion Baba;ewski 
~------------~----~ MOSKWA (fragment powieści ,.Kawalet 

Złotej Gwiazdy") 

Nng-rody StalinO\VEide - czyta I nastu, poetom, sześciu dramatur- [Się na dworzec. Metro przyjęło' ulic~, między ludzi? Sergiu ' z 
IDy ,w nOK;>,r,l l' ,Q ;{nyl'i~ w,\fda\\'ni- gom.l czterem au~orom .sccnnriu- naszego bohatera do sw<,go ba- I. zapomniał tego fllltU nic tylko 
Ct\·;lC r~dzl{,(,]~lr,~, (,\\'. J~)~Y!{~l, 1?,Ol,~ 'I szy ,flll11O\~?~l~ ~:lel'y\V&leQ cj;fr y : ~nimwgo \ 'nętrza, .'V1; rocz;"w- o odpoczynlw, ak i o jcdzcni~l. 
f'l;:im) pL "LJlel,tl,lra Iądz,l'·,,:ł OOOlt naZWIsk c,u\vno znLm)ch l t . , l h 'lk' 1-}' P "ckł'"iwszv coś na poczr>kamu 
CNI'. 1) plzyzil aW;,l1C C0 1'Olw 1 !1:)czYlnych pis:;trzy 5potykam.r na I :-oz;\' na l. ue lOme sc (?< ł cs a a-I I~ .', " ': 

za wybitJ1~ praee \\- cl7.ied7· nie li- liście> nazwiska nowych pis.1rzy-lan toru .. WIdząc I>olyskl mannur.u, ~ ou.feclC. cho~z.i P? Moskw.e 
terH.tUl'y i sztlllti - ti) \'; ielk!e reatów, którzy pc. raz pi:c'rwszy Ogr>IC płynące lnU na spotkame, fiO WIcczora, me CZUJąc zmęcze 
świfto kllitUl~V radziccl,iej . Ku uo występują jalro twórcy całkiem słysząc gluchy z ziemi v/Znos:cą- nia. Dwaluoć przeszc(U przez 
wej liście laww .. tów stalinowskich dojrzałych utworów, powstałych cy się gwar, Sergiusz nie mógł Plac Czerwolly i za każdym )'a-

I za ro~ .19.18 . fi;'~Il:'uj ,. nazwiska na grUIh.:ie istotnej znajomości opanować wzr. u8zenia. "A więc ZClU długo wystawał .lll'zed M~ .. 
l)l;Oza~kow I poet(~ ',;, dram~tnr~ żyda. taka jesteś, Moskwo!". \.1zoleum. OdwiedzIł Galenę 
gow l ,kompo7,ytor~l\v. ,artystow .1 Do tych nowych pisarzy . Jal1!'e· .. ,Nie było jeszcze clziesiatej Trctiakows!i.ą, snacerował po 
muzykow, plastvkow I prar:O\\'Ill- atów nagrody Stalinowslde.i za· " .. h d l 
ków' filmowych, "ludzi różnych po. rok :1948 nalE'j;y autor doskona:ej g~ly SCl'gmsz podszedł do w~:so- ~\lybrzezu! pOJec ał o par. ~:1 
koleń. 11l'zedstawicieli wszj'stldch powieści z d2iedzmy powojenIlego kIego b~H:Jynku , W hallu po',n(ał 1m. Gorklego, ,a Moskw~ W~I~Z 
republik wielonarodowościowego budownictwa. ko!,~hozo\\'ego p.t. go kapItan z CZCl'Woną opaską rozstępowała SIę przed mm l Je 
Związku RadziE'ckiego, "Kav;aler Zlotej wiazdy" - Sie. na rękawic. dna ulica wydawała się ruchliw 

Na.j1ensze utwory J 948 roku, mion Babajews!d, _ A to <1obrz<, że zjawiliście sza od drugiej. . ,; 
świadc7,;, o .n~'Nym. t\T'~ro§cje, l{llltU . Z powieśd powyż:3zej (która się si" w porc - rzeid ,)rzegladaJ'ąc ł S . " 
r',' ruc1;:aer ,J;lCJ .. ZWIększyła 51\' 7.na JUŻ ukazała. w przeklad7.ie pol· .1. "'k t' S ,1 • N 'Vieczorem wraca erglusz 

I 
' . '1" 'l '" h l') . ' uO umen y ,erglUsza, - 1.1- do llotelt.l w ftodnl'oslym' na<:tro CZl1Je l o~;c .oSO) wyr07.1Il011yC, na,- s um zam.JE'szczamy fragmont , ' . . • . , 1:' ., 
grodą Stalmo\V81q: w samej tYl-/ przedstawiający podróż bohatera mer w}lGleJu macIc. zarezcnvo- ju. Zdawało mu się, że nie ma 
1\0 literaturze przyznano nagrody książki do stolICY Związku Iln.. wany. Zaraz tam pOJedziemy. na ziemi szczęśliwszego niż on 
d,,'Udziestu dwóm prozaikom, jcde dzieckiE'go. Zajechali na dworzec po rze- czIO\vieka. W po!;:oju nie mógł 

czy, następnie ruszyli do hotelu usiedzieć, wyszedł więc na bal-
R aukiem poci.~g zbliżał się I cu okna i dachy ... "Moskwo! ! ,,~Ioskwa" .. 'Weszli na trzecie kOD. ' 

do l\!csk ~'y. Wi~c ty tak wyglądasz!" myślał pIętro. Kapltan był ~'esoł~, ro~- Gdy się spogląda na llltMtG 
Od SJerpu<:howa w wagonie Sergiusz. Wltró{ce obok pocią- mowny, ~opytyw~ł Sl~ o ~uban, z góry, ·wydaje się jak gdyby 

panowało już zwykłe pod,,'cce- gu zarz~ly biec budynki, s!dady o urodz.aJe, ?po~vledz1Uł, ze pod tam w dole, między domami pły 
nic. z\viastujnt::e hlislm{;ć stolicy. towal.·ovrc, nieskołlczonc szeregi ł czas tej ,\ oJny I on ln:zcmasze- nęła żywa rze!m. Nad jej łożys­
W przcj:;ciach było ciasno, nikt wagonów towarowych, tunele; 'I rl)wai przez stepy kuba:\\skic. kiem błyszczy i drga miedziana 
nie leżał nn mie,js{'u. Jedni my- Sergiusz u,inał uIi~e, schodzące Ż('gnając si.ę kapitan rzekł: pajęczyna, chwieją siQ białe pa­
li się anlo paJw\\'uli walizki., pod mm;t, po ldórym przebiegał I - A więc czekamy na was o ciorld latarń jałt listki na hy. 
drudzy tłoczyli si~ przy oknach, pocią?, sznur wagonów tramwa- dwudziestej drugiej. Przepust- strej wodzie. Sześcioma n:ędatnł 
'VdłllŻ okien p1'zesuwały si~ za- jowycb, samochody, śpieszących ka b.:;dzie wystmviona. A na l'a- pędzą samochody i końca ich 
blldo,"vallia [a}ny('zne, osiedla, się Jud~i.., Paro~Yóz zwalniając zie urządzajcie się, jak wam bę uie widaćl Ulica wypełniona 
ciągn~ła się linia wysokiego na- bieg głuśnymi sygnałami witał dzic wygodniej, i odpoczywaj- jest różnorodnym gwarem ma­
pięcia z hktłymi izolatorami miasto. de. szyn. Jedna maszyna opiera si., 
pudol~nymi d? kolczyk~w, Na- Sergiusz wyszedł n3 plac §er1!ius7owi rr,~tal'inowi. ra- dziobem o drugą, zgrzytają ha­
przecIw pędzIły 7. wyclem ;:0- pl'.!.ed dworcem, Ttumy lu- dzq odpocz~'wac! I · gd;ue? mulce. Gdy spojrzy się wprost 
cić!gi elcktryc7.nc - dlt:ga Zlf!- dzi rozpływaly się WE" wszystkie I V Moskwie! IHói o tyn. l nie na ten błyszczący potok ma­
Jona wsh~ga przda1ywała obok strony;' jcdni znikali W~ wie, że czło\\'iek po raz piCl'W- szyn, oczy ślcpn~; gdy spojrzy 
o!ma i znilm!a. W oddali w błę- drzwi~('h metra, inni odjełdźaJi szy pi'zyjcżdżający do Moskwy się w ślad za nimi - migocą od­
ltitnej mgiełce wZl10siły się wie- trollejhusami i tramwajami. nie uleży na naj\V~'godnicjszym I bite w asfalcie sygnały toczą.CO 
lopięb'owe bloki, jak gdyby Od-/ Tłumy płynące naprzeciw z tym łóżku. że w pokoju w najlep- się po ziemi jak roziskrZQM 
lane ze stali. Błyszczały w słoń- samym pospiechem kierowały szym hotelu ciąflnie flO coś na flwiazdy ... . 



" Tydzień Zdrowia" 
pod hasłem opieki 

Dad Matką i DZieckiem 
I W mIej Pol.slce trwa obec!nJi.c 
,.'rydzi,eIl Zdrowia", zo'rgamzowany 
pod hasłem wzmoiJonej opieki nad 
l\iat'fą i Dzieckiem. Pierwszy tego 
rodzaju Tydzień w naszym kraju 
- jest wyrazem czujnej dbałości, 
jaką Pańshvo na&e otacza kobie lIlIlIa.lll1a •• Ufll ••• 
tę i dziecko. 

KO I TY ADZI c IE 
O tym. Ue juł do chwili obec­

bej w tym kierunku zostało do­
konane, mówią cyfry: 15 istnleją­
eych poradni dla kobiet ciężarnych 

:r:n=,m;:ś~;~b~ó!or=~ W pierwszych szeregach O demokraciA i 50 iallzm 
.twa Pmyjacłół Dziecl!, 3 żłobki \V A L 11# I J.., J 
dzielnicowe (miejski.e), Dom Mat n BI!IIlIlIlIlIlIlIlIllIlIl!III1I11I1I1I1I1I1I11I11I1I1I1I1I1I11IUIlIlIlIllIIlIlIlIllIlIlIlIliIilIIlIlIlIlIllIllIlIlIl1lIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIlililllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllllllllll 
ki I Drleeka - dla kobiet opusz- O ~ jaką roJę od.!tryWają 
czonych i Dom. Malych Dzieci. kohl.ety w Zw. Radzieckim naj-

Poradnia prawna zorganiwwa- dob itniej mówią cyfry, C'har.a'k­
na przy Lidze Robiet, służy ko- teryzuj ące iC'h udział w życiu pań 
biecie wskazówką i radą, .jak po- stwowym i gospodarczym. 
mnn'<l postąpić w trudn ych wy- 277 kobiet-' lość niespotyka.na 
p:!.1kach życioovyC'h, wyjaśni1ając w żadnym padamencie świa ta -
jej uprawnienia przysługujące jej wchodzi do Rady Najwyższej 
jako kobilccie i matce. Z. S. R. R. Do Rad Najwyższych 

Republik Związkowych i autono 
W Polsce sanacyjnej robotnica- m icznych wchodzi 1700 kobiet. 

matka zdana był<t na łaskę i nie- 280 tys. lwbiet zajmuje star.owi-
łaskę losu. Śmiertelność wśród ska 'J' nz'yn; 'w t h 'k' . 

. l t k t k • d' '. .ero , .ec n I owo maJ-
";le~!)W ą ws. u .c nIe 0':Yw\a- strów, przewodniczacych kołcho-
n.la. l bralm o,?lCkl nad kob:etą w z6w. 700 kołchoźnic ' otrzymało ty 
Cl~ZY dochodzlh zwł~szcza w Ło- · tuł Bohaterek Pracy Zw. R adziec 
dZ1 ?? cyfr za;tra~Jąc.ych. -: ~V k iego, odznaczonych zostało naj­
ch,,:,li, o?ecneJ t;-~ało, s~ę Z~H~J- wyższymi orderami i medalami. 
myc snllel"telnlQsc ws~od ~Ie.m~- Kob:ety radzie ckie odgrywają 
wląt o. ~ołowę, 00 nle:\,~ .-?hwle czynną rolę we w.,pólzawoanic­
st;;Ul()~1 , Jedno z. po~~znleJslt:ych twie pracy, w walce o zwi ększe­
oSlągn!ęc w dZledzlme słuzby r.:e wydajności produkcji, o lepsze 
Zdr?Wl~. . " • plony w kołchozach przy zasto~ 

W Ciągu "TygodnIa zorgantzo sowaniu nowych metod agrono­
"'W,{) szereg oc!C'lytów i prelekcji m ; cznych. 
pokazowych w nr.szym I?-ieście i Kobiety w Zw. Rad zieckim sta-
w województwie. now:ą 44 procent ogółu osób po-

Kobieta w ZSRR jest pełnowar 
tościłowym obYWllltele.m swego 
kraju. Wychowane przez Parti'ę 
Lenina kob 'ety bohatersko w cza 
sie ostatniej wojny broniły swej 
socj alistyczn e j ojczyzny. A teraz 
- przodują w odbudow'e. Znane 
są w całym kraju riazwiska ko­
b:et - przo.dovmic pracy i racjo­
nalizatorek: tkaczki - Marii Woł 
kowej, brygadiera oddziału pod­
wozi w fabryce samochodów -
Anny Kuźniecowej, robotnicy fa­
bryki kaloszy - Zen&wej, toka­
rza - Kuwszynowej, maszynisty 
parowozu - Heleny Czechniuk. 
Tysiące i miliony kobiet idą za 
ich przykładem. 

Syberyj.ska kolchoźn l ca - An­
na Jutkina i traktorzystka ukra-
ińska - Pasza Angelina - to ko­
biety, któJych praca i doświ ad­

cze.n:e wzbogaciły agronomię ra­
dziecką. 

AWANS SPOŁECZNY KOBIET. 

Droga do awansu społecznego 
- dla wszystk ~ ch kobiet w Zw. 
Radzieckim stoi otworem. W;ce­
ministrem przemysłu metalowe­
go jest Helena Dzaparidze, wice­
ministrem ochrony zdrowia­
lUaria Kowgrina, m:nistrem kine­
matografii Republ iki Estońsk :ej­
Olga Lauristin, m:nistrem ubez­
:P ' eczeń ~połecznych Repubf.iki 
Turkmeńsldej - Azja Atakapa 
Sowa, m:nistrem ochrony zdro­
wia w Azerbejdżanie - Klubra 
Fararlzewa. 

Kobiety l'ladziecIda ~wą co­
dzieT'1uą pracą, bezustannym 
dosk onaleniem i uzupełnianiem 
swej wiedzy bndują trwały po 
kó3, o który walczą wraz zc 
wszystkimi koł>icta.lni świ.a,ta. 
Dzielna i wytrwała, odważna i 
mężna Iwbieta radziecka-p.rzo 
dująca w pracy i nauce st:.>.no­
wi godny przykład do naślado 
wania dla kobiet polskich. 

Nr 278 -
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Łódzkie przodownice społ eczne· 
wyróżnione za wydatną. pracę 

staraniem Zarządu Głównego li­
gi Kob:et, odbył się w Warszawie 
pod koniec ubiegłego mies i ąca ogól 
nopolski zjazd przodownic społecz­
nych. W czasie Zjazdu zostaiy pre 
miowanc przodownice społcczne w 
liczbie 24, w tym dwie delcgatki 
L. K. z t,odzi. 

Są nimi: 
Tow. CECYLIA SIERANKOWSKA 
robotnica z PZPB nr. 5 na Widze­
wie. Pracuje na wykończalni. Pra­
cą swą. oddziaływuje dodatnio na 
otoczenIe. Społecznie al{tywna, po 
litycznie wyrobIona, w rozmowach 
potrafi wyjaśniać trudności I uświa 
damiać. 

Tow. ALEKSANDRA PORTY­
CHOWA - pracownica umysłowa 

Państwowej Centrali Handlo­
wej w Łodzi, jako przewodnicząca 
1<oIa przodownic społecznych L.K. 
Dzielnicy Sródmieście - cieszy się 
wśród członkiń podległych jej' grup 
calkowitym zaufaniem. Posi~da 
wie:ki dar przcl<onywanla I umIe­
jętność obcowania z ludzmi. Tow. 
Portychowa jest sekretarzem Rady 
Zakładowej w PCH. 

tyczymy naszym wyr6łnlonym 
przodownicom społecznym, by w 
swej pracy społecznej nadal miały 
jak najlepsze wynikI. 

I<orespondenŁka % Dzieln.-Sr6dm. 

LifZi I<oblet 
F. Czmyr 

0000000000000000000000000000000000000000000000000 

MIstrzyni hodowli tuczenia 

Os ~ągn ~ ęcja ŚW nJ ~; rk l 
Profesor agronomii Sinagin dla - ma prosiąt 

podtrzymania swojej tezy, dotyczą- 4754 kg. 
ogółem żywej wagi 

cej sposobów tuczenia nierogacizny, Zasługa Leskowęj wobec rodzinn. 
dał za przykład wyniki pracy hodow- go kraju d~ nauki zawiera się nte 
czyni bydła Leskowej z kołchozu "Bu tylko w tym, że ustanowiła ona n~ 
diennowiec" w Wołogdzie. wy rekord światowy W szybkości tu.­

Kim jest ta kobieta, której osiąg- czenia świn, lecz przede wszystkIm 
nięcia przytaczają profesorowie? Od- w opracowaniu nowej metody przy­
powiedzieć można krótko - świni ar- śpieszenia hodowli prosiąt i racjonał 
ka i zdolny uczony-praktyk, Alek- nej hodowli macior. 
sand1'a Leskowa ma 48 lat i jest Osiągnięcia Leskowej, obecnie lau,. 
matką licznej wiejskiej rodZiny. reata nagrody ątalinowskiej, bohate­
Wzięła podręcznik szkolny po raz 1'a pracy Związku Radzieckiego, de.­
pierwszy do ręki, kiedy miała już legata Najwyższej Rady ZSRR, są 
lat 30. Jej "szkołą średnią." było go- nieocenione. 
spodarstwo hodowlane w kołchozle, Co roku pod jej kierunkiem szkoli 
a "uniwersytetem" sama przyroda. się na kursach kołchozowych i w Matki miały okalZję nnuczenia siadających wyższe wykształce­

się wielu niezbędnych dla nich n ie, 237 kobiet otrzymało wyso­
umiejętności - j ak dziecko odży k ie odznac.zen i.a. stal:nowskie za 
wiać, jak je kąpać, ubierać itp.- pracę w dZH:~dzmle literatury, nau 

l· . S : Id • I i K b" • Co:? " R d k ft Leskowa wyhodowała w ciągu 1'0- szkołach zawodowych cała rzesza ; ~~!: br.P~stałZ.~~.9~:iz~,~n~e ,C!!/, sP!!~lni ~r'lą~.zo~a~~s:a:: II:,~.:::~::.:;::~:::~~~:...::.~~.==_ ............ .. 
słowem, jak dhać o higienę i pra- ki, sztuki. 

w Ri\dom~ku kurs krOJU l szycia dla :;wletllca, lelorą prowadZI ob. Łukom 
kobiet. nie mających kwalifikacji za- ski!. VV świetlicy prowadzone s:) -ny-' I N · d k' 

widłl}WY ro.zwój dziecka. 
lVYStaW8 zorgani7JOwana w na-

8'zym mieście w O§rodku Zdrowia 
przy ul. Pi.otrk.owsldej 113 cieszy 
się dużym powo:me,niem. Wyda­
je się ~dntalk że nie należy jej 
linvidowaC, z chwilą zalrońezenia 
"Tygodnia" Naszym zdaniem sta­
nowi .ona swego rodzaju poradnik 
dla matki l z tego powodu czas 
jej trwania pt)winien byt prze­
dłużony tr..k, by jak nalwlęcej ko 
hlet w naszym mieście mogło się 

wodowych. Kurs ukończyły niemal kłady na tematy społeczne i politycz aszę . przepisy gospo ers le 
KOBIETA I DZIECRO PRZED· wszystkie słuchaczki, które naste;pnie ne. Niezależnie od powy2szego po- '., 

MIOTEM SZCZEGÓLNEJ zatIudnicVO w Spółdzielni "Czyn. wstało koło Czerwonego Krzyża, któ JAI< GOrOWAC WARZYWA tracą one zarówno smak, jak czę~~ 
TROSKI. H~doms7czańskie kobie~y prac~ją re w najbliższych dniach otrzyma ap- Przygotowując na posiłek warzywa wartości odżywczych. 

Zw. Ra ..l-'eckl· otacza s ... ....-..61- tutaj zawodo:""o. otrzymuj~c pokazn? teczkę· powinniśmy rzucać je do wrzącej, oso-
u= --'" wynagrodzeme. Jednak me zapoml' Jednak cbok tych stron dodatnich . '. ROLMOPSY 

ną troską i opieką kobietę oraz nają one również o pracy -społecmej. w żyd u spółdzielni istnieją i niedo. loneJ wody. W ten sposob zatrzymuJe- Po wymoczeniu w ciągu dwóch go-
dziecko. Liczne żłobki, przedszko Przy Spółdzielni zorganizowano koło ciągnięcia. Centrala w Łodzi za mało my w nich jak najWiększą ilość skład- dzin śledzi, myjemy je, obieramy z ości 
la, poradnie rozsiane gęsto po ca- Ligi KoJ;>iet, do którego zapisały się trtlszczy się o Spółdzielnię Kobiecą i ników odżywczych. Dotyczy to wa- odcinamy łby i ogony. Smarujemy tak 
łym !kraju - w m iastach i na wsżystkle pracownice: Przewodniczą nie przesyła na czas należnoŚci pie· rzyw, % których po ugotowanlu odle- przygotowane śledzie po wewnętrznej 
wsiach ułatwiają kO'biech-m8ltee cą wybrano ob. NOWlCką, która nie niężnych. warny wywar. strome musztardą, posypujemy je pie_ 

h ani d' k 25 mil' I szczędzi ~ysiłków. aby koło wykazy· To niedociągnięcie powinno być przem i posiekaną cebulką, ZWijamy 
wyc ow e Zlec a., lOna wało duzą aktywność. PracownIce . .. d Ważne jest gotowanle warzyw pod poCZYIUljąC od grzbietu i zapInamy Ul-
matek, mających po kilkoro dzie spółdzielnI przepracowały ostatnIo jak na l.szybcleJ usunIęte dla ~bra przykryciem, bowiem przyśpiesza to struganym drewienkiem. Zalewamy 
ci u~yskało odznaczenia za Ich wy po 20 godzIn bezpłatnie przy robotach zatrudmonych w spółdzIelnI kobIet. ich gotowanie. Warzyw nie należy nlg- bądź octem prtygotowanym z listkiem 
chowanie. Dad odbudową· Barbara Tomczak bobkowym l cukrem, bądź oliwą. i za-II nią Z8IIKl'lll1ać. (m. z.). 

/t. MAKARENKQ 

C 
lU clruglm okresie trzeba wymaga6 
n od rodzic6w przede wszystkim czuj. 
ności. Wasz chłopiec wybiega na 
dwór i przyłącza się do grpmadki in­
nych. Musicie dowiedzieć się dokład 
nie, jacy to są chłopcy. Wasza có­
recz1ca wyrywa się na potlw6rze do 
koleżanek powinniście dobrze 
znac te dziewczynki. Powinniście wic 
dzieć, czym są pochłonięci koledzy 
waszego dziecka, jakie mają wady, 
co jest złego w ich zabawach . .-

e 
pogodzić IIwoje dziecko s pneclwnl­
kiem, zaproście go w gościnę, poro. 
m'awiajcie z nim, poznajcie !Iię z je-

r 
Kształtowanie 

charakteru dziecka 
go ojcem, wyjaśnijcie całll sprawę· W trzecim okresie rodzice jut nie 
Najważniejsze, żebyście widzieH kierują zabawą, należy to do Ol' 
przed sobą nie tylko swoje dziecko, ganizacji szkolnej lub sportowej, lecz 
lecz całą grupę dzieci, abyście sta- rodzice nadal posiadają VI'iele możIi­
J;ali się przy pomocy innych rodzi... wości, do wywierania dobroczynnego 
Ćów całą tę grupę wychować. B~ wpływu na charakter dziecka. W tym 

~!iez ~aj~~::~n db~ż~~~:!~ t~l:: czasie trzeba pilnie uważać, żeby 

z 
nika, lder<)wa~ uwagę na sprawy or­
ganizacji. treningu, dyscypliny w dm 
żynie. 'l" l .• t!ba wdrażać dzieci do za­
chowania r6wnowagi ducha zarówno 
w powodzeniu, jak niepowodzenIU. 
Będzie bardzo dobrze, jeżeli i w tym 
okresie rodzice poznają bliżej kole.­
gów syna, czy córki z drużyny. 

(Dalszy ciąg nastąpi) 

dy ({otować loby t długo na wolnym og- sypujemy reut, cebul1. 
nlu, gdy.i nlaz.c'l.Y to wiUimlny. Jedynie 
warzywa Uściaste nalety gotować bez 
przykrycia, aby nie traclly koloru. Nie 
należy goŁowa!! wanyw w garnkach 
żelaznych bądt też obtłuczonych, gdyż 
żelaw zmIenia ich smak l kolor. 

W racjonalnie prowadzonym gospo­
darstwie nie marnuje 51~ wywaru z ugo 
towanych warzyw, lecz używa się go 
do sporządzanych zup. 

Warzywa powinny być podawane do 
stołu bezpośrednIo po przyrządzeniu, 
gdyż przez dłuższe stanie na kuchni 

SALA TKA SLEDZlOWA 
~raJemy drobno Jednego śledzia 

oczyszczonego, parę ufZotowanych zie. 
mnlak6w oraz wszelkie jarzyny ugoto 
wane w zupie. Pooadto garść oddziel­
nie ugotowanej fasoli, praz jedną drob 

)lo posiekan, cebul~. Sól I pieprz do 
smaku. Mieszamy wszystkie te skład_ 
niki sałaty i zalewamy pół szklanką 
śmietany. Jeżeli chcemy, aby sałatka 
była ostrzejsza, do śmietany dodajemy 
musztardę, jeśli jlj wolimy łagodniejszą 
w smaku wówczas doprawjamy ją od­
robiną cukru. 

'łIV każdej gminr e Zdarza się bardzo często, że zaIn.­
teresowanie się i inicjatywa jednego 
z rodziców pomaga uporządkować i 
zmienić na lepsze życie całej groma,. 
dy dzieci. Zauważyliście np., że zimą 
dzieci zjeżdżają, jak z górki, ze zlo­
dowaciałej kupy śmieci. Porozumcie 
się z innymi rodzicami, a jeżeli nie, 
8ami pom6:l;cie dzieciom usypać gOr­
kę ze śniegu. Zróbcie dla swego syn.­
ka proste, drewniane saneczki, a zo­
baczycie, że wkrótce i inne dzieci 
będą miały podobne. 

ko zauważy, że nle dajecie się por- zapał do sportu nie przerodził się w 
wać l'odzinnemu "patriotyzmowi", że pocbłaniającą namiętność, trzeba kie 
spełniacie zadanie społeczne - i b~ rować uwagę dzieci i na inne rodza­
dzie z was brało przykład. Nie ma je działalności. Trzeba wyrabiać w 
nic szkodliwszego, nit zawzięta na,. chłopcu, czy dziewcz~rnce, dumę nie 
pastliwość ojca lub matki w stos~ t~lko ze .swego bosobdl~t~gO powodze- W celu udostępnienia kobIetom W KAZDE.J GMIN1E WIEJSKIEJ I ka nad noworodkIem zwalczanie 
ku do sąsiedniej rodz.iny Taka na- ma, ale Jeszcze ar ZleJ z powo<!ze.- . i ' : 

tl ' " ł" b'! d . nia sweJ' drużyny czy organizacji I wiejskim fachowej pomocy poł{)zn - była choć Jedna położna.. Do obowiąz Wrlała.lnosci "I;)abel(u WIejskich, OlU 

We ws~ach powstają Izby Porodolłve 

pas iWOSC w asme wyra a w Zlec- • ., . . . • MIni ~ł ' • 
ku złośliwość, podejrzliwość, dziki Trze~a pOllllillguc wszelkle chełph- czej w ca;asie cl~y ł porodu, ' - ku połO'1ne,J -:u~nnej na.Ieży opieka ~(1Wsze.chnianle wiedzy o higIenie 
i ślepy egoizm rodzinny. WOŚCI, uczy~ szacunku dla przeclw- sterstwo Zdrowia d~ tW t-ego abY nad kobIetą ca.ęza.rną 1 roozącą, ople- ma.tJk1 1 dziecka. Obowiąald swe wy_ 

;)0000000000000000000000000000000~00000000000 00000000000000000000000000000000000000000000000000000000 pełnia położna pod kicnmldem kie­
rownika O<§rod.ka zdrowia 1 leka.ma 
P<l'Wia.towego. 

Niezwykle ważne i pożyteczne w 
tym okresie jest porozumiewanie się 
rodziców z sobą. Niestety, spotyka 
się to bardzo rzadko wśród naszych 
rodziców. Rodzice nie lubią, kiedy 
dziecko biega po dworze, ale nie po­
mówią o tyn;t w swym gronie, nIe 
obmyślą wspólnie czegoś lepszego, a Dzi§ przedstawiamy naszym Czy tel­
przecież to wcale nie jest trudne i nic1;kom modele jesiennych kostiumów, 
każdego stać na to. Dzieci w tym 0- su kIen oraz. pl~s z czy. . 
kresie zaczynają się już organizo- Kosl1umy JesIenne uszy Jemy z tkaniny 

wać w pewnego rodzaju zespoły - ! f~~:1;~~;~\~~:j~;1\lful~~'~I~i·~:~;.~'),j[;~!!l\t~\~i:~? byłoby bardzo dobrze, gdyby i ro- · "'-
dzice zorganizowali się dla wspólne \ 
go h"~rowallia nimi. 

Wła~dwe 
po~tępnwan·erodzków ;. 

C zęsto w tym okresie dzieci kłócą 
się, biją, skarżą na siebie na- ! 

wzajem. Rodzice popełniają błąd, je-- ! 
teli od razu s tają. po stronie swego " 
dziecka i zaczyń'ają się kłócić z 1'0-

dz~ca~ni winow~jcy całego zajścia. 'i :: 
J ezeh wasze dZIecko przyszło do do- .' ."".";":""::,,,?,,,,,; 

mu zapłakane, jeżeli jest skrzyw- . ,,' 
dzone, rozdrażnione, nie irytujcie się , . 
pochopnie i nie rzucajcie się do ata,. 
ku na tego, kto je skrzywdził i na 
jego rodziców. Wypytajcie najpierw 
spokojnie swego syna, .czy córkę!, po­
starajcie się Qdtworzyc całe Za]SCle. 
Rzadko się zdar za, aby tylko jedna 
strona była winna. Na pewno i wa­
sze dziecko się uniosło; wytłumacz­
cie mu że w zabawie nieraz trzeba 
ustąpić: że trzeba w m.i.al:ę moźI?-0ści 
szukać pokojowego wyJSC1a z mepo­
rozumień. Postarajcie sie konie~znie 

doś!! grubej. Na teń cel u.ży~ możemy 
mateniałów g-ładkich lub desenivwych 
(kratka albo paski). Pierwszy kostium 
składa się z wąskiej spódniCY i sporto­
wo skrojonej kurtki. Komplet taki może 
być sporzljdzony z dwóch różnobarw­
nych, ale harmonizujących ze sobą ma_ 
teriałów. Drugi kostium to ubiór typo 
wo sportowy. Spódnica układana w pli­
sy, żakiet wcięty. 

Płaszcze jesienno - zimowe uszyjemy 

% materiału clemneg-o. W zalełnoścl od 
naszych możliwości finansowych zasto 
sujemy pr:ty nich przybranie futrzane, 
albo uszyjemy je bez futra, ogranicza 
jąo sIę do szalika welnianego. 

Obok teg-o przedstawiamy na rysun­
ku, modele sukien popołudniowych l 
meczorowych. Sukienki te uszy jemy 
% tkanin jedwabnych. Odznaczają się, 

jak wld~lmy, dość wyszukanym krojem 
l sporządzenie ich powierzyć należy 

krawcowej. 

z pomocy położnych kONystaJ" 
wszystkIe kobiety cię'Ża.rne l rodzą­
ce, za.mieszltałe w gminie. Ludncść 
nleza.mcina., a więc cI wszyscy, któ­
rzy nIe płacą podatku dochodowego, 
małorolni or~ ubCl1:PiC{'zClli w Ubez­
pIecza.lni Społecznej k~rzystają z po 
mocy położnych bezpłatnie. 

Już w chwili obecnej 1656 GMIN 
POSIADA SWOJE POł"OZNE. Te­
raz p~ystępuje . Ministersfwo Zdro­
wia do (tbsaćlza.nia p()Jożllymi pozo­
stałych gmin. 

Przewid2iano, źe na każde 5 tysię­
cy mIeszkańców gminy pr~ypaśc po­
winna jedna połGina. Równocześnie 
Ministerstwo Zdro.wia przystąpiło do 
o;rganizowanIa IZB PORODOWYCH 
w gminach wiejsIdch. 

P·lan 6-letni PtnewiduJe, ze cały 

kraj pokiryty zl}:.tanic siecią tJ' " i'lb. 
KierownillIem izby P 01'00 oweJ jest 
lekarz - specjalista. 

Objęcie całego Iiraju siecIą izb po 
rodowych podniesie niewątpliwie 

. stan zdrowia najszerszych mas lud­
". ności zwłaszc:r.a na zaniedbanej do 

g'Jl ttj JL.kifi 

tej POTY wsi. Przyczyni się to ~arów­
no (lo dalszego zmniejszenia śmlerlel 

j 
MŚci w~ród kobiet Il'odzących i nle­
mowll\:t. 



-
Kronika m. Radomska z narady racjonalizatoró,,! i nowatorów w "Metalurgii" Przy czynnej POIOOCY 

l\.QMU WINSZUJEMY 
Sobota, dnia 8 października 

1!)49 r. 
Dzis: Pelagii 

ała ulepszenia umożliwiają zaoszczędzenie 
Ligi Kobiet 

powstaią nowe przedszkola 
w ostatnim okresie na terenie 

naszego powiatu daje się zauważyć 
poważny TOZWÓj przedszkoli. Od, 
dział 'rowarzystwa Przyjaciół 
Dzieci \V Radomsku postanowił w 
najbliż"szych dniach uruchomić nO· 
we pr-c;edgzkola w Konstantynowie 
i Bog12tr~iłi)wica-ch. "V związku z 
tym Liga Kobiet zadeklaro;':ała 

''',1 AZNIF.,fSZE TELEFO~Y 
Hliellkicl, 

10 Stt':1Ż Pożarna 
11 Urząd BE:zp. Publiczn. 
13 "G los Ra c] Cltl1SZCZa liski" 
12 R. S, W. "Prasa" 
1:3 Pc)\,vi.at. K omenda M,O, 
51 Miejski Komisariat 1\10. 
91 Starostwo Powiatowe 
50 Szpita l PowiatO\r..' y 

163 Pogotowie Ratunkowe 
PCK. 

DYŻURY AP'l'Eł\: 
Dz:s' ('j8Zej nocy dyżuruje apte­

ka gm!'. Spoza, miEs?cz8ca się 
przy ul. L:manowskiego. -

KIN A: 

.Tak '.\"irJllY przy lir znyrb za­
k 1i; l ILH: h ]JI',H' ~' pO\\'~laif), Kluhy 
R acjona lt:(:atoróv.. skup; ające 
t~ ' ('h \\ ' ąy..: t ki eh r o!J o,t llili;ó\\-, 
k tórzy przez 'ulepszenie dążą 
do %\,, ' i~. k,;? r l l ia 1.)1'odu),(·ji, HIII'h 
racjonali zatorski p r zynosi Pań­

" t \\' U mi.J rollo\l·O O,;Zł'Z~ l 110-'(,1 
i zi.loszC'zt;dza pracG robotników, 
\\'ła ~ łlir {Uato,g'o Pnlh't\\'o o(a­
(1lfl. 1'3tiollal iza tc'1'uw tJ '0-.:1;; Ih,,':a 
opieki,! i przyznaje im wysoki~ 
prem~e, 

nIHil r:.l c .i~'}l l~ ~i %a jOl'!lki na te­
i'(>j1)(' Hauoln'3ka roz\vija. ~: ię co­
: '<1.7. )l om.r~lniej. "SkJ'l.nrki po­
:1 y~; j'Ów" pelne 8:;1. 7.'l\\-,::ze \\"'-1 i (}s 
kfh, ratjonaliz-ato!',:.;.Jdch robotni 
I,ów, k(Ól~!.~' IV 'ten "n{)~6b chc<;1. 
m:pl'awni6 produkcję. 

Pl'zecl kilko'ma dniami IV ,.:\Ie 
K ino ,,'Wolność" ul. Natutowi- talm'gii" .rJdbyla ;.;iC na r ada. J'(1ejo 

cza 8 wyświetla film produkcj i naIizatorów i now<1torów produk 
włosk~ej pL .,!>agicmv pościg". cji. W pierwszym punkcje ob­
Po~zątek sean,mw w dn: powsze- I'nd ]Jn:c\\·o .] ili (,Z';;I C\' IlHl'arh' in;i 
~:h~le.o goclz, 18,l 20, \\. n 'edz iele f"lll 'Yl1m\'~ki wW:ljo 111il 11\IlI'<1-

l SW1(~ta porąnkl o godz, 10 i 12.1 ;)~ '(' h'z ok,i!nik: t:ln \\ '~Jlnll\ ie 
~eal1se POp~\łHdn mve o Hi, } 8 i ~O' l l'acjonaLi z3torst\vR. podkl'(!ślaiąc 
C;:na b letow na porank; w;'o<'nosi I iedll()('zcfmie Tnlżno~4 r i IIC'~ lJn-

. 2~ zł. i12, w~zys~k',: micjsca, Film ~I:('dlll \\'llł~'\Y !1n )i! ' (,l'I. łul;,ejl.'. ,,-~ ' -
dla mlodzle:::y medozwolony. ntklą z. zastos ':;waIlia ulepszeń ,i 

- ---- 11~o n: r .;1~\\' ra:'j o'llrtliwt{)l'<;kicb. 
Adres Reclake:ii : Administracji \a..;t ę pllu' k{)ln ' ~arl. o"7.(,7,~'dLlf)­

"Głosu Ha'doms~;czańskieg()" 
Radomsko, ul. Reymonta Nr 3!l 

Administracja - tel. Nr 12, 
czynna codziennie od godz. g-ej 
do 16-ej, 

,~~::()'\y~ ' zj ('~rl ,"J)l"f1I\·Old"llic. n­

li:tól'ym %QPO%l l a ł zelmlll\'c:ll 'I 

rl{)t~'('Ill' Ze] "O'lY \'111 i o,::; n ~'Il i0Ci Dlll i 
ll~ t~·Ul o,l c i!ilnl. Znnl)C1 0 \\'3f on 
,'Ó\\'Il: p, ż do ))l'iluJ\\ 'nikÓ\\·. alJ\ 
!la każdym kroku starali sic u­
!enSZ[1I?, iJl'orlukr.!ę. podnO'f; zlJC: je 
d~10(,Z(\~llie jei ilość i jl~ .ko~ć. 

Dyrektol' za lda,lll poinfo-rmo­
\n ł zehraurch o e\\'cmtualn",ch 
ulepszenineb i \\'1 I i n:,ka,C' h na 
prz\- ;.::zlość:, króI'p IV ]'ezultac:ie 
daJ;'.(\. o8z~ l: ęclIiOŚ(~ ]WHC'Y i IV ie­
k~z~], -\\'\'ll(ljllO~Ć ~ależalo,hy p,o­
mvśleć {) zu"toso\\'<llIiu ])ii5tol€-
1 ów do rnn lm\ a Iii a bę.JJ n Ó I,' i 
,;kJ'zynek. o WPl'OIHlc!zeniu ma­
;::z~' n do zawijania ~pl'Qżyn, l<tó­
re \\,)Tug'owal~'hy I'CC7.łle za \yija 

nie. o nrUdlOl1J!('niu oIoktJ'yczn'e 
go Ilumoratora do w\-pala,nia nu 
merów na skrzynkach o zastoso­
waniu oclpo\Yietllliego pieca ce­
lem wdopirnin J'e",,-t)· cynl,u z 
Ixrpiolll crnkowcgn. \\'al'to p 'O' 
m.v ,śle6 także o zainstalow'ail'liu 
specjalnych ul'zą.dzerl ~al\Vaniza 
cy.il1~-cb . ~elem śl'ir;lgania z ko~'l­
ców dr.uh'! resztek <:~rny. Konie­
czne .iest także szybkie UJ'ucho­
mienie gwoździar'ek sz~'])l\()bież 
1I\-c h j Z[ti:to',:owanie ŻLu'lt\via do 
t; ienki ch lindów JW odclziaie 
k \Y[i si D 1'11 i, 

,,- dals'I.,rm rilJ.g-u narad" W.\'­
\\'i~l 7 aJu ,::ię ożywiona tlY'sknsja, 
,y k tórej ro,lJotnicy wskazywali 
na COl'aZ to nowe możliwości 
Zf) "lc:"owa nia uj en'C' zel1, 

Ob. I{ \'." [eci,(u3!ti za p r,opOrlQwał, 
by dntyehe7.i1sowe 1'0-(' zne zbija­
nil.' 7~ki'Z\' uek w"t0lJić llJtlSZV!)-o­
wnTl,i rÓ'\Yl1Grześuie poclał \\'nio 
;:ck. żcł)y \\·ode. k tÓl'ą, \vy'lewa 
..:il: p·o "kl'~'stali7owalliu 8ial'C'za 
nu. ui\-ć l1{)\vtól'ni e do kadzi, 
;~dyż po-;rada oDa .ie~zcze ' dość 
znaezm- pl'{)cent kwasu_ 

Ob. D~Tmka 11l'OP Ollluje, żebr 

\\';lzyslkie ł11aszyn~' g\\'oźdiliar­
skie miał...- naped iłld~' \yidualnr. 

Ob. Sik \\'skaz.at na. konieez­
ność zHil!,~; talo\\'allia ce,nti'alIlPgo 
ogrzewania na oddziale \vkręt-
karni. , 

' l 

W Od]10wieuzi elIT. GIIl:'nw\\'-
ski \"r.iaśnił zebl'aiwm. r.e'kotlo­
wnia nie może być obecnie 
\)n:e'c iażnna. Z chwilą, j 0cLla,k, 
kiec!\- tlast~l~)i zmiana n.ap~tlu 
l: prt;tdu s tałego na Zmip.nll~· , hl) 
ddł) możnll. p ;)m)'śleć o c!opl'()"'n 
dzen.iu pary na poszczególne 
()(Jdziafy. \V dalszym cio,{2:u \vy­
iaśnia on. że obecnie wkl'Qtlmr-

nin h('uzie pracowała. na ch ie 
zmian\' i prz\' o'Pfllanin piecami 
o 3tudzenio orldziału hc:d:r.ie Złla-
l'imill lUniej.,zE'. 

T~'l e p<nvi eilziala na,m nar'alln swój udział w akeji organizowania 
nU·j{J\l lu:ba,tClrów. \Yysullif~~t'e przedszkoli, ofiarowując jedno· 
1'11'20:< dYl'nJ,tol'a i l'O!JOtllików cześnie po 20 tysięcy złotych na 
\\·iliosl-.:i s:). hm'uw i~to{lle, \Vie 
nynw. że robotnie)' tego zalda- każdą nową plac6wkę. 
du dolO'ż<:t w;ózelkic:h s'taral'!, a,lJy Oddział TPD składa tą drogą. po 
zasto::io\\'ac' llO,,(e nle1p57.0nill, i IV! drt.iękov,;anie Lidze Kobiet za jej 
t~l? '. ;;po-s?,b, n ie~ t.~-ll,o Z~?s·7.,~z~: I ofiarność i głębokie zrozumienie 
dZl~ ]Xl'\\.nzne ;U.l?y • .,l~cz. 10\~, dla spraw organizowania tych n ie-
1l18Z z,,:~~kszyc ll{)sc I .lakOH~lzwYI-Ie po~ytecznych placówek ' 
p l'od ukc] l. ,/." . 

(Sła\y) (Szol) 

W ramach Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 

zorganizowany zostanie konkurs 
na nai).eps~y zespół artystyczny 

W z'wiąlZku z t rwającym Miesią· 
cem Pogłębiel1ia Przyjaźni PoJ«ko· 
Radzieckiej Zarząll Powiatowy 
Z\viązku Samopomoć!y Chłop5~kiej 
otganizuje konkurs na uajiep:sze 
wykonanie insceniza cji. sztuki i 
pieśni radzieckich. Udział IV kon· 
kursie mogą brać 1Y8zystkic lwI" 
Z:rvIP i zesp(l ły świctlico\"'0. Teksty 
należy c--:c l'pae z materialów świc· 
tllcowych onn miesięczników il:­
strukcyjnych. 

lwnkursu do momen.tu l'ozpocz~da 
eliminacji powiatowej. Po uzysl~a­
niu zatwierdzenia, przez Komitet 
Organhacyjny należy niezwloczn:e 
rozpoczą{~ pról:>y zgłoszonych utVlC­
I'ÓW. ' Termin i miejsce eliminaoji 
zORtal.1ą podane. 

5.000 zł. Niezależnie od powyisze· 
go Zarząd Główny Zwiąizku Samo­
pomocy Chłopskiej przeznacza su· 
mę 50.000 zł. do dyspozycji Cen­
trnlr~ej , Komisji Artystyezllej, któ' 
ra może w rama~h tych funduszów 
pr~y:m8ć dodatJ.wwe llil.gro<ly, za 
lwjJcp>C7.e przygotowanie reporta­
żu muzyczneĘo itp. Dla JłajlejJsze­
go zes!)ołu powiatowego przewi· 
dz;ano cer>..ne nagrody IV postaci 
radio-odbiornikó\v, bibliotek itp. 

Powiatowa Roda Kobieto ID Radomsku 
_ W związlm z powyższym ulwn· 

stytuował się komitet organizacyj 
ny, w skład którego weszli: in· 
spektor szkolny ob. Bednarski, 
przedstawiciel TPPR tow. Szeliga, 
referent lmltllral:uo·oświatowy przy 
Powiatowej Radzie Związków Za· 
wodowych ob, Fałendysz, J?rzeclsta 
wiciel Komitetn PZPR tow. Sur­
macki,' z ramienia ZSCh ob. Za toń­
ski oraz przedstawioiel ZM)? kol. 
Miec,;ysław Otolińsld. 

Zespołom specjalnie wyromJO­
nym przysługi'wae bęclzie prawo n­
,zyskania trzech lub dwóch kole';' 
nych 'nagród. Za opracowanie sztu 
ki lub pie :~ni wyróź!}ionej na c;imi· 
nacji powiatowej przewidrzi.ana jest 
nagroda 1'-1 wysokości 10,000 Ze1.. 
za przygotowanie sztuki lub P:CŚll; 
dopuszczonej do eliminacji -

Zespoły które wJ'Tóżnią się W 
eliminacji powiatowej bęc!ą brały 
udział IV konkursie wojewódzkim. 

(K. T.) 

NAUKA I PRACA -p,·zg -procq 
Powiatowa Rada Kobieca ma \ dniu 25 ubiegłego miesiaca do Ko­

poważne zadania do spełnienia. Ja- mitetów członkowskich 'w~szlo 45 
ko organ nadrzędny winna czuwać pl'ocent lwbiet. I tu wymienić trze· 
nad pracą -organizacji kobietych. ba gminę Maluszyn. gdzie weszło 
dążyć do ~vit'kszauia szeregów Li· stosunkowo najwięcej kobiet do 
gi Kobiet i Kół GoSPOdY!'l Vi'iej- Komjtetów Członkowskich. 
skich, . i. otaczać opieką kobietę Z inn'ych ważniejszych prac należy 
wiejską. ' wymienić przygotowania do l'eor· 

Jalt z zadań tych wywiązuje się ganizacji Gminnych Rad Kobie-
PRK w Radomskn? cych. Reorganizacja ta ma na celu 

W ost.atnim okresie działalność powięks'lcuie składu, a przez to sa 
Powiatowej Rady Kobiecej w Ra· mo rozszerzenie !Zasięgu prac i uak 
domsku skoncentrowała się głów- tywnienie działalności. Reorganiza 
nie na przygotowaniach i WZięciu cja ta nastą.pi w dniach od 10 do 
ndziału w wyborach do Komitetów 25 bieżącego miesiąca. I tutaj 
Członkowskich placówek spółdziel· c-złonk:nie PRl( mają bardzo dużo 
czych. Członkinie Rady wyjeżdżały pracy. Trzeba przeprowadzać \V 

na wsie i tłomaczyły kobietom wiej gminach zebnmi9. tl'leba instl'llO' 
skim, że muszą wziąć gremialny wać kobiety wiejskie i szeroko 
udział w wyborach i wejść do !{o· omawiać zadU1lia. które ma do 
mitetów. '1'a akcja przechvyborcza spełnieniu Gminna Rada Robieca. 
uwieńczona ź:ostala poważnyIlu re· Warto jeszcze zaznaczyć, że Po· 
e-r.!ltatami. W dwunastu gminach, wiatowa Rada przydzieliła każdej 
~v których wybory odbyły się w członkini PRK jedną gminę pod 

Z dniem 30 października 
mIJa termin zgłaszania roszczeń przez 

poszkodowonych uczesfni!(ów walk o wolność 
Wszystkie osoby, ' które na slm-I interesowani nie będą mogE otrzy 

t ek służby wojskowej od dn:u mać żadnego zaopatrzen ,a ze Skal' 
l ,vrześn ; Q 1939 r. do maja 194;:' , hu PaJlstwa. 
roku, bąo:i; też wskutek służhy w , Pl'zypom'namy, że uczestnicy 
organizacjach podz.emnych i par \;'a1k ,v .nni zgłosi ć się do Sla1'O-
1yzancklch zostały poszkodowane "twa Pow li} tmyego w Łodz : (Rele 
na zdrowiu, winny ostatecznie do rat ..spra\v InwaLdzkich), wdowy 
dnia 30 paźdz:erni.ka zgłos'ć sw~ zaś do Izby Skai'bowej - Wy­
roszct:enia. Wmny również zgłosić dzial VI. Bliższych inform:lcji u­
!'ię 'wdowy po ucze5tn.kach walk, dz:ela Pow:ato\Ve Kolo Związku 
czy też po żolniepach Wojska Pol Inwalidów Wojermych w Radom­
skiego. Po tym termin:e spravly ~I~u, m:e,'3zczące się przy ul. Rey-
te .staną się przedawnionymi i za monta Nr 7. Kt. 

Również mies'zkańcy miast l 
chle\vnej: - hodowcy trzody 

zostaną zaopatrzeni w pasze treściwe I 
M: n ~ster RoLn:dwrt : RR. kilka \V IvIinUcl's t '.v' e Roln :ctwa o::Jbyla ' 

,llie.s;ęcy temu wy~,hlP:ł z apelem [i i~ ko"rel'cncja z lH.lz iaLcm przed l 
CI rozw:n ~cie tllCZU trzody chlew 'hw' c:eL Centbli M ~sn ej , Zw: ąz i 

, t l' kó",\' Z:l\\'Oclo'.'; ych, Li?,i K obiet.! 
' l ej w m ;l S~:IC ,1. eo POTvlOl na w y -. . l I ;' d' . 'Zl\lP • I 
l\o~- z,rstal1ie ma:'nuj 'F:y ::h s ę rwj- :~\\' :;1Z ~u nwal 0\\' l ~ / oraz , 

. !)l'as:;' stoł eczn ej, W v . .rvn:ktt konfc : 
czr:;ściej odpaclkóll' kuchennych. i'l~ ncj' ustalono, że M: n ,;lE;rst wo i 
~ipra\l'ą ('·l za : n 'le l'< 'c:t;wało sr(~ wie ltolnictwCl k;órc zolJo\','i c!zalo si~ 
lu m eSLk a ll có\V m'asL przede do jak l\ajszcrszcgo popc!rc:a 1'0Z- ; 

\\'szy;; tkim spo';ród tych. którzy W'jDjąt:Cj się w m :astach hodowli : 
m 'cszka,jq nCl peryfcr :ach i mRją trzody chlewnej , dostarczy zainte 1 

odpow ~edn i e do tego celu jJomif'sz r esowilnym pros ·ęta. pewne ilości 
Ci.e:l:a. paszy t reś ci \ye:i o raz opracuj e wy 

W zw:ązku z tym w dn\l 6 bm. tyczne dla całej akcj i, 

• ~ ••• lt •••••• I!I •• t!iIlJtgIiJl.'R~~~~~~~.~_~.~~ •• .,.nCl •• D •••••• 1I •••••• ,.Ił ••••• ".~~~~ 

opiekę, I tak każda rz nich została 
opiekunką jedncj gminy. Mimo, że 
dokonano tego nie dawno. rezulta­
ty są już jednak widoczne. 

Opiekunki pomagają w praC'y 
GmiJlllym. Radom Kobiecym, sł1lżą 
im radą, instruują. wskazują na 
błędy i wysuwają lwnkretne sposa 
by zlikwidowania ich, 

Dzięki nim ożywUa się praca n!;l. 
odclttlm kobiecym i nabrała więk· 
szego rozmachu. (Sław) 

Komitet ma rza zadanie opraco· 
wać wykaz zgłoszonych na kon­
kurs zespołów z uwzględnieniem 
repertuaru i opracowall muzycz· 
nych oraz przygotować eliminacje 
powiatowe. 

Przypominamy raiZ jeszcze wa­
runki konkursu. 

Okres przygotowania sztuki lub 
pieśni trwa od chwili ogłoszenia 

Rolnicy powiatu radomszczańskiego 
za,powiadają podjęcie licznych zobo\'viązań 

na Dzh:ń Zjednoczenia Stronnnictw Ludowych 
Na terenie c!łłe:i Polski odbywa· 

ją się pTZygotowania do Kongresu 
,J.lednoczeJ.llO\.vego stfoanictw ludo· 
wych jaki odbędzie się 27·go listo· 
pada. 

Ludowego i Pol~kiego Stronnictwa 
Ludowego w Radomsku przys tąpi'l 
do or ganirwwania Komitetów Czy· 
nu Przedlwngresowego 11a tereni ::. 
całego powiatu. (H:_ T·2 

hasłem młodzieży ZMP-owskie; 
Liceum Rolniczo, w Dobryszycach 

Młodzież ZMP-owska przy Lice-, żącym roku 8zkolnynl młod2!ież 
um Rolniczym w DobrY,3?'Y<::,1.C'h urządzHa kilkakrotnie imprerzy z 
:wrgallizcwana jest IV ~rzech lw - których dochód pn;eznaczono 'na 
łach. Łącznie koła te :;k'tIJia.;ą 62 budowę przystanku kolejowego 
crtłonków, Nad cało8cią.ljTaC C'7,uwc. w Dobryszycach. Obecnie dla ucz­
Zarząd SZko.:~ly z prl. c ,v J'ln;czącvm czenia I Zjaz9u Wojewódzkiego 
kol. Kołodzi.,jem na CZ,oIC. ~\1h.- ZMP młoruzleż zobowiązała się 
dzież prcwadzi ze3,, 61 Ónj1'n~Hyt7.n" ostatecznie wykończyć budowę 
i c11óralny, CbCjllCijC1CY ł2,c'kmic [iD p-rzystanku i o<ldać go do użytlm. 
o::;ób. Rówu ; 3ż d')brze J'OZ\Vi)1jęta Młodzież postanowiła wreszcie 
jest praca w ';c\::jacll sp0rl ow:v~h, przyjść z pomocą dyrekcji szkoły 
D'.va ;;3.Zy w 1 y:; LI'o'U c lby\\';::i:i ~.;~ przy zbiorze ro:ilin okopowyc·h. 
tłi ieczol'y {;\~.·l(~ 1 1icu\-re, na Itt(Jl"c S. I{. 
s kl:-ltlają f;i ę [1](' :::' , I , odc~y-y Jlogt:.· 
danki itp. R6 ',V :L·~2 d"" J. j flZy \\. < y­
:~ O dliiLl Pl'OW'I;lzcnf' :e"L f' ... k;:- ic·nje 
i deol~gicznc. Młodzi~ż chętnie ko­
j'zy>ita c hibli r teld. li c":H .. (',j 1 l--O(J 
tdmów. Ponadto ZMP· :1'.;; f; .'J pl'OW '1· 

dzq, sp6łd zielni.ę llc:m;owską. PmC:1 
młodziciowa jednak nie ogranicza 
się tylko do terenu szkoły. W bie· 

Pomyślnie 
skup jaj 

przebiega 
i 'drobiu 

-----------------------------------------------_.----

Co zrobiono na odcillku, 
W zwią,'ćku z powyższym i dla 

uczrzei1ia tego ważrrego dnia w hi, 
stol'i.i Ruchu Ludowego, rolnicy 
lJowi3.tu radomszczallskiego zapo· 
~"iadają podjęcie licznych zobo· 
wiązarl, które wyl'aŻHĆ się będr} bezpieczerisłwa i higieny procy w PFMG Nr 1 
gremialnym przystąpieniem do 

O!n'I~gowa Ulecznrnia Spółdziel, 
cza w l-tadomslul posiada nu tere' 
nie powiatu radómszc<:a11skiego 28 
[llml.bw pomocniezycjj, za pomoc:,! 
kt6rJch dokolluje E;kupu jaj. dro· 
biu i mleka. Dzi\?J~ i dość gęstyf1J 
sieciom tych pUl1!~tów, każdy roJ­
aik ma mo:mość ods-:awięniil wy· 
żej \,:,ymienionych pl;.oduktów na 
ten::l1Ic ~wojej lUb VO-)]i ć;kie.l wio-
31,i. grup producentów, budową nowych Na terenie Państvlovlej Fabryki 

dró~' i domó~~ ludowych. reperacj~! Mebli Gię tych Nr 1 w ostatnim 
mostów i masowym utltziałem \ y okresie daje się zauważyć o~;ywic· 
'l kcji zwalczania analfabetyzmu. na działalność koła be:zpieczcJlstwa 
[\)l;iewa;,; podjęcie tych zobowiązall i higieny pracy. We wr~eśniu n3 
zapowiadają jn:i niemal :vs~?stkic I D,zy~dad ,dokonano .p. o\'vaznych ,za· 
c;rmnady, w dltiach naJblizszycl! bezpw::zen maRzyn l usumęto lIcz 
zarządy powiato'we Stronnictwa tle niedo ciągni cia. A więc przede 

--PRENUMERATĘ PISM RADZIECKICH 
na rok 1950 

przyjmują placówki RSW "PRASA" 
Rozdzielnia RSW "PRASA" Łódi, Piotrkowska 200 

" .. .. .. Piotrkowska 288 
" Nowomiejska 2 

ł,ódź, Piotrko wska 55 " " " Biuro Reklam i Ogłoszeń, 
Rozdkielnia RSW "PRASA" Zgierz, 1-$0 !\faja 14 
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Kutno, Narutowicza 1 
Pabianice, Armii Czerwonej lU 
Ozorków, Rynek 2 
Końskie, Małachowskiego 16 
Rawa lf az., Rynek 2 
Tomaszów, Żymienkiego 21 
Piotrków, Słowackiego 26 
'>\"ieJUll, KrMcwslca 2G 
Brzeziny, Micklewicza fi-8 
Raclom:;ko, Reymonta 39 

" Zduńska Wola. l.a5ka j <1 
" Łowicz, Bie'l'utu 4 

" Skierniewice, gen. Świerczewf,ki ego:.! 
" " Sieradz, Rynek 1 
" " Opoczno, Pl. Kościuszki 3 . 

kĘi~garnie Sp. Wyd. "Ki'lill-źka - Vnedza" tak w Łodzi 
jak i na terenie województwa 

Centrala Klubu Międzynarodowej Prasy i I{'<if!żki - W!\l'Szawa 
'Belg'aleJa 14, PKO I-8270 i jego oadzialy: 

I \Yarsl\awa, żoliborz, Mickiewicza 27 

wszystkim na terenie całego zalda· 
du' ustawiono Ul;7.ądzenia przeci\r· 
pożarowe. Na odc1:>:iale giętarni 
przerobiono trzy pcmkty świetlne 
i odd:?no do użytku dla p1'3COi':ni· 
l,-ów tcgo zakładu, u:uJ1wHlnie. 

Jeśli ch edzi c 
plac fabryczny, , to rzabrukowallo 
wszystkie wyrwy. Strych nan. apn: 
turą II został oczyszczony ze 
wszystkich zbędnych przedmiotów 
i pół.liabrykatów. Przerobicno 
wre:::rzcie starą instalację świetlną 
na nową. 

(Maz) . 

Jak się dowiadujemy, mim') okre 
su kopania ziemn;akc.V(l dOiltawa 
mleka. jaj i drobiu utrzymuje się 
ua pooiol11ie z ubiegłyeh miesięcy. 

----, 

DJ wzmianki z dnit, 23 wrześnin 
wlrradł się błąd zniekształcający 
treść. Eugeniusz Kowa!czyk za· 
mieszkały w Radomsku przy ul 
WąwclZO'\vej Nr 9 zatrzymany zoo 
stal przez funl;:cjonal'illiizy M. O. 
nie za kradzież roweru lecz za de· 
fraudację poważnych sum pienięż, 
nych. 

• 

Gospodarze z Ziem lachodn~ch 
wśród chłopów naszego powiatu 

Pisaliśmy już o . tym. że PUR li' I tu z \varuJl k.1 ll1i pracy i moi:liv;-(f 
naszym mieśc;e IV dalszym ciągu ściami I}siedlenia się na Ziemiach 
zajmuje się akcją werbullbl rolni- Zachodnich w dniu dzisiejszym; 
];ów na wyje'3d na Ziemie Zachod- jutro we wsiach radO'l,-lE>1:CzaiJskic:h 
nie. Po ... "iat radom~zcza:'iski p0Sia· go{;c i ć będą ekipy chłopslde v' 
da wybitnie niezc1rową Gtruktl.ln. [,kład których webodzą ei rolnicy, 
agrarną, ponieważ ok~ło 30 pro· którzy vvyjechali na ·t",rony ::','lCho:( 
cent ziemi stanowią nieużytki, J~" nie. Uczestnicy ekipy zapoznawa: 
l.lOcześnie na Ziemiach Zachodllicb będą chIopów z warunkami p!'ac;: 
Jest dużo gospodarstw chŁopski:,' na terenie województw 5zczecifl' 
do objęcia. Dlatego też i poto. ab:> skiego i olszLyńskiego orall z mo)'­
zapozn::-ć rolników naszego powia.· liwościami przesiedlenia się. 

....................................................................................................... 
• ;' :'~~t), 

Czytajcie ,.Głos Radomszczański" J 

Wrocław, świ':l'cze'j'skiego 89 . 
Łódź, PiotrkQw~ka 98 1595-K 

.... 'd1itłłt'tiX&Wi~cu:a:., ..... ~ ... ~~lIgł. 
==f~-=~'~-===-"~~"=== 

Złóż ofiarę,~,~ .. 

na ODBUDOWĘ WARSZAWY 
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gaRQllt'Mla UM~WW!~ 
Logogryf r 6 

" 

Rozwiązan:e naszego dzis;ejszego 
logogryfu daje nam hasło, związane 
z miesiacem Pogł~bienia Przyjaźni 
Polsko-RadziecJdej. Odczytamy je 
wypełniając kratk: logogryfu odpo­
Wiedn:mi wyrazami. których znac.ze­
nie podajemy poniżej. 

1 - Jeden z najwybitlniejszych 
teoretyików rewolucyjnej myśli pol-
1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHlIlIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIllIIIIIIIIIIllIII 

.ł al 
III MI-

ADRIA (Stalina 1) 
"Konik g-arbusek" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
:film dozwolony dla młl><łz. od lat 7 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
"Spotkanie nad Łabą" 
godz. 15.30, 18, 20.30 
film dozwolony dla młod:!:. od lat 14 

BAJKA (Franciszkańska 31) 
"Cztery serca" 
godz. 18, 20 
film uozwolony dla mlodz. od lat 10 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
"Program aktunIności krajowych 1 
zagranicznych Nr 43" 
godz:. n, 12, 13, 16; 11, 18, 10; 20 
i 21 

HEL (Legion6w 2.4) - dla mlodz. 
"Konik garbusek" 
godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 173) 
"Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 20 , 
film dozwolony dla młodz. od lat 18 

POLONIA (Piot.r:wwska 67) 
"Spotkanie nad Łahą" 
g-odz. 16, 18.30, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 

PRZEDWIOśNIE (żeromsk. 74-76) 
"Dni zdrady" 
godz. 16, 18, 20. 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
"Ostatnia noc" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 

lWMA (Rzgowska i4) 
Trójka Trefl" 

godz. 18, 20 
film dozwolony dla mIodz. od lat 7 

REKORD (Rzgowska 2) 
"Czerwony krawat" 
dla młodzieży godz. HI 
"Wołga, Wołga" 
godz. 13. 20 
film dozwolony dla mIodz. od lat 14 

STYLOWY (Kiiińskiego 123) 
,.GÓrą Dziewczęta" 
dla młodzieży godz. 16 .. 
"Wielkie życie" - godz. 18, 20 
film dozwolony dla mlodz. od lat 14 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) 
"Moja lV!:ła" 
godz. 18, 20 • 
film dozwolony dla mIodz. od lat 14 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
"Pan Nowak" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 

TATHY _ Sienkiewicza 40 -
"Dni i noce" 
godz. 16, 18, 20 
film d07:wolony dla młodz. od lat 7 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) 
"Potępieńcy" 
godz. 15.30, 18, 20.30 
film dozwolony dla mIodz. od lat 16 

WISŁA <Daszyńskiego 1) 
Kino nieczynne z powodu remontu 

WOLN08ć (Napió\'kowskiego 16) 
Program składany 
godz. 16, 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 7 
ZACHĘTA (Zgiel'ska) 

"żelazny dziadek~ 
godz. 1G.30, 18.3<1, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 

ZACHĘTA (Zgiel'sh 26) 
"Diabelska grań" 
go(lz. 16.30, 18.30, 20,3().. 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 
DOl'anek Ilodz. 9. 11 

portowi działacze odzi §~ort Ul Z SR.,!! 

WIZYTA 
zapaśni '( ÓW Czechosłowacji 

w ZSRR wypowiadaiq się w sprawie 
Biura Politycznego 

uchwały 
Niedawno czołowi :&!\pa~nicy CSB 

-historycznej 
K.C.P.Z.P.R. 

odwiedzili Z\yiązek Radziecki, gdzie 
wiele gwiazd bł;l'l!zr.zących n1\ firma· rozegrali szereg spotkań :& zapaśnika. 
mcuc'e sp,.r!owyru, teraz, w op.trelu 

w dal~z:vm cią~u wJllol"ied;>;i na temat uchwały KC PZPR oddajemy 
dzi.iaj ~ło~ ,,-:cepJ'e;~c, ow: ŁYS Włók niarza i wiceprezesowi LOZPN dyr. 
Mariallowi Dą.brcwskiemu. 

Ukqo OIAl81'lenl "r~\\'oJuc.ii", .j~lkR 
i IV r II i'lę dok!H1UJe VI' 

''''',reie pllr'Z>!"·"Z.I· 'Hl rrJku UH:;' jc.t 
L(·h\\,;tJu BiHr:t l'l)lifyczlll';.o h .C P.'I_ 
,k:e.i lIjcOnnczoncj Parti H(l!J',llli(·ze.j. 
kt6m w l·J.·tu Po~lallo\\'ielliach alitu 
l'y tat,n" IIi e stwicrdziła, że spurt IV 

Pol~('c Ludowej je.,t ill~t~·tuc.ią wyż. 
~7.ej ui.~·tecznogci. ;'.e SpOl'L nie może 

b.n' tlom.rn~ pewneJ grupy lurlzi , że 
w.\-2~;cie ,ię \\' nim, nie może hyć pl'7.y 
\\'ilejcm tylko dla ,,\\'ybrall.I·(~h", że 
\\'rcsz{~ie ~rr.rt - to nie tylko. roz' 
Q·II·ka. 
Uchwała B:1lra Politycznego K C 

na.'zej Partii, df)t.rc;:~ca wychowania 
fizwJ.:llcgo i ~po!'tu . iu>;\ca po linii za 
lożeń 'deol giczuych Partii, .ie~t wy· 
r:,z~m głębokiej troski o "'Z!ll'cgo czlo 
wieka prac.", jCi;t stwiel'ilzeuicUl, że 
lak, jak na wszystkich. odcinkach ży 
cia ~połeczneg(l, tak i na tym odcin· 
ku kerownictwo Pol slliej Zjednoczo· 
nej Partii Robotnicze.i sl<'.lp:a swoją. 

OPlt:KUX', dający gwaranc.it', że w 
w:llee o podnic:.icn!e tę2yzny fizyczne;! 
h: k bardZ() potrzehnej na~zemu na: 
nilowi, n:I~zej );Ja~e rohotlliczej 
",.",ilki DaRze, tej ~lORUnko\Yo małrj 

liclh:' działacz .... Ol.po rlowych, zarai.o. 
u,Ych "bakcylem" sportowym, nie pój 
a~~ 'n a marne. Że zwiębJ.:Y s· ę liczbo 
clu?lnych sIużeuia spra1\'ie wycholva­
uia fi z:.:cznego mas pracuj~cych. 

Uchwala Biura Polil~'cznego nu~ze.i 
Pa!'tji zapewnia nam unecly\"istnie. 
ni e śmial:nh plan6w: usportowienie 
w8i. której bogach,,(' ,'" młod:-' na· 
rybek w ka~dej d~'sC~'plinie sportu 
jest przeogromue. Z raddcią. patrz:" 
my na i~tll' ej:!('e .iU7. i po"stlij:);ce r:ą 
glc no,ye kola Fi10l'to ..... o przy zakł:J. 
dach pracy, które mają zapewn;rJną 
pomoc materialną. ze strony Zw. Zaw. 
Z radością. widzimy, że coraz wi\,cej 
ludzi w Zw. Zaw. odczuwa sercem po 
trze:tę ~ortu dla m P.JI. 

skiej z okre&u przedwojennego 1 uwagę i w~'kaZllje wszechstronne za 
p:erwszych lat drugiej wOjny świa- intel'esO\I'anic sprawami S110rt u. 
towej, znany wśród młodzieży KZM Ue]lInlla Biun\ p()]'t~'czne~o P7.PR. 
pod pseudon:ma:mi ,.Nowak" i "Ma- szezeg-óln:e ZHHmienna. jest dla działa 
rek", jeden z twórców Związku Pa- czy "POl'to"-.H'h, którzy po zakoilf'Ze· 
triotów Polskich. nin swe.i długo, lub krótkotrwałej, 

Dla nas, działaczy sportowych, wy 
rosl~'ch z rodZ'1Il rohotnir.z:Vch, zży' 
tych ze sportem od dziec.ińswll, któ· 
r.l·ch pierwszym, d7.iecięcym marze· 
niem b.do kopać prawilziw!)- piłkę, 
uie za';. jak najczę5c' ej bywało, "szma 
ci ankę", uchwała Biura. P ('}i tycznego 
PZPR. 7JR~ewnia zrealiz.owanie i'nu.. 
tych przez szereg lat marzeń, o p i ęk 
nych halach sportowych, stadionach, 
jl8senach pływ8ck:ch, lodowi!kach 
~ztncZn)'.cJl. torach '''yścigowyh i wszel 
kich urządzeniach sportowych. którymi 
słu,,:n if' szcz~'ei sir Z\Yl~.ZEK ItA­
DZTECKT i krHje Zachodn:ej Europy. 

2 - Półwysep nad Morzem Czar_bły~l(otl.i\l"ej, p~łnej. chwały -:-- lub ci 
nym, połąc-z:ony wąskim przesmy- c.heJ, mezauw!.lzoneJ przez .mkogo ka 
kiem z lądem. r :ery, przeszli do pracy lllstl'uktor' 

3 - Republika na Zakaukaziu, oj ~kiej. czy organ izacyjnej w klubach 
czyzna Józefa Stalina. l Zlnązkach Spprtnwych. Uchwala ta 

4 - Stol:ca Gru.zji. ma dla nas kolosalne znnezenie. Wie 
5 - Zmat'Shallizowany kraj w m~' bowiem teraz, że w pra"y ~woj('J 

Małej Azji. sąs:adujacy 'Z ZSRR. usilnej. a bezinteresowne.i. zab'era.ią. 
6 - Stolica Azerbeidżanu, mia- cej nam b\ż<l!). niemal wolną. od 7.a· 

sto tysiecy szybów naftowych. .i~ć zRwodowrch chn'ilę, nie będziemy Kraj na.z zarnfany 'IV dzied~inie 
sportu pod rzą dami sanacji, mający 7 - P ismo, v:ydawane przez To- sami. że teraz stoi za. nam' potężny 

warzystwo Przyjaźni Polsko - Ra­
dzieckiej. 

8 - Stolica Białorusk!e; SRR. 
9 - Port na półwyspie Krym­

sk:m, słynny z walk w czasie ostat­
niej wojny. 

10 - Kompozytor rO!ylskl , twór­
ca opery "Eugeniusz Oni.egln". 

11 - Pasmo~órskie na pograni.­
czu Europy i Azj:, zasobne w bo­
gactwa mineralne. 

12 - Ocean. okalający od wscho­
du Związek Radziecki. 

13 - RewQlucjoni,gta polski, b ,)ha-
ter Rewolucji Październikowej. . 

14 - J edna oz republik Związklł 
Rad.z:eckiego. granic7.aca na północ­
nym-wschodzie z Polską. 

15 - Jedna z przywódc?yń t"lchu 
robotniczego, zamordowana zdra­
dziecko wraz z Karolem Licbknech­
tern. 

Koszykarze "Związkowca - Warty" 
grają dzisiaj ze .,Zwjązkowcem-Zry~e ... " 

Dzisiaj o gudz. 20·ej konykarze niacy wygrali spotkania II "Gedanit", 
"Związkowca. Zrywu" rozegrają. beniaminkiem lig, "Pomorzs.ninem" 
towarzpkie spot.'kanie :te "Związ'kow' (Toruń.) oraz zremisowali II ,,:Ę:olejll.· 
cem - Warta" z Poznania.. rz,em" (Poznań) - mistrzem Polski. 

Nie tlotnebujemy chyba doda.wa~, W prz.edmeczu ujrzymy spotkanie 
że spl,lkauie to za.powiada. si \! bardzo drużyn szkolnych: G'mnazjum Skorup 
intere~uj!}eo, grJyż "Zwią.zkowiec" - ki contra Gimnazjum Kopernika. oraz 
Zr.I'W" to przecież ze,'<złoroczny mistrz Gimnazjum Przemysłu Gumowego c{)n 
Łodzi, a "Zwią7,'kowiec - Warta" tra Girun8zjum Kopernika. 
w ubiegłym roku uplawwal się w l i W niedziel~, dnia. 9 hm. "Zw:ązko 
dze na { micjsru. wiee _ Warta" spotka się o g'Hłzi· 

W tym r oku poznaniacy odmłodzili nie 10 l\6 .. ~'lójnią.", która. w roz· 
sw6j ~kła.d. Przcc·ęt.ny wiek zawod· gr,r,.dmch ligo"'ych zajęła w ub 'egłym 
nik6w wynosi obecnie 20 lat. P ozna' roku 3 miej~ce. 

16 - Wódz Ch:n Ludowych. Uśmiechnif się Dzia! oJicfaln17 ŁOZB 

Komunikat 
17 - Pr7.ywooca włoskich zv."iąz-

ków zawodowych. 
18 - Rewolucjonista. którego imie 

niem została nazwana Akademia 
Woj,kow'a w Moskwie oraz stolica 
Kirltiski~i. Republ~ki. Radzieckiej. 

19 - NajwyY..s7.e płaskowzgórze w 
ZSRR (t. 7iW. dach świata). 

20 - Miasto portowe nad Morzem 
Czarnym. 

21 - Jeden z kn"aj6w Demokracji 
Ll1dowej. 

22 - stolica Ukrainy. 
23 - Słynny partyrzant radz~eckL 
24 - Miasto - cel obecnej ofen-

sywy Chińsk:ej Armii Ludowej. 
25 - Morze, będące ulściem dwu 

wielkich rzC'k: Wołgi i Urału. 
26 - Stolica Uzbeckiej SRR. 
?:7 - R zeka nad którą toczyły s~e 

w?.Iki o decydującym znaczenia w 
cza~ie IT woinv św:atowej. 

28 - Rf"Pllblika na nółnocno-
wschodnich krańcach Azji Srodko­
wei. słynna z hodowli owiec. koni j 

bvdła rogatego. 
. 29 - Jeden z twórców Konstytu-

cj i 3 Mfl;a. 
30 - Najw:ększa rzeka na Ukra-

inie. 
31 - W:elki port radziecki na Da 

lekim Wschodzie. 

- Co pan sobie myśli, może mam 
załatwiać pana bez kolejki! 

- K iedy kolejk: nie ma ... 
- To niech pan przyjdz:e jak bę-

dzie ... 

32 -:- Duże miasto nad Dnieprem. 
33 - Stolica ZSRR. 
34 - Część świata na wschód od 

Uralu. 
35 - Jedna z repubU{ radziec­

kich, zwana często "śp ichlerzem 
ZSRR". 

W-lu Sportowego 8 
1. Delegatem na zawody o mistrzo· 

stwo Okr~gu Kl . .A. między LKS Wł6 
kniarz - Concord:ą Pi otrk6w, w' dniu 
9. 10. 1949 r. godz. 17 będzie "b. Bet:! 
narek, 

2. Zezwalll. si, LK.'3 Włókniarzowi 
na rozegranie zawod6 w bokser5kich 
propagandowych s; ZS "Wł6kniarz", 
Dolny Blą.sk w dniu 24. 10. 19:1-9 r. 

a, Obywatel Małkow801ci II dni~m 30. 
9. 1949 r. zrezygnowal II ma.ndatu 
czlonkll Wydziału Sportowego ŁOZB. 

Sekretarz: 
(-) .T. ~1::"r'l'l"s1d. 

Przewodniezą.cy 
(-) 1:1:. Tyl 

Z notatnika piłkarza 
Łódzki Okręgo",'Y Zwi:);zek P'łki 

Xor.llej ma już .ieden ze~pół ludowy. 
.Test n im Lu,dowy Zesp6l Sp(,rtol'l'y 
Gałkówek. Drużyna. t!\ rozpocznie me 
cze o mistrzo:;t",~o klaRy C JU~ VI' dniu 
]6 bm. 

o hi"tnr."ezm~ uchwałę Biura p()rt~·cz mi radzieckimi, tlrzcgrywają.c je w 
uego KC PZPR, nie"lqtpliwie zTIlleni w~~·ok·ch 8to~1lJ])kach. 

swe oblicze i w przy,;.p:eszoll:"U1 mar 010 fragment z: meC7.ll rozegranrgo 
~Zll. ~t:\I~ie w .ie!l~.\'Ill szereg·u. z przo w Ccnlrnlnnn Tellt.rze Czerwonej Ar 
(ltl]:)""ml \I' sporcIe lIar .dam!." I:: : .. ' 

, _ .... .... _ ... _.~_._-----.,.., m. 'IV ~fo,l",e. 

Milicjanci lódzcy 
zademonstrują nam swą tężyznę fizycznq 

Dnia 7. 10. lD49 1'. min~lo pięć lat. 
od po~\"tan'a :Hil;cji Obywatl'I-;:iej. 
W związku z tym w całt'j 1'ol"ce 'tV 

dniu 9. 10. ] 9+0 1'. odbędą. si ę wielkie 
zaw(,dy sportowe. R6wnież i w Łodzi 
Swęto }'1ilicji Obywatelskiej n'e mi­
nie bez echa. Obchodwne ono będz i e 
bardzo uroczyście w szeregach MO. 
Program święta. Sportowego M'O. prze 
widuje oołą. masę imprez aportowych, 
kt6re odbędą. 8i~ na .tadion;~ "ZwiS} 
~kowca". święto MO. jest zarazem 
świętem ZB "Gwardia", kt6ra został:!. 
p owołaua w ro'ku, 1947 w celu poduie 
sienia spra.wności fi:&ycwej '" szere· 
gach :MO. Młoda organizacja sporto· 
wa hędzi~ mogła z:tdokumcntować spo 
łeczeń~twu ewój dc.robek !'opartowy o· 
siągniętiY w Iłto~unkowo krótkim eza 
!loia. PunkIem kulminacyjnym progra 
mu będz'e finał piłki nożnej pomię­
dzy star.\'Iui rywalami o puchar prze 
chodni: Kół 3 K(\ffi. i 9 Kom. w któ· 
rych to szeregach grają. utalentowani 
zawodnicy. 

Pl'og-ram Święta MO. przewiduje: 
rlefiladę dl'UŻyll sportowych ZS ,.(h"ar 
(1: a"; ~tart do marszu na 10 l,m i 
lekkoallel~'kę; finał piłkarski kół ZS 

RADIO 
16.00 DZIEŃJ\TI~ POPOŁUDNIO­

WY. 16.20 (L) Blok świetlicowy: "Dy 
sku .. qja nad repertuarem robotni­
czych teatrów amatorsk:ch". 16.50 
(L) Przegląd kulturalny. 17.00 "Przy 
soboc:e po roboc:e". 18.00 Reportaż. 
18.15 Mu.zyka ludowa w wyk. Lu­
dowej Kapeli Rozgłośni Poznańskiej . 
18.40 "Wszechnica Radiowa" kurs I 
- wykład z cyklu: "Podstawy eko­
nomiki". 19.00 Skrzynka ogólna. 
19.15 Transm. tragm. Finału Kon­
kursu Chopinowskiego. 20.00 DZIEN­
NIK WIECZORNY. 20.40 Koncert 
Krakowskiej Orle estry -: Chóru P. ą 
21.25 Muzyka r.0zrywkowa. 21.40 
"Fryckowe czasy" - I fragm. 
opO'I,viad. T. Goździkiewicza o ChopI­
nie. 22.00 (Ł) .. Z życia młodzieży aka 
demickiej". 22.13 (L) Program lokal­
ny na jutro. 22.15 Muzyka taneczna. 
23.00 OSTATNIE WIADOMOSCI 
23.10 Program na jutro. 23.15 Muzy­
ka taneczna. 24.00 :Ł) Koncert ży­
czeń. 0.30 (L) Zak0l1czen:e audycj: i 
Hymn. -

"Gwardia" o 3 i ,( miejsce; finał 
,intkówki kół ZS "G·.\·arrl a" o 3 i j 
miejsce; finał piłka.rski o 1 i 2 miej 
sce. 

Na trasie do marszu na 10 km. st. 
nI} 22 drużyny, dla druiyny, kt6ra o­
silj.gnie najlepszy CZM przezna.c.wny 
jest pucha.r przechodni, ofiarowany 
przez min. E. Stawińskiego, .. zdoby­
ty w ubiegłym roku przez Koło 14 
Komisariatu. W finale mistrzostw pił 
karskich o 1 i SI miejsce walczyć bl 
dll- li i li Kom. J ednocz.e§/Uie odbęa, 
S1ę walki :&apa§nicze, - udział wezm, 
zawodnicy ZS "Gwardi". Następllie 
prewidnje się finał siatkówki, " mi· 
strzostwo Kól ZS "Gwardii", gd zie 
~pOtkRią. się Kola 1, 3, 7 i 10 Kom. 
Z(lec~'dowany11l faworytem jest 3 K In 

W trakrie odL.vwania ~ię g' er siat f:ów 
ki i p.:łki nożnej odb{'dą. się zawody 
Jf>kkoat Jet.\'Czne z Półtorakiem. który 
pohiegnie 'IV silnej konkurencji na :; 
km. 

Podczas trwani II zawodów' 'Przygry· 
wać brdzie n]'l{ie~t m ~[Q. W~tęp na 
zawocl.v ~P()rt wC llczpla ln,r. Zawod y 
odbęd ą. się bez względu na pogodę· 

GLOS 
OrKan ł.6dzklego Komitetu t WoJp· 
wóózkl~l:o Komitetu Pol~klej ZJedno· 

czonej Partii Robotniczej 
R e d a J; uj .. : 

KOLEGIUM REDAKCYJNE. 
W.vdawca RSW "PrasIl". 

II. dr. Red.: Łódź, Plot~kowsl(a 86, III p. 
Uruk.: Zal,!. Graflczn~ RSW "Prasa" 

Łód:i:. uj. Zwlrl>! 17, tel. 2OS-4i. 
T e l e f o Ił y: 

E:edaktor naczelny 
Zastępca red. naczelnego 
Sekretarz odpowiedzlalny 
Dział partyjny 

21ft-H 
213-23 
219 .. 05 
2S4-2S 

... .. wn. lO 
DzIał korespondentów robot-

niCZYCh I ChłopSkich Oraz re­
daktorów gazetek ściennych 219-42 

Dział mutacji 223-2n 
Dział miejSki I sporto~~ 254-21 
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KU2:ma Kuźmycz, zostawszy sam na sam z Tanią, 

przytulił ją do siebie. 

rowie i Kondrin starali się, manewrując drągami, odep· 
chnąć zbliżające się kry. Na pokładzie trudno było się 
utrzymać. Wicher wyrywał z rąk ciężkie drągi i groził, 
że porwie załogę. B ada, jak łupinka o·rzecha, podnosiła 
się na grzbiecie wysokiej fali i opadała w przepaść. Daleko od Moskwy 

_ Nie nie znam JeJ. Ale zamknąłem oczy i wydało 
mi się, ż~ siedzimy w przytulnym pokoiku przy hero 

batce. 
_ Mniej więcej - z uśmiechem potwierdziła Tania. 

_ P rzy wieczornej hebatce starsi opowiadają młod­
szym historię swojej ciemnej prze.szłoś~i: . naprzykład 
Jerzy Dawidowicz opowie o zwyclęstwIe zołądka nad 

ser cem, a wtedy przyjdzie kolej na nas. 

B eridze nie zdążył jednak. nic ·opowiedzieć. Przez 
otwór u góry wpadły nagle bryzgi wody i Poliszczuk 

zajrzał nadół. 

_ Proszę zmienić załogę. Towarzysz Topolow Ta-
tiana pptrnwna_ niechaj sie nie niepokoją. 

- Masz stracha, córko? 
- Nie, Kuźmo Kuźmyczu. W tajdze przyzwyczai· 

ł~.m się do wszystkiego. Kiedy było szczególnie ciężko, 
myślałam sobie: rla wojnie śmierć zawsze stoi za na­
mi. W tej chwili n ie czuję niebezpieczeństwa, gdyż je­
stem z w~mi, Jerzym Dawidowiczem i Aleksym. Tr~dno 
jest upadać na duchu w takim tO\,al~y~.t\' ... ie. '·'l·zeciw· 
nie, pragnęłabym pomóc wam zachować spokój. 

- Przykro odczuwać własną niemoc - '·.-eztdmął sta· 
ry. - Ot, siedź i czekaj: może wyciągną jakoś. 

_ Wyciągną. Kuźmo Kuźmyczu, wyciągną - uspa­
kajała Tania Topolowa, chociaż on wcale nie osie· 

bie się obawiał. 
Po nieb ie płynęły ciemne chmury. Cie śnina okryta 

była białą, kotłującą się pianą, tak, że wcale nie widać 
było kry, która zatarasowała barży drogę. Załoga Poli­
szczuka odpoczywała i grzała się przy motorze. On sam 
bez przerwy stał na warcie. Na jego sygnały inżynie-

/ 

- Pilnować siG! - uprzedzał Polis z..::zuk, trzymając 
się burty. 

Potok wody uniósł się nad barżą. Poliszczuk wypro­
stował się i celował drągiem. Inżynierowie i sierżant 
pracowali b ez wytchnienia. Spoj rzenie Poliszczuka zno­
wu padło na Kondrina. Z buchaltera niewiele było po­
żytku. drąg Wyp1CU mu z ręki i on sam kurczowo trzy­
mał się poręczy. 

- Odejd źcie precz stąd, do diabła! - ze złością krzy· 
knaj Poliszczuk. 
~ Towarzyszu Beridze, pozwólcie mu zejść do kajuty 

- zwrócił się sierżant wskazując na Kondrina. Przesz­
kadza tylko, obrzydzenie bierze patrzeć na niego. 

- Dobrze - zgodził się Beridze. 
- Zejdźcie na dół do kajuty! - rozkazał sierżant 

Kondrinowi, który chętnie usłuchał i zaczął ostrożnie 
schodzić w dół. {D. c. n.),. 
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